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CZĘŚĆ IJRZĘBOWA
Naczelny dyrektor poczt poruczył kie

rownictwo I filii pocztowej we Lwowie ofi
cjałow i pocztowemu Karolowi M o ta Iow  i.

W  miesiącu lipcu 1888 r. był przebieg 
chorób epidemicznych w kraju następujący:

W powyższym okresie czasu zmniej- 
zył się stan ospy, odry, tyfusu brzusznego 

i plamistego, płonicy i błonicy, natomiast 
wzmógł się stan czerwonki i kokluszu.

C z e r w o n k a  panowała przeważnie w 
powiecie chrzanowskim, gorlickim i jasiel
skim; z 810 leczonych chorych wyzdrowia
ło 182 (22 5 p rc .j umarło 105 (13 prc.).

O s p a  panuje przeważnie w powiecie 
bohorodczańskim, borszczowskim, jarosław
skim, kałuskim i mościskim; z 933 leczo
nych chorych, wyzdrowiało 556 (59 6 prc ), 
umarło 123 (13'2 prc.),

O d r a  panowała przeważnie w powie
cie drohobyckim, gródeckim i rudeńskim; z 
1883 leczonych chorych, wyzdrowiało 1254 
(66 6 prc ), umarło 122 (6 5 prc ).

P ł o n i c a  wystąpiła przeważnie w po
wiecie rudeńskim; z 73 leczonych chorych, 
wyzdrowiało 51 (69'9 p rc), umarło 6 (8 2  
prc.).

B ł o n i c a  panowała przeważnie w po
wiecie kosowskim; z 172 leczonych chorych, 
wyzdrowiało 125 (72-7 prc.), umarło 26 
( 151 prc),

T y f u s  p l a m i s t y  panuje przeważnie 
w powiecie cieszanowskim i nowosądeckim ; 
z 442 leczonych chorych, wyzdrowiało 303 
168 6 prc.), umarło 28 (6 3 prc.).

T y f u s  b r z u s z n y  wystąpił przeważ
nie w powiecie czortkowskim, gródeckim, 
mościskim, nowosądeckim i tłumackim; z 
643 leczonych chorych, wyzdrowiało 431 
(67 prc.), umarło 34 (5.3 prc.).

K o k l u s z  panował przeważnie w po
wiecie gródeckim łańcuckim i sanockim; z 
2073 leczonych chorych; wyzdrowiało 875 
(42 2 prc.), umarło 101 (4-9 prc.).

Z c. k. Namiestnictwa.
We Lwowie, dnia 23 sierpnia 1883.

RUINY STAREGO HALICZA
i.

Sześć wieków oddziela nas od epoki 
panowania ruskich książąt w Haliczu. Nie 
dziw, że wśród tak długiego lat przeciągu 
zatrzeć się mogły do szczętu ślady dawnej 
świetności i wielkości tego stołecznego gro
du, a starej jego fizyognomii w pełniejszych 
zarysach dziś odtworzyć nie zdołamy. Obni
żyły się dawne pagórki, wyrównały wały i 
doły, rozsypały się monumentalne bazyliki i 
i wspaniałe klasztory, znikły bez śladu dło
nią czasu potrzaskane drewniane gmachy 
książęce i dwory zamożniejszych bojarów ha
lickich, rozrzucone malowniczo wśród gajów 
i sadów na wzgórzach, piętrzących się dum
nie od Łukwi ku Łomnicy.

Uleciała dawna sław a, zamarło pełne 
gwaru i wojennej wrzawy życie chrobrych 
Rusi pokoleń, umilkła tryumfalna pieśń ludu, 
rozlegająca się na chwałę zwycięzkiego Mści- 
sławicza grzmiącem echem po Żałukiewskiej 
Wyżynie, na której już nie „leją się gęste 
strzał deszcze", nie słychać „grzmotu szabel 
wśród trzasku oszczepów11, a

„....czarny obszar końskiemi kopyty 
„Zorany, kośćmi zasiany, krwią zmyty, 
„Wydał dla Rusi plon bujny — niedolę....

Niedolę tę niosła z sobą groźna czerń 
tatarska pod Batu-chanem , który, zająwszy 
grody Podolskie, zdobywszy szturmem W ło-

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Lioów, 1 września.

Opinia publiczna we Francyi, jak 
to widzimy z rozmaitych dzienników, 
należących do wszystkich stronnictw, 
zajęta jest nader gorąco sprawą dzie
dzictwa politycznego po hr. Chambor- 
dzie. Wszystkie zapisują skrzętnie 
najdrobniejsze szczegóły o książętach, 
którzy udali się do Frohsdorf, i notują 
wszystko, co ztamtąd przychodzi dro
gą telegraficzną i korespondencyjną. 
Można śmiało powiedzieć, że obecnie 
całe zajęcie moralne i polityczne —  
a nietylko może samej Francyi —  
koncentruje się około trumny zmarłe
go pretendenta, którego wszyscy uzna
ją za jednego z najuczciwszych i naj
szlachetniejszych ludzi naszej epoki. 
Oczy ogółu zwrócone są na tę trum
nę i na grupujące się w około niej 
stronnictwa; wszystkie serca zdają się 
być wzruszone. Przyznać należy, że 
nie wielu śmiertelnych zdołało zasłu
żyć sobie za życia na takie pośmier
tne oznaki czci i przywiązania. Prze
siąkła do gruntu sceptycyzmem epoka 
nasza podziwia tego, który był zaw
sze uosobi ^ / m zasad jej zgoła prze
ciwnych ; podziwia z rzadką i do pe
wnego stopnia nawet niepojętą jedno
myślnością. Jest coś rzeczywiście 
wspaniałego w tych oznakach czci 
dla cnotliwego , który już nie istnieje 
wśród świata, - a którego testament 
moralny ma dać jednakże nowe życie 
jakiejś nieznanej sile duchowej, jakiejś 
starej zasadzie, pozornie dawno prze
brzmiałej... Dziwić się przeto nie mo
żna, że wobec tej tajemniczej potęgi, 
jaka promienieje z trumny hr. Cham- 
borda, nawet republikańskie stronnic
two we Francyi, stojące u steru wła
dzy, głoszące, że jest zwycięzkiem i

silnem, czuje się zaniepokojone osta
tnim aktem dramatu, jaki rozegrać się 
ma w poniedziałek w Gorycyi, przy
znaje się do swego niepokoju, albo 
źle udaje obojętność. Wielkie cnoty 
i stare idee mają to do siebie, że kie
dy nawet zdają się g in ąć, wszyscy 
z obawą w sercu zapytują, co po nich 
nastanie...

Wobec ceremonii i przygotowań 
do pogrzebu, niczyje słowo— rozjaśnić 
mogące tajemnicę— wymówionem nie 
będzie. Ztąd też wśród tej ciszy nie
pokój wzrasta. Zagadki nikt nie umie 
rozwiązać, ani dzienniki republikań
skie, ani monarchiczne. W tych osta
tnich odczuwać się tylko daje silniej 
niepewność i rodzaj pełnej szacunku 
rezerwy, nakazanej przez smutek. Fran- 
gais oświadcza, że nie czas jeszcze 
tworzyć nadziei co do przyszłości mo
narchii we Francyi. Glairon wzywa 
do składek na wysłanie deputacyi ro
botników. Defense, która zawiadomiła 
naprzód czytelników, że hrabia Pary
ża przyjmie królewskie miano Ludwi
ka Filipa II, cofa się teraz i stara się 
dowieść, że nie będzie nic w tem złe
go, jeśli król Francyi zwać się będzie 
Filipem VII. Moncle nie oświadcza się 
w7yraźnie ani za jednem, ani za dru- 
giem imieniem przyszłego monarchy; 
nie staje nawet jawnie w szeregach 
orleańskich. Wobec takiej rezerwy, tru
dno byłoby istotnie zdać sobie spra
wę z rzeczywistego położenia rzeczy, 
gdyby nie dwa głosy, przerywające to 
tajemnicze i dyplomatyczne milczenie. 
Co prawda, oba nie wychodzą z obo
zu, który przywdział żałobę. Jeden bo
wiem jest głosem p. Cassagnaca w 
Pays, drugi korespondenta paryskiego 
w angielskim Timesie, korespondenta, 
któremu znaczenia i powagi w dzie
dzinie politycznej nikt nie zaprzeczy.

Według pierwszego alternatywa 
może być dwojaką; albo hrabia Pary
ża będzie zwykłym dziedzicem hrabie-
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go Chambord, albo rzeczywistym jego 
następcą. Tym ostatnim może być tyl
ko pod jednym warunkiem, to jest, 
jeżeli wyrzecze się głośno wiernego 
mu dotąd otoczenia swojego i w yo
brażeń zaszczepianych w jego umyśle 
od dzieciństwa, a których reprezen
tantem jest dotąd jako sukcesor libe
ralnej i konstytucyjnej monarchii Lu
dwika Filipa. Według energicznego 
chociaż może niezupełnie estetycznego 
wyrażenia naczelnego redaktora Pays 
potrzeba, „aby nowy pretendent poło
żył się do łoża nieboszczyka" jeśli 
chce wskrzesić monarchię tradycyjną; 
i to nie pojutrze, ani jutro nawet, ale 
natychmiast, bo jeśli hr. Paryża nie 
przemówi zaraz, ktoś inny zabierze 
głos, „a przyszłość—jak każdy wie o 
tern — należy do tego, co mówi." Kto 
jest tym innym? Don Karlos? książę 
Wiktor? książę Napoleon? P. Cassa- 
gnac ogłosić ma to światu w jednym 
ze swych następnych artykułów. Mniej
sza o to, co powie i kogo wymieni, 
chociaż wobec manifestacyj bonapar- 
tystowskich z d. 15 p. m., o których 
pisaliśmy niedawno —  wymienić tego 
kogoś wcale niełatwo; nam chodziło 
tu tylko o zaznaczenie niepokoju, ja 
ki wywołuje w imperyalistowskiem 
stronnictwie owa mgła tajemnicza, w 
którą iosy monarchii dziedzicznej do
tąd są spowite, a niepokój ten odsła
nia rąbek mglistej zasłony. Z innej 
znowu strony korespondent paryski 
Timesa, twierdzi, że hrabia Paryża, 
chcąc ugrupować w około siebie wszy
stkie frakcye partyi monarchicznej, 
musi się odwołać do jedynego skute
cznego środka, to jest, powinien udać 
się na wygnanie i tam dopiero ogło
sić się pretendentem. Rada ta nie po
doba się organom republikańskim, któ
re utrzymują, że łatwiej ją wypowie
dzieć niż wykonać. Oględny półurzę- 
dowy Temps francuski daje do zrozu
mienia, że spełnienie jej zbyt wiele

starodawnego książęcego grodu tem więcej, 
gdyż do niedawna jeszcze powszechnie są
dzono, iż dawna stolica książąt ruskich le
żała na tem samem miejscu co i dzisiejszy 
Halicz , a dzisiejszą cerkiew miejską uważa
no za starodawną cerkiew katedralną Boga
rodzicy.

Wysokiej starożytności tej cerkwi broni 
jeszcze obecnie naukową swoją powagą ks. 
prałat Pietruszewicz, czynny członek Akade
mii umiejętności, uczony badacz dziejów ru
skich, który w drukującej się właśnie w ję 
zyku ruskim rozprawie : „O archeologicznych 
zabytkach w pobliżu Halicza“ , z usilną skrze 
tnością zestawił wszelki możliwy materyał 
archeologiczny i topograficzny, celem wyka
zania, iż dzisiejsza cerkiew parafialna, pod 
wezwaniem Bożego Narodzenia, pochodzi z 
okresu rezydencji ruskich książąt w Hali
czu. Lecz poglądom tym, przy całym ich 
naukowym i krytycznym aparacie, brakło za
sadniczego watka, jakim jest, w takich wy
padkach, gruntowne zbadanie budowy pod 
względem architektonicznym. Skoro bowiem 
dzisiejsza cerkiew parafialna nie ma kroni
ki, spisanej na miejscu , to w tym razie u- 
miejętne poznanie założenia i sposobu wy
konania samej budowy, winno rzucić jaśniej
szą podstawę do orzeczenia, ile prawdy ma 
w sobie dzisiejsza jeszcze tradycya ludu ru
skiego, spoglądającego ze szczególniejszą du
mą i uszanowaniem na swą świątynię, jako 
na katedralną niegdyś cerkiew książęcego 
grodu.

Ze stanowiska architektonicznego badał 
tę cerkiew pierwszy prof. Zacharjewicz, zna- 

i komity znawca sztuki, który przy oglądaniu 
zewnętrznych, tynkami i pobielaniem pokry
tych murów tej cerkwi, zwrócił uwagę na

dzimierz , podstąpił w r. 1241 z barbarzyń- 
skiemi zastępy pod Halicz, a na około tego 
grodu w tej strasznej chwili — wedle zapi
sków starej kroniki Hipackiej — skrzypiały 
telegi, ryczały wielbłądy, rżały konie tatar
skie, napełniając powietrze takim szumem, 
że wszelki inny głos niknął wobec niego. 
Pod murami stolicy zawrzał morderczy b ó j; 
lecz mimo bohaterskich wysileń ulegli flali- 
czanie, a ćmy Mongołów rozlały się szeroko 
po kraju, roznosząc śmierć i pożogę.

Ale i po zniszczeniu Halicza przez Ta
tarów, ksńźę Daniło przebywał w tem mie
ście i grodu stołecznego, „owej połowy dzie
dzictwa swego“ , nie chciał wydać w ręae 
wrogów. Gród stał wprawdzie dalej ze zbu- 
rzonemi ścianami, ale odtąd schodził powol
nie z widowni dziejow ej, a pierwszorzędne 
znaczenie halickiej Rusi zajął Lwów, nowa 
stolica , wzniesiona dla najstarszego syna 
Daniły.

Od tego też czasu, mieszkańcy starego 
Halicza zaczęli się powolnie przenosić z wy
żyny Żałukiewskiej, rozsiadając sie na otwar
tej dolinie w dolnym biegu rzeki Łukwi i 
poniżej ujścia jej do Dniestru. Dla braku hi
storycznych świadectw nie da się stanowczo 
oznaczyć, kiedy z obwarowanego grodu prze
nieśli się mieszkańcy do dzisiejszego Hali
cza, który, mimo nowych murów i nowego 
zamku, nie był nigdy silną twierdzą, nie 
mógł się bronić skutecznie przeciw najezd- 
nikom i nie zdobył sobie ani strategicznego, 
ani handlowego znaczenia. Na podstawie 
świadectw, zebranych skrzętnie przez prof. 
Szaraniewicza, wolno twierdzić, że za czasów 
Rzeczypospolitej nietylko Załukiew, ale tak
że osady po lewej stronie Dniestru do Hali
cza wliczano. Dawna osada Halicza przenio

sła się z wyżyny Żałukiewskiej do trzech 
miejsc : do Pietrycza, Kryłosu i dzisiejszego 
Halicza , jak świadczyły o tem trzy baszty, 
z których spoglądano na wszystkie strony 
Halicza za nadchodzącym wrogiem. Jedna 
baszta zamkowa w Haliczu, z której widać 
było wyżynę Załukiewską i okolice od stro
ny górnego Dniestru; druga baszta stała w 
lesie Kryłosu, z której na południe ku Sta
nisławowi był widok; trzecia.baszta była w 
Pietryczu, a z niej patrzano na północ i 
wschód ku stronie Podola. W pobliżu każdej 
z tych baszt była osada wzmocniona wałami.

Dokumentami da się stwierdzić, że z 
przyjęciem prawa Magdeburskiego, r. 1367, 
na mocy nadań królewskich, wójtowie Ha
liccy używali rozległych przywilejów a kró
lowie polscy w ogóle dbali o wzrost miasta, 
zarówno pod względem ekonomicznym , jak 
architektonicznym.

Nieliczne dokumentu, odnoszące się do 
Halicza , jakie posiadamy z czasów Rzeczy
pospolitej polskiej, nie zdołają nam w zu
pełności odsłonić całego przebiegu dziejów 
tego miasta, które, kilkakrotnie w XVI wie
ku pustoszone i palone przez najezdnieze 
hordy turecko-tatarskie, doznało najstraszniej
szego zniszczenia w r. 1676 od Turków, pod
czas wyprawy tychże na Zurawno. W tym 
to czasie spłonęło miasto i zamek na sąsie
dniej górze, dźwigniony z upadku w skutek 
sejmowej konstytucyi z r. 1621. Starosta 
Halicki Andrzej Potocki w r. 1658 wyre- 
staurował go z gruntu, wzniósł nowe mury 
i otoczył je szańcami i redutami. Szczątki 
tego zamku nie przedstawiają dla badaczy 
nic interesującego, lubo w opinii szerszej pu
bliczności po dziś dzień jeszcze ruiny na 
zamkowej górze uchodzić mogły za ruiny



kosztowałoby hrabiego Paryża. Wobec 
tych wszystkich rad i przypuszczeń 
wybór właściwej drogi wydaje się tru
dnym i byłby nim niezawodnie, gdy
by chodziło o wybór, gdyby nie ist
niał już dawno jakiś postanowiony z 
góry program, od którego nowy pre
tendent nie odstąpi. Program ten ta
jemniczością swoją przestrasza nie
przyjaciół a niepokoi przyjaciół. Na 
tern też właśnie polega cała drama- 
tyczność sytuacyi, ułożonej przez 0 - 
patrznośe w bardziej zawikłany i inte
resujący sposób, niżby ją mógł skom
plikować najzręczniejszy pisarz sceni
czny, pragnąc obudzić zajęcie wśród 
sceptycznej i znużonej oczekiwaniem 
publiczności. Dlatego to oczy wszyst
kich zwracają się ku Gorycyi, gdzie 
w poniedziałek rano odbędzie się po
grzeb ostatniego a jednego z najcno
tliwszych Bourbonów francuskich, po
grzeb stanowiący epilog jednego dra
matu, a może... prolog drugiego.

Sprawy krajowe.
(.Podniesienie rybactwa krajowego).

Jedną z ważniejszych gałęzi gospodar
stwa krajowego jest niezawodnie rybactwo, 
które tak rozwinięte w innych krajach i 
przyczyniające się skutecznie do podniesie
nia dobrobytu ogólnego, u nas do niedawna 
mało zwracało na siebie uwagi, a przynaj
mniej nie cieszyło się tą opieką, na jaką 
rzeczywiście zasługuje. Sejm nasz pragnąc 
podnieść tę część gospodarstwa, uchwalił od
powiednią ustawę, a gdy takowa uzyskała 
Najwyższą Sankcyę, c. k. Namiestnictwo wy
dało pod dniem 28 czerwca b. r. 1. 6651 
rozporządzenie, w celu przeprowadzenia po
wyższej ustawy, dołączając zarazem odpo
wiednią instrukcyę dla starostw i przesyła
jąc im kalendarzyk, uwidoczniający czas o- 
chrony ryb, oraz mapę rybną ze wzorową 
dokładnością, na podstawie długoletnich ba
dań i doświadczeń, opracowaną przez pro
fesora uniwersytetu w Krakowie) dr. No
wickiego, któremu też równocześnie przesła
ło Namiestnictwo za tę pracę wyrazy uzna
nia i podziękowania.

Pierwszy paragraf ustawy orzeka, iż 
władza krajowa winna oznaczyć i ogłosić 
czas ochrony dla cenniejszych gatunków 
ryb, żyjących w wodach krajowych; drugi 
paragraf zawiera postanowienia, że ktokol
wiek w czasie ochronnym złowi pewnego 
gatunku żywą rybę, powinien ją z należytą 
ostrożnością wpuścić napowrót do wody. 
Stosownie do powyższych dwóch paragra
fów postanowiło c. k. Namiestnictwo w swto- 
jem  rozporządzeniu, że ze względu na porę 
tarła nie wolno łowić, w czasie od 1 marca 
do 31 maja : lipieni (pyry), świnek (pidu- 
stwy), boleni (fata); od 1 kwietnia do 30 
czerwca: czopów (czipa), sandaczy (sudek),

wyrozubów i cyrt (rybca); od 16 maja do 
15 lipca: klonków (jelca klenia), brzan (ma
ren) i leszczy (leszcza); od l września do 
15 stycznia łososi, od 15 października do 15 
marca pstrągów (pstruh). Według potrzeby 
może jednakże władza krajowa, zasiągnąw- 
szy zdania znawców i Wydziału krajowego, 
oznaczyć i przepisać corocznie czas ochrony 
dla szczupaka, okonia, jazia, karpia, karasia, 
miętusa lub jeszcze innych powyżej nie wy
mienionych gatunków ryb. Ryb wymienio
nych powyżej nie wolno ani sprzedawać, 
ani w traktyerniach podawać w porze o 
znaczonej.

Odpowiednio do paragrafu trzeciego u- 
stawy Namiestnictwo ustanowiło czas, w któ
rym, uwzględniając porę tarła cenniejszych 
gatunków ryb, ma być w pewnych wodach 
zupełnie zaniechane łowienie ryb, a to o 
tyle, o ile wobec mięszanego zarybienia 
można było ustanowić takie termina bez u- 
szczerbku dla rybołosttva. W celu zapewnie
nia ścisłego przestrzegania] tych zakazów, 
Namiestnictwo poleciło pp. Starostom, aby 
każdym razem, gdy nadchodzi pora ochro
ny, czy to jesiennej, czy wiosennej, we 
wszystkich gminach nadbrzeżnych wzdłuż 
biegu rzeki, na tej przestrzeni, na której 
łowienie ryb w ogóle nie powinno się od 
bywać, ogłoszony został w właściwej porze 
ten zakaz, wraz z uwagą, że siecie, więcie- 
rze i wszelkie inne przyrządy do łowienia, 
jakieby zastawione zostały w odnośnych wo
dach, mają być natychmiast uprzątnięte na 
cały czas pory ochronnej, ustanowionej dla 
tej przestrzeni wód. Dalej polecono zarzą
dzić, aby w każdej właściwej gminie nad
brzeżnej, z dniem rozpoczynającej się pory 
ochronnej, zostały zamieszczone w pobliżu 
tych wód, na obu brzegach, znaki ostrzega
jące, które dopiero z upływem czasu ochro
ny zdjęte być mogą.

Na wyjątki od zakazów może politycz
na władza powiatowa dozwolić tylko oso
bom zupełnie pewnym i tylko na jeden o 
kres zakazu, a gdy pozwolenie ma być u- 
dzielone w celach sztucznego chowu, nale
ży w przybliżeniu przynajmniej oznaczyć 
ilość ryb lub ikry, i tylko wtedy pozwole
nie to może być udzielone, jeśli nie zacho
dzi wątpliwość, że idzie tutaj rzeczywiście o 
cele sztucznego chowu. Zezwolenia w celu 
odławiania ryb drapieżnych w razie wzma
gania się takich ryb w pewnych wodach, 
może udzielić władza krajowa.

Do połowu ryb nie wolno używać dy
namitu i innych eksplodujących materya- 
łów, oraz takich środków, które na pewnym 
obszarze ryby odurzają lub zabijają, jak n 
p. rybiej trutki, wroniego oka, wapna lub 
odwarów roślin. W przypadkach jednak na
leżycie uzasadnionej potrzeby, przysługuje 
politycznej władzy krajowej prawo dozwo
lenia użycia materyałów eksplodujących.

Oprócz zakazu co do powyższych spo
sobów łowienia ryb i zawieszenia na prze
pustach jazów i szluz więcierzy, plecionek 
i innych przyrządów do samołowu ryb, c. 
k. Namiestnictwo wyliczyło jeszcze w roz
porządzeniu swojem długi szereg przyrządów, 
któremi odtąd nie wolno sięfposługiwać przy 
łowieniu ryb. Przedewszystkiem wzbronione 
będą od 31 sierpnia 1885 sieci i saki, któ
rych oka, gdy sieć jest wilgotna, nie mają

w kwadrat przynajmniej 8-5 centymetrów, 
czyli 1225 kw. milimetrów.

Wszystkte powyższe postanowienia nie 
odnoszą się jednak do stawów i innych 
zbiorników wody, w celu chowu ryb zało
żonych, bez względu czy one łączą się lub
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układ bezforemnego cokołu. Przy bliższych I 
oględzinach, mianowicie w miejscach, gdzie 
zaprawa i z naprawek nowszych pochodzące 
ułamki cegieł nie zasłaniają materyału, z 
którego mury i cokół wykonane, okazuje się 
kamień i to nie ów wapniak skorupkowy, 
znajdujący się we wszystkich fundamentach 
odkrytych na polach Załukwi , ale do ukła
du murów tej świątyni użyto marglu, które
go obfite pokłady nad Łukwią leżą. Wpro
wadzenie nowego materyału do tej budowy 
rzuca wiele światła na czas jej powstania. 
Marglu, leżącego tuż ua brzegach rzek, jako 
materyału lichego, nie używano do starych 
budowli kościelnych, a przeto dzisiejsza cer
kiew parafialna nie mogła powstać podczas 
rozkwitu miasta i księstwa Ilalieza. Budowa 
jej powstała tedy wówczas, gdy pozostałe 
ciosy z monumentalnych bazylik na Zału- 
kiewskiej wyżynie pozabierano do innych 
budowli, a nieumiejętny rozkład cerkwi, cha
rakteryzujący późniejszy upadek stylu , nie 
odpowiada wzorom świetnych czasów roz
kwitu cywilizacyi Wschodu.

Te okoliczności skłoniły prof. Zacharje- 
wicza do odniesienia budowy cerkwi para
fialnej do wieku X IV  i to do połowy tego 
wieku, a może właśnie do czasu, w którym, 
jak tradycya miejscowa głosi, Kazimierz W. 
krzyż srebrny ofiarował dla cerkwi. Później
sze wojny i zniszczenie cerkwi powodowały 
restauracye znaczniejsze, a dziś patrzymy na 
upadek zupełny tego przybytku możności i 
potęgi mieszczan, którzy nie mają ani siły, 
ani zmysłu do utrzymania pamiątkowych za
bytków.

Dalej aniżeli^ prof. Zacharjewicz poszła 
komisya archeologów i znawców sztuki, przed 
kilku tygodniami z inicjatywy Wydziału kra
jow ego zebrana w Haliczu, uznając stanow

czo, iż dzisiejsza cerkiew parafialna jest bu 
dową z gruntu powstałą i jednolita, sięgaja 
cą co najwyżej do drugiej połowy X V I w. 

orzeczeniu temu służyły za podstawę ka- 
ściśle z budową związane gzymsy

a
mienne,
we wnętrzu kościoła. Okazany zaś członkom 
kom isji dwuramienny krzyż srebrny, z in- 
talią bizantyńską i gotycką ornamentacją, 
odnosi się do w. XIV , a surowo i niedbale 
wykonana podstawa tegoż pochodzi prawdo
podobnie z XVIII wieku.

W ten sposób rozwiały się hipotezy 
ks. Pietrusiewicza o dawnem tej cerkwi po
chodzeniu i upadł zarazem najważniejszy do
wód starożytności dzisiejszej u bog iej, nę
dznej, źle zabudowanej mieściny, zamieszka
łej przew ażn ie przez żydów. Do gruzów tedy 
znakomitego Rościsławiczów grodu przytulił 
się na płaskim brzegu Dniestru nowy Halicz, 
który, zabierając do wzniesienia najpotrze
bniejszych budowli ciosowy materyał z Za- 
łnkiewskiej wyżyny, przejął zarazem na sie
bie całą świetną tradycyę sławy i potęgi da
wnej stolicy książąt ruskich.

Dziś już nie zabłyszczy on nawet strzę
pami dawnej świetności, której ślady w im
ponujących zarysach występują obecnie na 
otwartych polach wsi Załukwi i w przyle
głej naprzeciw Biłuuia. Dąbrowie. Tam to za 
Łukwią na odosobnionym , pagórkowatym 
gruncie, otoczonym rzekami i obronnym wa
łem , rozlegał się stary gród ruski , z dwo
rzyszczami bojarów, szeregami cerkwi, zam
kiem książęcym i kościołem katedralnym, 
fundowanym przez Włudzimirka w XII w.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
M i c h a ł  C h y l i ń s k i .

me z wodą bieżącą
W celu utrzymania odpowiedniego za

rybienia, władza krajowa oznaczyła dokład
nie różne gatunki ryb, których nie wolno 
sprzedawać, jeśli te ryby, mierzone od koń
ca głowy do końca płetwy ogonowej, nie 
mają przepisanej długości. I tak n. p. łosoś 
winien mieć 50 centym., sandacz 40, wę
gorz 35, leszcz 25, pstrąg 20 i t. p.

Przekroczenia tak samej ustawy, jak 
i wydanych na jej mocy przepisów, o ile 
nie podpadają powszechnej ustawie karnej, 
mają być karane grzywną od pięciu do 
pięćdziesięciu, a nawet stu zł. lub aresztem, 
licząc 5 zł. na jeden dzień aresztu. Orze
czenia karne wydawać maj? władze poli
tyczne. Nad przestrzeganiem przepisów ooo- 
wiązani są czuwać przełożeni gmin i obsza
rów dworskich, c. k. żandarmerya, wreszcie 
organa policyi wodnej i targowej i do nich 
to należy zawiadamiać o wszelkich przekro
czeniach władze polityczne. Uprawnionym 
do rybołostwa osobom i gminom wolno po
wierzać swoim organom straży, ustanowio
nym dla ochrony pól, lasów i t. d., także 
nadzorowanie i ochronę rybołostwa, wolno 
im również ustanawiać wyłącznie dla ryba
ctwa zaprzysiężone organa straży. Na żąda
nie tego, który straż ustanawia, polityczna 
władza powiatowa ma odebrać od strażni
ków przysięgę i zaopatrzyć ich w odpowie
dnie certyfikaty. Organom ustanowionym do 
bezpośredniego nadzoru rybactwa służy w 
szczególności prawo i obowiązek : nadzoro
wania rybnych wód swojego okręgu, rewi
dowania łodzi i przyborów rybackich, kon
fiskowania ryb i pomienionych przyborów, 
jako też aresztowania w myśl ustawy z dnia 
16 czerwca 1872.

Grzywny za przekroczenia ustawy i 
rozporządzenia c. k. Namiestnictwa, niemniej 
kwoty, otrzymane ze sprzedaży skonfiskowa
nych ryb i przyborów rybackich, wpływają 
do osobnego funduszu ku podniesieniu ry
bactwa ; funduszem tym zaś zarządza W y
dział krajowy. C. k. Namiestnictwo, zawia
damiając Wydział krajowy o zarządzeniu co 
do funduszu, dodało zarazem, że dla przepro
wadzenia tego postanowienia odniosło się 
do krajowej Dyrekeyi skarbowej o pouczenie 
urzędów podatkowych, co do prowadzenia 
osobnego dziennika rzeczonego funduszu, co 
do percepty, zaliczania i odsyłania kwot do 
tego funduszu wpływających. — Równocze
śnie odniosło się Namiestnictwo do Dyrek
c j i  domen i lasów państwowych o wydanie 
odpowiednich wskazówek Zarządom lasów 
i domen i stosowne zarządzenie, by przez 
użycie ustanowionej w dobrach rządowych 
straży lasowej i polnej do funkcyj zaprzy
siężonych strażników rybackich Starostwa 
uzyskać mogły pomoc przy wprowadzeniu 
w życie środków ochrony ryb, przepisanych 
ustawą krajową i rozporządzeniem Namie
stnictwa.

Namiestnictwo pragnąc, aby ustawa 
powyższa, i wydane na jej podstawie rozpo
rządzenie, zostały jak najściślej wykonane, 
poleciło starostwom rozesłać do wszystkich 
naczelników gmin i przełożonych obszarów 
dworskich kalendarzyk, o którym była 
wzmianka na początku, i polecić tym zwierz- 
chnościom, by wywiesiły go na widok pu
bliczny w lokalu urzędowym. Równocześnie 
naczelnicy gmin mają w stosowny sposób 
ogłosić mieszkańcom gminy zawarte w usta
wie i rozporządzeniu zakazy, z wyraźnem 
pouczeniem, że wymienionyeh gatuokówryb 
nie wolno w porach oznaczonych sprzeda
wać, że przeto każdy, kto złowi rybę z tych 
gatunków w porze ochronnej, lub rybę nie 
posiadającą przepisanej długości, powinien 
ją natychmiast wpuścić do wody z należytą 
ostrożnością. Dalej poleciło Namiestnictwo 
udzielić odpowiednią ilość tych kalendarzy
ków komendom żandarmeryi dla zaopatrze
nia niemi posterunków , aby w jak najkrót
szym czasie żandarmi zaznajomili się dokła
dnie z przepisami ustawy i rozporządzenia 
i w czasie służby zwracali baczne oko na 
ich ścisłe wykonanie, a przekraczających 
takowe wykazywali Starostwom dla pocią 
gnięcia do odpowiedzialności. Wreszcie po 
lecono Starostwom upominać zwierzchności 
miejscowe, aby przy zbliżaniu się pory 
ochronnej dla pewnych gatunków ryb, po

Berlin, 29 sierpnia.

Q  Otwarcie nadzwyczajnej sesyi par
lamentu odbyło się nie w białej sali zamku 
królewskiego, jak się to zwykle dzieje, gdy 
cesarz niemiecki spełnia ten akt uroczysty 

lecz w gmachu parlamentarnym. Zwykłą 
mowę odczytał w zastępstwie kanclerza mi
nister Bottieher, 260 posłów było obecnych 
przy otwarciu parlamentu, z Polaków spo- 
trzegliśmy tylko kilku posłów.

Mowa od tronu, że użyję tego wyrazu 
chociaż w tym przypadku nie odpowiada 

on rzeczywistości — zajmuje się wyłącznie 
ugodą handlową zawartą między Niemcami 
a Hiszpanią i usiłuje wyjaśnić znane wam w 
tej mierze postępowanie rządowe. Nie było 
tam ani słowa o stosunkach państwa nie
mieckiego do państw ościennych, chociaż 
oczekiwanie posłów co do wyjaśnień urzę
dowych w tym względzie, zdawało się po 
znanym artykule Norddeutsche Allgemeinc Ztg. 
zupełnie uzasadnionem. Wkrótce się przeko
namy, czy parlament się zdobędzie na od
wagę, aby w tej sprawie zainterpelować za
stępcę kanclerza. Natomiast półurzędowa 
Provincial Gorrespondenz mówi o obecnem 
położeniu politycznem zupełnie uspakajająco. 
Organ ministeryalny, poświęcając artykuł 
uroczystości sedańskiej, twierdzi wprawdzie 
na wstępie, że ludność niemiecka obchodzi 
tę pamiątkę z niemniej żywem uczuciem 
jak dawniej, owszem z większą jeszcze wdzię
cznością, lecz przypomina, że kto zna pu
bliczność niemiecką i prasę, musi przyznać, 
że wszystko to kończy się na aktach urzę
dowych i uroczystościach. Prov. Corr. pod 
nosi, że Niemcy przez lat trzynaście zaży
wały błogiego pokoju, chociaż w Europie 
nieraz dawał się słyszeć odgłos wojenny; 
niedowierzanie, z jakiem patrzano zrazu na 
zjednoczenie Niemiec, ustępowało z każdym 
rokiem, dając miejsce przekonaniu, że naród 
niemiecki zbierając siły swoje nie jest ża
dną groźbą dla państw drugich, owszem no
wą potężną rękojmią pokoju europejskiego. 
Rząd niemiecki pozostał z rządami innych 
państw w stosunkach przyjaznych a inten
c je  jego tam tylko podejrzywane bywają, 
gdzie w ogóle obecne stosunki polityczne na
rażone są na zaczepki. Organ półurzędowy' 
zaznacza, że Niemcy dość mają pracy w do
mu własnym i nie potrzebują żywić żadnej 
zazdrości względem innych narodów; a w 
ogóle wypowiada nadzieję, że i bliska przy
szłość nie mniej będzie pomyślną. Prorin- 
ziul Gorrcsp. pragnie, aby Niemcy przez dłu
gi czas jeszcze pracow ać mogły na fi wzma
cnianiem pokoju i dalszym swoim rozwojem, 
obchodząc dzień sedański jako uroczystość 
pokojową.

Z pewną ciekawością oglądano się dziś 
w sali parlamentarnej za posłem Antoine, 
wybranym w Metz, przeciwko któremu, jak 
doniosły gazety, miało być rozpoczętem śle
dztwo o zdradę stanu Nie było pana An
toine, nie spostrzegłem także żadnego inne
go posła z Alzacyi i Lotaryngii. Ozy śle
dztwo przeciwko temu deputowanemu toczy 
się, nie jest rzeczą pewną; podczas sesyi 
parlamentarnej zabrania konstytueya wyto
czenia śldztwa bez zezwolenia parlamentu a 
na żądanie ciała ustawodawczego winna 
sprawa cała pozostać w zawieszeniu przez 
cały czas sesyi; może być przeto, że i par
lament. zajmować się jeszcze będzie panem 
Antoine, tym enfant terrible deputowanych 
alzackich. Na końcu wspomnę, że krążą po
głoski, jakoby wyprowadzenie tych spraw na 
scenę, było intrygą pewnych sfer wysokich, 
przeciwko namiestnikowi marszałkowi Man
teuffel

nawiały w gminie ogłoszenia zakazu łowie
nia ich i sprzedawania. Również mają zalecić 
Starostwa usilnie zwierzchnościom gminnym, 
aby o każdern przekroczeniu tego zakazu 
lub innych przepisów tak ustawy jak rozpo
rządzenia, donosiły bezzwłocznie Starostwom. 
Ponieważ zaś z d 31 siprpnia 1885 wycho
dzą z użycia sieci i saki, których oka nie 
mają przepisanego rozmiaru, poleciło Na
miestnictwo Starostwom zwracać przy każ
dej sposobności uwagę rybaków na powyż
szą okoliczność i zachęcać ich do stosowne
go odnawiania już teraz przy nadarzającej 
się sposobności swoich przyrządów rybackich .

SPRAWY ZA6RAIICZEE
(Stosunki rossy .jsk o-ck iu gk ie).
Dziennik Noicoje Wretnia poświęca ar

tykuł stosunkom Rossyi z Chinami, wobec 
niebezpiecznej kolonizacji Chińczyków nad 
Amurem, która się odbywa bez kontroli ze 
strony władz rossyjskich. Now. Wremia przed
stawia tę sprawę następnie:

„Rząd chiński uczuł widocznie utratę 
terytoryum Amurskiego i uważa odtąd za 
jedyne swoje zadanie odzyskać ten kraj na
powrót Używa du tego celu wszelkich środ
ków, a nawet takich, które są sprzeczne ze 
zwyczajami międzynarodoweini dwóch sąsie
dnich i w przyjaźni zostających mocarstw. 
Równocześnie, uzbrojenia w Chinach postę
pują tak raźnie i z taką energią są przepro
wadzane, że niepłonną można mieć obawę 
bliskiego zatargu. W najświeższych czasach 
doszło już do tego, że musimy z bronią w 
ręku stawać w obronie praw do posiadłości 
naszych na naszej własnej ziemi, i zmuszeni 
jesteśmy prawie na nowo zdobywać to, co 
nam ustąpiono ua mocy układu pokojowego. 
Jest to zresztą nasza przeważnie wina. Od



czasu wcielenia do Rossyi terytoryum Amuru 
minęło dwadzieścia i trzy lata. Pozyskanie 
tego rozległego kraju z doskonałą, naturalną 
drogą wodną, mającą przeszło 8000 wiorst 
długości, której ujście w oceanie Spokojnym 
i która posiada znakomite zatoki, stwo
rzyło nową granicę pom:ędzy Rossyą a 
Chinami i dawało rękojmię rozwoju naszej 
politycznej potęgi, naszego handlu i prze
mysłu.

„Nie umieliśmy, niestety urzeczywist
nić tak pięknych nadziei. Powiemy w ięcej: 
nie umieliśmy nawet w ciągu tak długiego 
czasu zaludnić uzyskanego kraju przez kolo- 
nizacyę ludu rossyjskiego, a to w ten spo
sób, by władza rossyjska trwałą tu zyskała 
podstawę. Nie umieliśmy rozwinąć kultury 
rolniczej przynajmniej o tyle, ażeby najbliż
sza ludność terytoryum wybrzeży i miejscowe 
załogi mogły się wyżywić z produkcyi miej
scowej. Przy braku sił roboczych, nie mogło 
naturalnie być mowy o wyzyskaniu bogactw 
naturalnych kraju. Brakło zresztą odpowie
dnich sił technicznych, umiejętnie kierowa
nych i odpowiednich kapitałów. Przyszło 
więc do tego, że z każdym rokiem wzmagał 
się napływ kolonistów chińskich, którym 
wolno było jak najpomyślniej eksploatować 
ziemię bez kontroli i bez opodatkowania. 
Rząd chiński popierał tę kolonizacyę na te
rytoryum rossyjskiem i wkrótce osiedleni 
Chińczycy zaczęli uważać Rossyan we wła
snym ich kraju tylko jako gości. Dało się 
to uczuć tern dotkliwiej, gdy rząd chiński 
nasyłać zaczął nawet urzędników admini
stracyjnych, którzy z niesłychanem zuchwal
stwem występowali na terytoryum rossyj
skiem. Nasza władza administracyjna, zbyt 
słaba, nie mogła wystąpić stanowczo i w 
ten sposób utrzymał się ten stosunek nie
normalny. To dodało otuchy rządowi chiń
skiemu i przyszło nakoniec do tego, iż rząd 
państwa Niebieskiego, ośmielony pobłaża
niem Rossyi, zażądał, ażeby konsul Chiński 
w Władywostoku nie zależał od władzy cen
tralnej poselstwa w Petersburgu, lecz żeby 
podlegał sąsiedniemu gubernatorstwu, a do 
kompetencyi konsula chińskiego ma prócz 
tego należeć cały zakres administracyi lo
kalnej dla ludności chińskiej".

(T u rcya  i  E u ro p a .)
Do Polii. Gorr. donoszą z Konstantyno

pola 26 sierpnia:
Wielki wezyr i minister spraw zagra

nicznych oświadczyli kilku członkom ciała 
dyplomatycznego, że wieści krążące o od
wiedzinach księcia czarnogórskiego są zupeł
nie bezpodstawne i że w obecnym stanie po
lityki nic się nie zmieniło. Sam książę Mi
kołaj wszelkich dokłada starań, by zachowa
niem się swem złożyć dowód, iż pobyt jego 
w Konstantynopolu , nie ma na celu żadnej 
misyi politycznej. Dla austryackiego amba
sadora barona Calice, był on uprzedzająco 
grzecznym i z nim jednym tylko wszedł w 
długą rozm ow ę, gdy zagraniczni posłowie 
wizyty mu składali. Sułtan ze swojej strony, 
od czasu pobytu księcia Mikołaja, wydał kil
ka takich rozporządzeń, które świadczą, że 
dawny przyjacielski stosunek między Turcya 
a Niemcami w niczein się nie zmienił, cze
go dowodem jest również zaproszenie, ja
kie otrzymali od sułtana wszyscy oficerowie 
niemieccy na obiad, wydany na cześć księ
cia czarnogórskiego. Takimże dowodem jest 
przyzwolenie sułtana na reorganizacyę armii 
tureckiej przez majora Goltz’a , któremu u- 
dzielono w tej sprawie prawie nieograniczo
nego pełnomocnictwa. Koła prawdziwie polity
czne ochłonęły już z pierwszego odurzające
go wrażenia odwiedzin księcia Mikołaja; pu
bliczność jednak, która się bawi w politykę 
utrzymuje jeszcze ciągle, że przyjazd księ
cia czarnogórskiego do Konstantynopola jest 
oznaką jakiejś zmiany polityki Turcyi na ko
rzyść Rosyi.

Z najlepszych źródeł zapewniają, że 
podróż księcia Mikołaja do Konstantynopola, 
była od lat wielu w planie i była już przed
miotem układów pomiędzy księciem Łobano- 
wem a Sewas-paszą. Wtedy jeszcze postano
wiono, aby książę udał się do Konstantynopola, 
jak tylko stosunki Czarnogóry zostanąuregulo- 
wane, gdyż Rosya gorąco pragnie utrzyma
nia dobrych stosunków Turcyi z Czarnogórą. 
Fakt ten, który jest niewątpliwym , dowodzi 
jasno, że nie szło tu o żadne zmiany w po 
lityce międzynarodowej.

Czy pobyt księcia przyczyni się do usu
nięcia tradycyjnej nieufności pomiędzy Kon
stantynopolem a Cetynią, to dopiero przy
szłość okaże. W wypadku twierdzącym Czar
nogóra byłaby jedynem chrześciańskiem pań
stewkiem na półwyspie bałkańskim, któreby 
potrafiło zachować dobre stosunki z Turcya. 
Stosunki Turcyi z Serbią, pomimo usiłowań 
serbskiego poselstwa, zawsze są nieszcze
gólne. Dowodem tego jest okólnik, wydany 
niedawno przez tureckiego ministra na mocy 
12 artykułu kongresu berlińskiego. W cyr- 
kularzu tym naamienia minister, że wszyscy 
podróżujący po Turcyi Serbowie mają byc 
traktowani w podobny sposób jak poddani 
tureccy comme des sujets Ottomans; lecz w 

„Gaaeta Lwowska"

tekście tureckim okólnika nie użyto wyraże
nia „podobnie jak turecy poddani" ale „jako 
tureccy poddani". Poselstwo serbskie natych
miast wniosło przeciw temu protestacyę.

Również nie są zbyt dobre stosunki Turcyi 
z Grecyą. Kwestya, dóbr Vakuf w odstąpio
nych prowincyach nie jest jeszcze załatwio
ną, a nawet w ostatnich czasach liczne w 
tym względzie zaszły trudności. Rząd grecki 
nie chce przyzwolić na sprzedanie tych dóbr 
a komisya turecka musiała zażądać nowych 
instrukcyj w tej sprawie. Podobne stosunki 
zachodzą z Bułgaryą i wschodnią Rum elią; 
co do tej ostatniej pomimo wizyty księcia 
Aleksandra. Miałżeby się tylko co 'd o  Czar 
nogóry horyzont polityczny wyjaśnić ? W tę 
jedyną konsekwencyę udwiedzin księcia Mi
kołaja" trudno na seryo uwierzyć.

(Z H isz p a n ii).
Król Alfons XII zaraz po powrocie do 

Madrytu wyraził życzenie wzięcia udziału w 
radzie ministeryalnej, która też w dwie go
dziny po przyjeździe monarchy zwołaną zo
stała. Dyskutowano nad podróżą krofa do 
Niemiec nad terminem, do jakiego ma trwać 
zawieszenie gwarancyj konstytucyjnych i 
nad ewentualnem przesileniem ministeryal- 
nem. Żadne postanowienie stanowcze jednak 
nie zapadło, tak że ministrowie uznali za 
stosowne zebrać się powtórnie tegoż samego 
dnia wieczorem. Drugie posiedzenie odbyło 
się pod przewodnictwem p. Sagasty. Po niem 
ministrowie odmówili dziennikarstwu wszel
kich objaśnień i informacyj. Obiegają tylko 
pogłoski, że na tej radzie rozstrząsane były 
pewne rozporządzenia dotyczące armii, przed
stawione przez marszałka Martinez-Campos 
oraz sprawa zawieszenia konstytucyi. To 
milczenie członków gabinetu nasuwa mnie
manie, że przesilenie jest nieuchronne. W e
dług powszechnego mniemania, w razie 
przesilenia, poleconem będzie p. Sagascie 
utworzenie nowego ministeryum, ale ponie
waż król miał wyjechać wczoraj na inau- 
guracyę nowej linii kolei żelaznej t. z. Pół
nocno-zachodniej, utrzymują w kołach do
brze poinformowanych, że cała sprawa od
łożoną będzie aż do jego powrotu, to jest 
do dnia 5 lub 6 września. Jak twierdzą te
legramy madryckie, pomieszczone w dzien
nikach francuskich, pomiędzy p. Sagastą a 
niektórymi jego kolegami zachodzą tak wiel
kie różnice zapatrywań w sprawie zawiesze 
nia konstytucyi, zniesienia stanu oblężenia
i podróży Alfonsa X fl  do Niemiec, że dalsze 
istnienie obecnego gabinetu jest stanowczo 
niemożliwem, a nawet organa ministeryalne 
mówią o tem jawnie. Modyfikacya dzisiej
szego ministeryum lub też utworzenie no
wego poruczone ma być, jeśli nie p. Saga 
ście, to p. Possada H errera; nie podobna 
jednakże w tej chwili przesądzać, w jaki 
sposób to przesilenie nastąpi, " gdyż konser
watyści i stronnictwo wojskowe zdobyło so
bie pewien wpływ, jakiego w tym stopniu 
dawniej nie posiadało. W kołach politycz
nych madryckich twierdzą, że do przyszłego 
ministeryum uformowanego przez Sagastę 
wejść mogą i stronnicy lewicy serranisto- 
wskiej. ^adne jeszcze przesilenie nie bu
dziło w Hiszpanii tak powszechnego zajęcia 
jak obecne. Według Timesa Martinez-Cam- 
pos, uważa ostatni ruch powstańczy, jako 
fakt potępiający jego dotychczasową politykę 
i pragnie podać się do dy misyi. Według 
wspomnianego angielskiego dziennika, jeśli 
przesilanie ministeryalne rychło będzie za
żegnane, król, pomimo zarysowującej się ja 
sno opozycyi przeciw jego podróży do Nie
miec, uda się niewątpliwie na wielkie ma- 
newra armii niemieckiej wprost, bez za
trzymywania się w Paryżu.

K R O I I K A
“  tfajj. Pan raczył najmiłościwiej udzie

lić ze Swej prywatnej szkatuły gminie Krzy- 
szkowice, w powiecie myślenickim , na budowę 
szkoły zapomogi w kwocie 100 zł.

~  JE. pan Namiestnik Filip Zaleski 
powrócił dziś rano do Lwowa.

— Wycieczka do Oleska i Podliorzcc.
Komitet wycieczkowy, ulegając wielostronnym 
życzeniom z prowincyi, przedłuża termin zgło
szenia i zapisywania się na tę wycieczkę do 
środy, dnia 5 września, w którym to dniu sta
nowczo lista uczestników zamkniętą zostanie. 
Zarazem prostujemy omyłkę, która w onegdaj- 
szem sprawozdaniu z posiedzenia centralnego 
komitetu jubileuszowego się wcisnęła; wycieczka 
ta mianowicie odbędzie się w sobotę dnia 8 
września, a nie 12 t. m.

— Kapele wojskowe w miesiącu wrze
śniu produkować się będą na miejscach publi
cznych w następującym porządku: w poniedział
kowe dni 3 i 10 t m. na Wysokim Zamku; 
w dni wtorkowe 4 i 11 t. m. przed odwachem 
głównym; we środę dnia 5 przed pałacem in
walidów | we czwartek dnia 6 przed pałacem
z dnia 1 września 188B

p. Namiestnika, a w piątek dnia 7 t. m. w ogro
dzie Miejskim.

* Zapiski policyjne. Skradziono panu 
J. K. w bożnicy pod 1. 5 przy ulicy Bóżniczej 
z kieszeni kwotę 10 zł. — Złożono w policyi 
białą chusteczkę ze znakiem (kyrylicą) Elisa- 
toeta, i dwa wielkie klucze. —  Zajęto w podej- 
rzanem posiadaniu będący słoik konfitur i ka
wał mydła. — Wieśniaczce Ewie M. zbiegła 
z targu gniada krowa.

t  Zmarli' w ostatnich dniach: u wód 
karlsbadzkich, w których pomocy szukał, c. k. 
starosta brzeski Henryk Pfau, obywatel hono
rowy miast Brzeska, Wojnicza i Czhowa; w gó
rach pod Meranem podczas wycieczki naukowej 
słynny naturalista profesor dr. Muller z Lipp- 
stadt, skutkiem zapalenia płuc; w Heidelber
gu znakomity mineralog dr. Blum, w 81 roku 
życia; w pobliżu Beyrutu słynny lekarz fran
cuski dr. Charles Gaiilardot, były radca sani
tarny w Egipcie.

—  W  Kijowie dnia 6 lub 7 września 
otwarta będzie wystawa przemysłowo-rolnicza, 
w której weźmie udział także około czterdziestu 
wystawców z Królestwa.

—  Oświetlenie elektryczne otrzymać 
ma prędzej niż wiele stolic europejskich mia
steczko ukraińskie Biała-Cerkiew, rezydencya 
hr. Władysława Branickiego. Ekonomia biało- 
cerkiewska przeznacza na ten cel 2.000 rubli, 
a drugie tyle ofiarowali mieszkańcy. Pobudkę 
do zaprowadzenia tej nowości dała okoliczność, 
że hr. Branieki postanowił swój wielki ogród 
„Aleksandryę" w ten sposób oświetlić, a spro
wadziwszy stosowne przyrządy pozwolił miastu 
korzystać z nich za wspomnioną wyżej do
płatą.

—  Osobliwszy meteor obserwowano 
niedawno w okolicy Barmen. Jeden z świadków 
zjawiska opowiada w Barm. Ztg.: „Podczas 
przechadzki wieczorem spostrzegłem około go
dziny 8%  w południowo-zachodniej stronie nie
ba nadzwyczaj ognistą gwiazdę, która płonęła 
jaskrawem światłem czerwonem, ukazawszy się 
nagle na firmamencie, w wysokości około 60 
stopni nad horyzontem. Po dłuższej chwili me
teor powoli posunął się ku zenitowi, następnie 
poruszał się prawie poziomo w kierunku za
chodnim, znów przez czas jakiś stał nieporu- 
szenie na niebie, następnie powoli sunął w kie
runku wschodnim, przyczem także zniżał się 
ciągle, aż nareszcie w wysokości około 10 sto
pni nad ziemią w stronie południowej znikł 
jako świetlana kropelka we mgle horyzontu. 
Przez dwadzieścia blisko minut obserwowałem 
to niezwyczajne zjawisko. Niebo było przez 
cały ten czas pogodne, ale powietrze parą było 
przesycone tak, że kilka tylko gwiazd przezie
rało z góry w stronie południowej, a cokolwiek 
więcej w stronie północnej, co jednak przypisać 
należy w części także blaskowi księżyca, który 
był właśnie po pełni. Nie pamiętam wypadku, 
żeby meteor kiedy tak długo był obserwowany 
nad horyzontem i odbywał takie przystanki i 
ewolucye w przestrzeni."

— Piorun w tych dniach na polu pod 
Rastyną na Węgrzech uderzył w gromadkę ro
botników, którzy przed burzą schronili się byli 
pod młocarnię, i z czternastu, czterech poraził 
na śmierć, a dziewięciu poparzył. Mała dziew
czynka, tuląca się do ojca i brata, ocalała, gdy 
dwaj ostatni zostali zabici.

— Rozbójnicy tureccy. Z Saloniki 
donosi jeden z korespondentów: Bandyci, któ
rzy porwali z drogi Ghazi-Mehemeda-baszę, za
atakowani zostali w tych dniach przez wojsko 
cesarskie i rozproszeni. Czterech poległo na 
miejscu; basza został uwolniony. W dniu 25 
b m. basza Ghazi Mehemed był jeszcze jeń
cem opryszków, którzy żądali od niego 4.000 
funtów tureckich okupu. — Z Konstantynopola 
na Warnę nadchodzi wiadomość, że bandyci 
zamordowali kilka osób, które byli niedawno 
porwali z Florii. We wszystkich prawie pro
wincyach tureckich na nowo rozwielmożniło się 
znów rozbójnictwo.

—  O przewrotach wulkanicznych 
na wyspie Jawie i w cieśninie Sundajskiej do
noszą depesze z Bafcawii, dnia 30 sierpnia wy
prawione: Pomiędzy miejscem, na którem się 
znajdowała wysepka Krakatoa, a najbliższą 
grupą wysp utworzyło się wśród morza szesna
ście nowych pagórków wulkanicznych. Z wul
kanu Soengepan potworzyło się pięć nowych 
wulkanów. Miasto Bantam pokryte jest popio
łem i opuszczone zostało przez mieszkańców. 
Położenie ludności w ogóle jest bardzo smutne. 
Trzody nie mają paszy. W okręgu Tanara od
kopano dotąd około 700 trupów, w miejscowo
ści Kramat" około 300, po największej części 
kolonistów chińskich ; wreszcie w okręgu Seraing 
odkopano trupów 40.

—  Poczta wronia. Z Hrubieszowskiego
donoszą, źe jeden z tamtejszych obywateli ziem
skich przyuczył wronę do noszenia listów. Kil
ku sąsiadów wspomDionego obywatela zamierza 
pójść za jego przykładem i postarać się także 
o takiego posłańca pocztowego. Zastąpienie po
czty gołębiej wronią, przedstawia tę wyższość, 
że wrona jest ptakiem wytrwalszym i mniej 
od gołębia na niebezpieczeństwo wystawionym.

— Pożar w tych dniach w4 Tomaszowie 
lubelskim wzniecony, jak się zdaje, zbrodniczą 
ręką, zniszczył kilkadziesiąt kramów, sklepików

i sklepów ze szczętem. — Wiedeń we środę 
nawiedzony był dwoma bardzo groźnemi poża
rami. W pobliżu dworca kolei południowej 
spłonęły wielkie magazyny owsa i siana do
stawców wojskowych W> tzlara, Abelesa i Igna
cego Eislera, których wartość oceniono na 100 
tysięcy zł., zaś na przedmieściu Margarethen 
spaliły się warstaty powroźnicze kilku właści
cieli, oraz składy drzewa budowlanego kilku 
przedsiębiorców. Energiczne wystąpienie straży 
pożarnej w obu wypadkach przeszkodziło dal
szemu rozszerzeniu się pożogi.

—  Ofiary cholery. Według depeszy 
z Aleksandryi, międzynarodowa komisya sani
tarna ogłosiła dnia 29 sierpnia wykaz osób, 
zmarłych na cholerę od czasu ukazania się jej 
w Egipcie. Ogólna liczba ofiar tej epidemii wy
nosi 25.835, w rzeczywistości jednak jest za
pewne o połowę wyższą, ponieważ o śmiertel
ności, panującej po wsiach, komisya nie miała 
dokładnych wiadomości. W  samym Kairze 
umarło na cholerę ogółem 5.644 osób, w Ale- 
ksandryi 651. Dalej wynika z wspomnionego 
wykazu, że w czasie od 14 do 20 sierpnia, 
kiedy epidemia zaczęła już słabnąć, ogólna 
liczba ofiar wynosiła 3.835, z czego 287 przy
pada na Aleksandryę, 350 na Ghirgeh, 138 na 
Ohizeh, 123 na Damanhur, 101 na Kair. —  
Według doniesienia z Tryestu, zniesiona już zo
stała 24-godzinna kwarantana dla okrętów, 
przepływających Dardanelską cieśninę. — Z Bom
baju donosi depesza, iż władze lokalne zarzą
dziły wizytę lekarską wszystkich odjeżdżających 
ztamtąd okrętów, oraz zaznaczanie w paspor- 
tach sanitarnych, iż panuje tam lekka cholera. 
Ustanowiły też kontumacyę dla przystani w 
Adenie.

KRONIKA PROWINCYONALNA.

*** Grady ł nawałnice w ostatnich 
dniach zrządziły dotkliwą szkodę w ziemiopło
dach sześciu gmin górskich powiatu sanockie
go, oraz trzech gmin powiatu tarnobrzeskiego. 
Zarządzono likwidacyę strat rolników, celem 
przyznania tymże ulg podatkowych.

*** Piorun w gminie Jawiszowicach, w 
powiecie bialskim, poraził na śmierć 19-letnią 
dziewczynę wiejską, Dadakównę, wpadłszy do 
izby mieszkalnej; w gminie Kościelcu, w po
wiecie chrzanowskim, uderzył w stodołę wło
ściańską i wzniecił pożar, który pochłonął ten 
budynek z zapasami zboża, oraz poraził wła
ściciela stodoły Kazimierza Jachimczyka, który 
w skutek doznanego uszkodzenia zakończył ży
cie; w Lubaczowie w powiecie cieszanowskim, 
wzniecił pożar, który pochłonął cały dobytek 
dwóch gospodarzy, wartości 1.100 zł. Strata 
pogorzelców nie była ubezpieczona. Wreszcie w 
gminie powiatu złoczowskiego Kabarowicach 
podczas gwałtownej burzy uderzył piorun w 
dom jednego z gospodarzy, wzniecił pożar i spa
lił dom, szopę i stajnię.

*** Śmierć w wagonie. Dnia 23 zm. 
w wagonie III klasy rannego pociągu osobo
wego, zdążającego ze Lwowa do Podwołoc/ysk, 
umarł nagle Salamon Barensohn, 37 lat liczą
cy izraelita, który powracał z kuracyi. Oglę
dziny lekarskie stwierdziły, iż przyczyną śmier
ci były galopujące suchoty. Zmarły był podda
nym rossyjskim i pochodził z Deraźni, w gu- 
bernii wołyńskiej.

*** Bardzo smutny wypadek zda
rzył się w nocy na 23 z. m. w Tarnowie. 
Przy wybieraniu nieczystości z dołu kloaczne- 
go w budynku gimnazyalnym, udusili się trzej 
robotnicy: kanalarz Michał Wałkiewicz, pod 
którego dozorem odbywała się ta robota, oraz 
włościanie z Woli rzędzińskiej Jan Kaczor i 
Józef Kaczor. Wałkiewicz po wywiezieniu kil
kunastu wozów nieczystości, zstąpił po drabi
nie do dołu, dwa sążnie głębokiego, a gdy nie 
wracał, zeszli za nim dwaj inni robotnicy, stra
cili jednak również przytomność i spadli z dra
biny .do dołu. Kiedy nieszczęśliwych wyciągnię
to, to już wszelka pomoc była daremną. O wy
padku tym zawiadomiono c. k. prokuratoryę 
państwa, celem pociągnięcia winnych do odpo
wiedzialności.

*** O wielkiem nieszczęściu dono
szą z Doroszowa, w powiecie żółkiewskim. 
Dnia 28 sierpnia pożar zniszczył tam przy 
silnym wietrze 48 gospodarstw, a w płomie
niach zginąć miało troje dzieci. Spaliło się 
także dużo bydła Ogień, według pogłoski, 
miał być podłożony. Dalsze dochodzenia sa w 
toku.

Rada mi as a Lwowa.

{Posiedzenie z dnia 31 sierpnia.)
(L) Celem załatwienia dwóch, dla mia

sta bardzo ważnych spraw, zaprosił p. D ą 
b r o w s k i  w dniu wczorajszym pp. radnych 
na nadzwyczajne posiedzenie. Zebrał się 
liczniejszy komplet i bez dyskusyi uchwaliła 
Rada zakupić grunta pod 1. konskr. 916 '/4 
przy ulicy Zielonej, od p. Dembickiego, za 
9.500 zł. a to w celu rozszerzenia miejskie
go dworca budowniczego. Na jednej części



zakupionego gruntu zostaną zbudowane staj
nie dla koni, będących własnością miasta a 
na drugiej stałe baraki, które w razie kon- 
eentraeyi wojsk służyó będą na pomieszcze
nie żołnierzy. Tym sposobem zostaną sta 
nowczo usunięte kłopoty , na jakie gmina 
jest zazwyczaj narażoną, gdy chodzi o po
mieszczenie większej liczby wojska.

Następnie uchwaliła Rada bez dysku- 
syi zawrzeć układ z panem Ignacym Stab- 
lem, według którego p. Stahl odstępuje 
gminie m. Lwowa swoją realność pod 1. 9 
przy ulicy Akademickiej na własność, gmina 
zaś ma p. Stahlowi, tytułem dożywocia, wy
płacać co roku 2.100 zł. kwartalnie z g ó 
ry. Sprawa t a , przed stanowczem załatwie
niem, była przedmiotem bardzo ścisłych ob
liczeń, z których wypływa, że układ ten jest 
dla gminy bardzo korzystny. Minimalna 
wartość tej realności, składającej się z dwu
piętrowej i jednopiętrowej kamienicy, obli
czona przez m. urząd budowniczy, wynosi
17.000 zł. Dwupiętrowa kamienica przynosi 
rocznie S 285 zł., jednopiętrowy zaś domek 
przynosi 768 zł. rocznie czynszu , czyli ra
zem cała realność przynosi 4.003 zł. rocz
nego dochodu. Dla gminy mają te obie re 
alności niemałą wartość; na razie pomieści 
w nich gmina jedną kompanię wojska, a 
gdy z czasem znajdzie stosowniejsze pomie 
szczenie, zdemoluje domek jednopiętrowy i 
tym sposobem rozszerzy plac w tem miejscu, 
w dwupiętrowej zaś kamienicy , po stosow
nej, niekosztownej adaptacyi, będzie można 
pomieścić szkołę ludową.

Sprawa zakupna przez gminę sąsiedniej 
realności pod 1. 3, ulica Chorążczyzny, na
leżącej do p Jana Jarosiewicza, okazuje się 
również korzystną. Realność ta ma trzy 
froDty, i, jak wiadomo, jest tak niestosownie 
położoną, że zwęża ulicę Akademicką i Cho- 
rąźczyzny. Po zasklepieniu Pełtwi, począ 
wszy od kawiarni p. Schneidera aż do most
ku św. Jana, i po zdemolowaniu tej realno
ści , obecnie przez miasto zakupionej, po
wstanie piękny obszerny plac Za tę real 
ność zapłaciło miasto 22.700 z ł . ; kwotę tę 
wzięto z funduszu zaopatrzenia funkcyona- 
ryuszów niestałych dochodów miejskich. 
W chwili obecnej zostaną w tej realności 
urządzone koszary dla wojska, wracającego 
z Bośnii, w niezbyt zaś dalekiej przyszłości 
zostanie ta kamienica zburzoną i powstanie 
plac, w tem miejscu bardzo pożądany. Ra
da, bez dyskusyi, aprobowała wszystkie po
wyższe zarządzenia magistratu, właściwej 
komisji i sekcyi. Ponowna uchwała co do 
wszystkich tych trzech spraw zapadnie 
w Radzie w przyszły piątek.

Prezydent miasta Lwowa , p. Dąbrow
ski, otrzymał zaproszenie od burmistrza m. 
Wiednia, p. Uhla, na uroczystość poświęce
nia gmachu ratuszowego w d. 12 września. 
Uprzejme to zaproszenie będzie musiało po
zostać bez skutku, z powodu, iż p. Dąbrow
ski w tym dniu uczestniczyć będzie w lwów 
skich obchodach jubileuszowych.

Notatki I ra c k o -a r ty s ty c z n o .
($) Dr. Maksymilian Kawczyński

ogłosił świeżo niezwykle ciekawe badania swoje 
nad językiem zapisKów niemieckich z XIV wie
ku, ogłoszonych w najstarszych księgach i ra
chunkach miasta Krakowa. Praca pana Ka- 
wczyńskiego pojawiła się naprzód w dziesią
tym tomie rozpraw wydziału filologicznego A- 
kademii umiejętności — co już zapewnia jej 
naukowe znaczenie i skłania do poważniejszego 
traktowania tej kilkunastostronnicowej odbitki 
Księgi miasta Krakowa, pochodzące z lat 1300 . 
do 1375 badał już śp profesor Janota — ale 1 
ściślejszej krytyce poddał je dopiero dr. Ka
wczyński, który z całą znajomością biegłego 
znawcy i filologa, oznaczył nareecta tych śre
dniowiecznych zapisków. A nieobojętna to 
rzecz dla historyi nawet, wiedzieć zkąd miano
wicie przychodzili do miast naszych cudzo
ziemcy, a zwłaszcza Niemcy, którzy tak ob-
szernemi cieszyli się przywilejami i obwarowy- 
wali je osobnem, magdeburskiem prawem. Z 
niezmierną dokładnością, z przekonywająoemi 
dowodami w ręku i z tym zasobem wiedzy, 
dającej prawo do wyrokowania i pokonywania 
wywodów poprzednich badaczy, dowodzi p. 
Kawczyński, że to co uczony zkądinąd śp, ks. 
Janota brał za „omyłki pisarskie" lub „po- 
wiatowszczyzny" jest po prostu niedokładnem 
rozpoznaniem dyalektu, w jakim te księgi są 
pisane. Szeroko musielibyśmy rozpisywać się o 
wywodach p. Kawczyńskiego, zbijających po
wyższe twierdzenie ; ograniczymy się tylko dla 
szczupłości naszych notatek, na wyniku, w któ
rym, z przekonywającą argumentacyą dowodzi 
autor, że nasi niemieccy współobywatele przy
szli do nas ze Szląska, gdzie osiedlili się pier
wotnie z Turyngii. „Już same nazwiska rajców 
i mieszczan krakowskich — mówi autor — 
wykazują, że część mieszczan krakowskich po
chodziła" ze Szląska, z Czech, z marchii Mi
śnieńskiej, nawet z Turyngii — i kronika rze
czona także jest narzeczem frankoóskiem pisana" 
(■tr. 7 i 9). W dalszym ciągu swych uczonych

wywodów, autor przystępujo do rozbioru gra
matycznego samyehże zapisków — z czego wy
nika, że język kroniki zgadza się najzupełniej 
z narzeczem używanem podówczas na Sziąsku, 
to zaś zgadza się z cechami narzeczy frankoó 
skich.

GOSPODARSTWO I HANDEL •
leflzyiiaroilow y la rg  na zboże

w  W i e d n i u

W ied eń , 28 sierpnia.
=  Obliczyliśmy dość ściśle udział w 

jedenastym międzynarodowym targu na zbo
że. W przypuszczeniu, że czwarty spis u- 
czestników, który wyjdzie dopiero jutro, 
post festum, zawierać będzie co najwięcej je 
szcze 350 nazwisk, otrzymujemy liczbę o- 
koło 3800. Jest to udział o wiele liczniej
szy niż roku zeszłego, a stwierdzamy raz 
jeszcze, że uczestników z Galicyi było 50, 
t. j. mniej niż w innych latach. Z wyjątkiem 
kilku osób, które na palcach u jednej ręki 
zliczy ćby można, udział Galicyi ograniczał 
się na samych reprezentantach handlarstwa, 
jak to zresztą co rok bywa i nad czem co 
rok ubolewaliśmy ze względu na interes sta
nu rolniczego. Handlarze bowiem w znacz
nej części nie mają wcale próbek ziarna ga
licyjskiego; z pomiędzy tych zaś, którzy je 
mają, niejeden mało jest skrupulatny pod 
względem przedstawienia krajowej produkcyi 
w korzystnem świetle, jeżeli n. p. interes 
jego, wymaga by zwabiać sobie odbiorców 
na swój towar pochodzenia russyjskiego, a 
odstręczać od towaru galicyjskiego. Nawet 
p. Ży wieki, dyrektor tarnopolskiej spółki 
rolniczej, który dotychczas nietylko ratował 
dobrą sławę produkcyi galicyjskiej na wię
kszych posiadłościach, lecz wręcz w zdumie
nie wprawiał kupców zagranicznych niejedną 
próbką ziarna krajowego, w tym roku nie 
stanął w Wiedniu. Na szczęście jego obec
ność w latach poprzednich wywarła już ten 
skutek, że panowie handlarze nieco więcej 
musieli rządzić się względami na desaveu, 
jakiego doznawały twierdzenia ich o ziarnie 
galicyjskiem wobec próbek tarnopolskiej spół
ki rolniczej.

Liczny udział, niepomyślne w całej 
prawie Europie żniwa, łatwość kapitału itp., 
wszystko to zdawało się zapowiadać tego
rocznemu targowi transakeye na wielką ska
lę. Tymczasem okazała się rzeczywistość w 
odwrotnym stosunku do zapowiedzi. Nigdy 
nie było tak mało transakcyj, przynajmniej 
na towar gotowy, jak tego roku. Mniejsza 
oto, że w przeddzień otwarcia targu nie za
warto ani jednej transakcji (gdy pominiemy 
handel terminowy), chociaż w innych latach 
cząstka producentów' i handlarzy angażowała 
się już tak daleko w dniu tym, iż właści
wie nie miała już co robić na targu po ofi- 
cyalnein otwarciu. Ten brak transakcyj w 
przeddzień targu można było złożyć na karb 
trudności zoryentowania się w sytuaeyi, ku 
czemu dopiero same dni targowe miały na
stręczyć dostatecznych wskazówek i matę- 
ryałów. Mniejsza nawet i oto, że pierwszy 
dzień targu również minął bez wielkich o- 
brotów, bo można było przypisać to jakiejś 
nadzwyczajnej przezorności ze strony nabyw
ców i spodziewać się jeszcze po dniu dru
gim, iż wszystko powetuje, iż wyrwie inte- 
resa z zastoju prawie zupełnego, iż na wia
domości wysłane telegrafem pierwszego dnia 
targu do zagranicznych domów handlowych 
nadejdą znów telegrafem odpowiedzi i zlece
nia, które rzeczywiście zelektryzują leniwy 
przebieg targu Ale nastał i dzień drugi, a 
targ przybrał tylko smutniejszą jeszcze fi- 
zyognomię niż dnia pierwszego. Wczoraj 
był przynajmniej wielki ruch fizyczny, choć 
nie było ruchu targowego, dziś nie było a- 
ni jednego ani drugiego; dziś owszem do 
niepoznania przerzedziły się wczoiąjsze tłu
my uczestników, a zarazem slaby ruch tar
gowy zwolnią,ł w ogólności jeszcze więcej. 
W urzędowej Wiener Ztg. znajdujemy taką 
charakterystykę targu: „Co się tyczy ruchu" 
frekweneya targu była dziś dosyć szczupła, 
a rezultat obrotów, który, jak to zawsze by
wa w dzień otwarcia targu, nie wychodził 
wczoraj poza skromne granice, pozostał dziś 
także, mimo że jest to właściwy dzień do 
zawierania interesów, bez szczególniejszego 
ożywienia." Oto w krótkich słowach to sa
mo, co i my powiedzieliśmy.

Co do żywotności wiedeńskich targów 
międzynarodowych, możemy tylko powtó
rzyć w kilku słowach uwagi nasze z lat da
wniejszych, że wiedeński międzynarodowy targ 
na zboże miałby lepsze może powodzenie, 
gdyby odbywał się nieco później, gdy mate- 
ryały ku zoryentowaniu się w sytuaeyi by
łyby już autentyczniej stwierdzone Dla cze
góż to peszteński targ miał takie niepowo
dzenie, że go od dwóch lat zaniechano ? Nie
wątpliwie przeważnie dla tego, że odbywał

się zawsze przed wiedeńskim nawet. Ale 
targ peszteński był ważny dla Wiednia, bo, 
wyprzedzając targ tutejszy, jako takooryen- 
tował uczestników swych w sytuaeyi, którzy 
potem przybywali do Wiednia z wytworze 
nytn już do pewnego stopnia sądem i zn- 
stosowywali teoryę nabytą w Peszcie do tar
gu wiedeńskiego praktycznie, t. j. przybywali 
tu zawierać transakeye. Gdyby cel między
narodowych targów na zboże był tylko teo
retyczny, targi wiedeńskie z pewnością j- 
siągałyby go ; ale zachodzi pytanie, czy w 
świecie tak realistycznym, jakim jest ku
piecki, cel teoretyczny wystarcza do zacho
wania targom międzynarodowym żywotności.

Sprawozdanie komitetu jedenastego tar
gu wiedeńskiego, a raczej zarządu wiedeń
skiej giełdy zbożowej, mimo całego zbyt 
optymistycznego zabarwienia, przedstawia 
jednak przebieg targu w dość melancholij
nym tonie. Sprawozdanie to, którego opty
mizm pozostaje w sprzeczności ze sprawo
zdaniami nawet tutejszych dzienników, brzmi 
jak następuje:

„Frekwencyę tegorocznego targu na 
zboże ze względu na to, że między cenami 
w Austro-Węgrzech a cenami pól zbytu dla 
ziarna naszego zachodziły wieikie różnice, 
można nazwać bardzo zadowalającą; wydano 
bowiem przeszło 5000 biletów. Reprezento
wane były z monarchii austro - węgierskiej 
prawie wszystkie obszary produkcyi, z za
granicy przeważnie Niemcy północne i Ba
wary a, podczas gdy Wirtembergia i Szwaj- 
carya mniej przysłały reprezentantów niż po 
inne lata. Z licznym udziałem nie całkiem 
harmoniował ruch targowy. Nadzieja, że w 
przeciągu dwóch dni targowych zniwelują 
się ceny, celem utorowania drogi znaczniej
szemu wywozowi zboża austro-węgierskiego 
za granicę, spełniła się tylko w części, mia
nowicie właściciele pszenicy po większej 
części nie chcieli zastosować się ze swe mi 
żądaniami do ofiarowanych im cen, a ztąd 
obrót co do rzeczonego artykułu pozostał w 
bardzo skromnych granicach. Natomiast ję 
czmienia zarówno gatunki najprzedniejsze, 
jak i tańsze znajdowały natychmiast chę
tnych odbiorców, na wywóz, gdy tymcza
sem gatunki średnie, równające się mniej 
więcej jęezmionom zebranym w Niemczech, 
pozostały zaniedbane.

„Co się tyczy poszczególnych artyku
łów , p s z e n i c a  osiągnęła obrót około
80.000 centnarów metrycznych, po większej 
części pochodzenia węgierskiego, na wywóz 
do Niemiec południowych, a nie byłaby 
osiągnęła nawet tego stosunkowo małego 
obrotu, gdyby sprzedający nie byli zniżyli 
swych żądań o 20— 25 ct. niżej cen z osta
tniej soboty, która to zniżka jednak wystar
czyła, aby nakłonić większość reflektantów 
do nabywania większych ilości Wielkie po
daże, po kilkaset wagonów odrazu, były
czynione przez właścicieli ziarna rossyjskie- 
go i rumuńskiego, ale żądano za nie cen. 
które ku żadnej stronie nie dawały kupują
cym widoków, iżby przy nich wyjść mogli 
na swoje, tak, że targi o te partye pszeni
cy nie doprowadziły do żadnego rezultatu.

„W  przeciwstawieniu do małego obro
tu pszenicy rozwinęły się transakeye na 
j ę c z m i e ń  stosunkowo bardzo żywo. Ku
powano po większej części przednie ga
tunki morawskie i słowackie, tudzież naj
lepsze gatunki z okolicy nad koleją Połu
dniową. Co do tego artykułu, jak już wspo
mniano, sami kupcy chętnie godzili się na 
żądania sprzedających i płacili za ziarno 
wszelkiego pochodzenia, szczególnie za ga
tunki piękne, podczas całego przebiegu tar
gu, pełDe ceny z ostatniej soboty. Obrót 
jęczmienia podczas całego targu wynosi oko
ło 200.000 centnarów metrycznych.

„ Ż y t o ,  które pierwszego dnia targo
wego zachowywało pełne ceny sobotnie, mu
siało dnia drugiego, by kupców znaleśó, 
zejśó trochę poniżej notowań z ostatniej so
boty. Na wywóz nie mógł rozwinąć się 
w tym artykule żaden interes dla zbyt wy
górowanych żądań, ale tutejsze młyny wzię
ły z targu znaczniejsze partye; natomiast 
dokonał się obrót na wywóz w życie czes- 
kiera, które znajdowało obrót w kilku par- 
tyach do Saksonii, a galicyjskie do Szląska.

„ K u k u r u d z a  miała w starym towa
rze obrót tylko mierny, na znaczniejsze par
tye towaru nowego stanęły transakeye na 
terminy zimowe w towarze górno-węgier
skim na potrzebę krajową.

„ O w s a  podaż była, szczupła; handel 
ograniczył się na pokryciu potrzeb kon- 
sumcyi.

„W  stosunku do obrotów ziarna goto
wego terminowy handel na zboże zyskał 
rozmiary niezwykłe. Zaraz na początku tar
gu zakupiono na rachunek galicyjski i ru
muński bardzo znaczne ilości pszenicy na 
termin wiosenny, tudzież żyta na termin je 
sienny i wiosenny; a ponieważ sprzedający 
pszenicę na termin wiosenny pokrywali swą 
potrzebę po części towarem na termin je
sienny, przeto i na ten termin rozwinął się 
w pszenicy ruch wielki po stałych kursach. 
Tak samo żyto, kukurudza i owies miały 
znaczne obroty terminowe. Cały obrót w

handlu terminowym wynosi około 250.000
centnarów metrycznych pszenicy na wiosnę, 
100 000 entr. metr. pszenicy uL jesień, 800 
eatr. metr. kukm udzy na maj - czerwiec, 
60.000— 70.000 entr. metr. żyta i 50.000 
entr. metr. owsa.

„Co do r z e p  i u popyt nie został za
spokojony dla niedostatecznej podaży; co 
było na targu, znajdowało odbiorców po 
cenach bardzo stałych."

Tyle jest słów sprawozdania, które zre
sztą żadnej nie czyni wzmianki o mące, otrę
bach, okowicie, oleju, grochu, fasoli, socze
wicy i t. d.

* Wystawcy, którzy wysyłając swoje 
przedmioty na tegoroczną wystawę w Kalkucie 
korzystać chcą z ułatwień przyznanych im 
przez aust. towarzystwo Lloyda i c. k. kolej 
południową, winni postarać się u Izby handlo
wej i przemysłowej o certyfikat, stwierdzający, 
że odnośne przedmr ty przeznaczone są rzeczy
wiście na wystawę w Kalkucie.

Z Izby handlowej i przemysłowej 
Lwów dnia 20 sierpnia 1883.

OSTATNIA POCZTA
Na j j .  P a n  miał dzisiaj o godzinie 4 

z rana wyjechać na inspekcyę wojsk do 
Lincu i powrócić wieczorem do Schon- 
brunnu.

W poniedziałek będzie udzielał Naj j .  
P a n  zwykłych posłuchań.

Z L a x e n b u r g a  donoszą pod dniem 
30 sierpnia: N a j d .  C e s a r z e w i c z o w a  
ma się dzisiaj dobrze. Według orzeczenia 
powag lekarskich radosnego wypadku nale
ży oczekiwać każdej godziny, najpóźniej do 
poniedziałku Jednym z ojców chrzestnych 
oczekiwanego potomka ma być król saski.

Z powodu oczekiwanego radosnego wy
padku, k o m i t e t  e l e k t r y c z n e j  w y s t a -  
w y, jak donieśliśmy w części wczorajszego 
nakładu, p r z e s ł a ł  b u r m i s t r z o w i  10 
tysięcy dziennych i 10 tysięcy wieczornych 
kart wejścia na wystawę, w celu rozdziele
nia pomiędzy osoby, nie będące w stanie 
żwiedzió jej za opłatą. Komitet zarazem wy
raził zdanie, że najodpowiedniejszym dniem 
dla rozdania tych biletów będzie dzień chrzcin.

Dnia 18 grudnia b. r. — jak donoszą 
dzienniki wiedeńskie —  N a jj . P a n  dopeł
ni a k t u  u p e ł n  o i e t n i e n i a A r c y k s i e -  
c i a  F r a n c i s z k a  F e r d y n a n d a  d’E ste, 
najstarszego syna Najd. Arcyksięcia Karola 
Ludwika. Arcyksiążę Franciszek jest spadko
biercą zmarłego dnia 20 listopada 1875 r. 
księcia Franciszka Modeny i po nim to o- 
dziedziczył tytuł d’Este.

Na wczoraj zapowiedziano p r z y j a z d  
do  W i e d n i a  prezesa gabinetu węgierskie
go T i s z y ,  a to w celu złożenia Najj. Panu 
uchwał powziętych ponownie przez węgier
ską radę ministeryalną co do Kroacyi. Frem- 
denblatt donosząc o tem, pisze: „Położenie za
ostrzyło się, odkąd ban hr. Pejacsewicz po
wołując się na to, że wykonanie uchwał za
padłych na wiedeńskiej konferencyi mini- 
steryalnej wydaje się rzeczą niemożliwą, pro
sił o bezzwłoczne zwolnienie go z urzędu. 
W węgierskich kołach rządowych oczekują 
zamianowania w najbliższym czasie komisa
rza królewskiego do wykonania uchwały o 
zawieszeniu godeł. Słychać, że zagrzebska 
rada miejska ustąpi w komplecie. Dotychczas 
nie ma nadziei, aby ta uczyniła zadość żą
daniu i wyraziła żal z powodu ostatnich eks
cesów." Presse dowiaduje się, że przesilenie 
wywołane sprawą g o d e ł, zagraża szerszemi 
rozmiarami i przybrało ostry charakter.

Na ostatniem posiedzeniu s e j m u  v o -  
r a r l b e r s k i e g o  zawiadomiło namiestni
ctwo, że uchwały krajowe z 19 i 21 pa
ździernika 1882 o zmianie krajowej ordyna- 
eyi wyborczej i nrdynacyi gminnej nie otrzy
mały Nąjw. sankcyi. Po krótkiej dyskusyi, 
sejm przyjął projekt ustawy o przyczynianiu 
się towarzystw asekuracyjnych do utrzymy
wania straży ogniowych.

Z S a l c b u r g a ,  m i e j s c a  z j a z d u  
hr.  K a l n o k y e g o  i ks. B i s m ar ek a, te
legrafują do dzienników wiedeńskich pod d. 
30 sierpnia: Dopiero dzisiaj rano rozeszła 
się wiadomość o zamierzonym zjeździe kie
rujących ministrów obu mocarstw zaprzyja
źnionych. Ponieważ tylko w szczupłej liczbie 
osób wtajemniczonych wiadomą była godzina 
przyjazdu ks. kanclerza, mało" publiczności 
zebrało się na peronie. O godzinie w pół 
do 2 przybył pociągiem monachijskim ks. 
Bismarck w towarzystwie księżnej i syna 
hr. Herberta. Książę wygląda dobrze; wi-
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docznie kuracya w Kissingen wzmocniła 
jego zdrowie. W półtorej godziny później 
przybył hr. Kalnoky i został powitany na 
dworcu kolejowym przez hr. Herberta, w 
którego towarzystwie udał się pieszo do ho
telu europejskiego, gdzie zamieszkał także 
ks. Bismarck. Obaj ministrowie przywitali 
się jak najserdeczniej. Książę zajął w hotelu 
te same apartamenta, w których mieszkał 
cesarz Wilhelm O godzinie 5 był hr. Kal
noky naobiedzie u księcia i zabawił u niego 
do godziny 7. Namiestnik hr. Thun i bur-

W Petersburgu zacznie na nowo wy- | rychłego 
chodzić Golos, ale pod redakcyą p. Meina, 1 
który jest osobistym przyjacielem byłego re
daktora Krajewskiego. Ten ostatni zaś, jak 
zapewnia Listok, chce się osiedlić w Paryżu 
i tam wydawać liberalny organ rossyjski.

Sprawozdawca Morning 
był z wizytą u Renana, poda 
zapatrywanie tego uczonego na położenie o 
becne Franeyi: „Zdaje mi się, że Francy

News, który 
e następujące

mistrz Biebl złożyli dzisiaj wizytę obydwom nie uniknie przesilenia; postawa Niemiec 
ministrom. Książę zamierza do soboty żaba- i jest dla nas groźną. Uśmierzający wpływ 
wić w Salcburgu i udać się ztąd wprost i wywierać może jedynie cesarz Wilhelm. Po- 
do Gastein. ; dróż króla hiszpańskiego do Niemiec nie mo-

■Jak doniósł telegram umieszczony w j że 
części wczorajszego nakładu h r. K a i n o k y  j ze sposobności, ażeby nam okaz:
i ks. B i s m a r c k  odbyli wczoraj kilkugo 
dzinną konferęjjcyę.

Prawie wszystkie dzienniki wiedeńskie 
poświęcają z j a z d o w i  s a l c b u r s k i e m u  
artykuły wstępne, panosząc jego znaczenie 
Ogólnem jest przekonanie, że zjazd ten u- 
mocni i ugruntuje stanowczo austro-węgier- 
skie przymierze i zabezpieczy je  na wszel
kie ewentualności. „Austrya i Niemcy, pisze 
Presse, pragną żyć z całym światem w po
koju, lecz zarazem zdecydowane są odeprzeć 
wszelkie zabiegi.' pochodzące ze złej woli. 
Wszystkie demonstracye, czy to stronnictwa 
panslawistycznego, czy partyi odwetu, odbijają 
się o austro-niemieckie przymierze, którego 
niezem nieosłabione istnienie zostało zado
kumentowane niedawno zjazdem w Ischl, a 
obecnie spotkaniem się ministrów w Salcbur
gu. Przymierze to powinni mieć na pamięci 
ci wszyscy, którzy zdradzają intencye wojo
wnicze."

O r o z r u c h a c h  w W ę  g r z e  ch znaj
dujemy w dzisiejszych dziennikach pełno 
przerażających szczegółów, które świadczą, 
że wzburzenie umysłów trwa ciągle i mani
festuje się czynami wzbudzającemi niemałe 
obawy. Władze czynią co mogą dla uśmie
rzenia nawałnicy; nie można też wątpić, że 
zarządzone w ostatnich dniach środki za
radcze poskromią ostatecznie wybryki i przy
wrócą w kraju spokój i porządek.

W Kroacyi natomiast, pomimo wzbu 
rżenia, będącego następstwem wyprowadzę 
nia na porządek dzienny sprawy godeł, pa
nuje obecnie zupełny spokój. Dzienniki 
nie zapisują żadnego faktu, któryby przema
wiał na niekorzyść tamtejszej ludności.

nsm być miłą. Włochy skorzystają także 
sposobności, ażeby nam okazać niewdzięcz

ność; wierzę tylko w bezinteresowność Au- 
stro-Węgier."

ukończenia, nieporządków.! taryfa mogła
Pomimo to zarządzono wszędzie po
trzebne środki ostrożności. Na jutrzej
szy jarmark w Stubiczy odeszły z Za 
grzebia liczne wozy z towarami, co 1 liberalnej, 
najlepszym zdaje się być dowodom za-1 Kom 
ufania kupców, że spokój i porządek 
utrzymane będą.

P a ry ż , BI sierpnia. Journal des 
Debats konstatuje, ze ostatni artykuł 
Nordd. Allg. Ztg. został napisany w ce
lu o s ł a b i e n i a  p i e r w s z e g o  ar- 

Oskarżenia ’

bezzwłocznie uzyskaó 
moc obowiązującą. Przeciw temu gło
sowali postępowcy, secesyoniśei i nie
którzy członkowie partyi narodowo-

Konstantynopol, 1 września. 
K s i ą ż ę  M i k o ł a j  z g o d z i ł  s i ę  na 
n o w ą  t u r e c k o -  c z a r n o g ó r s k ą  
l i n j ę  g r a n i c z n ą .  Książę wyjeżdża 
dzisiaj wieczorem, przedtem jednak 
złoży sułtanowi wizytę pożegnalną. 
Komisarz graniczny Bedibey będzie

Korespondent Temps telegrafuje do te
go dziennika, donosząc o przybyciu do Lon
dynu generała Wood. Powołany on został 
przez lorda Granville dla dania swojej opinii 
w sprawie odwołania wojsk angielskich z 
Egiptu. Sir El win Wood zapytywany jeszcze 
w maju, co myśli w tym względzie, odpowie
dział że do utrzymania spokoju w Kairze 
wystarczy sześć pułków egipskich już istnie
jących ale zorganizowanzch i dowodzonych 
przez oficerów7 angielskich. Następnie zmie
nił cokolwiek to zdanie, oświadczając że 
sześć wspomnianych pułków należy uważać 
za dostateczne do utrzymania porządku w 
całym Egipcie, z warunkiem, że popierać je 
będzie tysiąc żołnierzy angielskich.

ty  k u ł  u. UsKarżenia inspirowanego towarzyszyf księciu. S i ó d m ą  r o c z  
organu berlińskiego nie miały zresztą n i c ę  w s t ą p i e n i a  n a t r o n Łs u ł t a -  

’ nio mnnrjv *a i mieć preten- na obchodzono tutaj uroczyście.
niemi na se- Monachium , 1 września. K s.

F e r d y n a n d  u d a  się z 
Glorycyi na p o-

sensu i nie mogły też 
jsyi, aby zajmowano sie

a.

ryo. Rząd francuski nie zamierza wea- L u d w i k  
le żądać na cele mobilizacyjne 7 mi- polecenia króla do
lionów. Journal desmDebats spodziewa g r z e b  hr.  C h a m b o r d
się, że ostatnie oświadczenie Nordd. Madryt, 1 września. K r ó l a  i
Allg. Ztg. zakończy międzynarodową k r ó l o w ę  w podróży do Oorunny
polemikę, której korzyści są bardzo --------------1 1 ’
problematycznej natury.

Z Londynu donoszą, że angielski mi- 
syonarz Shaw otrzyma odpowiednie odszko
dowanie od rządu francuskiego, a w rozka
zie dziennym admirała francuskiego ma być 
podane uniewinniające wyjaśnienie, z jakiej 
przyczyny kazał wystąpić sile zbrojnej prze
ciw wylądowaniu oficerów statku angielskie
go Dryad. W  ten sposób zatarg ten ma być 
przyjaźnie załatwiony.

W F r o h s d o r f i e  u ł o ż o n o  j u ż  c e  
r e m o n i a ł  p o g r z e b u  hr.  C h a m 
b o r d  a.

Na dzisiejsze Reąuicm, które odprawi 
w kaplicy zamkowej nuncyusz papieski, za- 
powiedzieło swój przyjazd wielu członków 
Najw. Domu cesarskiego, dalej hr. Paryża 
i z nim wszyscy książęta Orleańscy.

Książę Napoleon Hieronim, na wieść 
o śmierci hrabiego Chambord, przerwał na
gle podróż swoją po Hollandyi i powrócił do 
Paryża.

Pays, dziennik p. Cassagnaca, twier
dzi , że jedynym rywalem możliwym dla hr. 
Paryża jest tylko ks Napoleon , jeśli zdoła 
zaspokoić i uspokoić katolików. „Obietnica 
lojalnego uszanowania konkordatu — mówi 
wymieniony organ — byłaby dostateczną 
w ustach kogo innego. W jego ustach, wy
maga ona nowego silniejszego nacisku1*. 
A dalej: „Zatem książę Napoleon po
winien uspokoić katolików; a aby ich 
uspokoić, przyrzec im, co nie jest zresztą od 
myśli jego dalekiem, zupełną, bezwzględną 
wolność nauczania. To oświadczenie narzu 
ca się księciu samo przez się. Jeśli takowe 
go nie uczyni . narazi się na wyprzedzenie 
przez swego współzawodnika**. Jak wiado
mo, p. Cassagnac niedawno jeszcze byl wik- 
toryaninem; obecnie zaś zbliża się do księ
cia Napoleona-Hieronima, sądząc, że on tyl
ko jest w stanie zrównoważyć wpływ i zna
czenie hrabiego Paryża, około którego gru
puje się już niemal całe monan-hiczne strou- 
nictwo francuskie.

Morderca delatora. Careya wysłany zo
stał w środę z Capetown do Anglii, gdzie 
ma być sądzony.

i  elegraphe zaprzecza pogłosce o 
odwołaniu z Paryża p o s ł a  c h i ń 
s k i e g o  T s e n g a .

Londyn, 31 sierpnia. Według 
doniesień z B a ta w ii w skutek osta
tniego wybuchu u t r a c i ł o  ż y c i e  o 
k o ł o  30.000 o s ó b .  J

Po konferencyi, którą król Alfons XII 
odbył w środę z p, Sagastą, postanowiono 
odroczyć przesilenie ministeryalne; wszyscy 
jednak mniemają, że odroczenie to nie da 
się przedłużyć dalej jak do powrotu króla, 
który, jak to podajemy wyżej, wyjechał wczo
raj na inauguracyę nowej Północno - Zacho
dniej linii kolei żelaznej. W łonie gabinetu 
zachodzi różnica zapatrywań co do daty, w 
której gwarancye konstytucyjne mają być 
przywrócone, oraz co do podróży monarchy 
do Niemiec. Marszałek Martinez Campos 
już kilkakrotnie wyraził ży zenie opuszcze
nia swojego ministeryalnego stanowiska z 
powodu ostatniego pronunciamento. Dzien
nik ininisteryalny El Curreo zapewnia, że 
podróż króla do Niemiec nie ma wcale nie
przyjaznego znaczenia dla Franeyi, z którą 
Hiszpania utrzymuje i pragnie utrzymać naj
serdeczniejsze stosunki.

We francuskich kołach rządowych, jak 
donosi w depeszy z Paryża korespondent 
Nał. Ztg., przyjęcie przez władcę Anamu 
konwencyi, obudziło wprawdzie głębokie za
dowolenie, ale pomimo to czarną chmurką 
na horyzoncie politycznym pozostaje zawsze 
wątpliwość co do stanowiska, jakie zajmą 
Chiny. Rząd postanowił przeto nie zw lekać 
z wysłaniem posiłków do Tonkinu.

Ten sam korespondent donosi, że de- 
monstracyę na rzecz pretendenta hr. Pary
ża wywołało głównie trzech ludzi, których 
nazwiska wymienia. Są nimi pp. Jerzy Ber- 
ry, Charles Nicolland i deputowany Pieyre, 
którzy nazwali się w manifeście delegatami 
Ligue populaire. Berry ma być jednym 
z członków ligi autipruskiej.

W  I r l a n d y i  ponowiły się znowu za
targi pomiędzy katolicką a protestancką lu
dnością. Przyszło do zaburzeń i czynnej znie
wagi stron obu. W Belfast napadnięci zo 
stali oranżyści w chwili urządzania tłumnej 
wycieczki. Na odchodzący pociąg kolejowy 
sypały się jak grad kamienie i naczelnik 
stacyi musiał przyspieszyć odejście pociągu.

Wiedeń, 31 sierpnia. Najj. Pan 
o d w i e d z i ł  d z i s i a j  h r a b i e g o  Pa
r y ż a  w hotelu Imperial, i zabawił u 
niego 20 minut.

Salzburg, 31 sierpnia. Hr. K a l- 
n o k y  odbył dzisiaj krótki spacer, po 
czein konferował z ks. B i s m a r 
c k i e m  aż do godziny 3 po południu. 
Hr. Kalnoky i namiestnik hr. Thun 
byli pomiędzy 6 i 7 na obiedzie u ks. 
kanclerza.

Zagrzeb, 3 i go sierpnia. Raport 
żandarmeryi stwierdza, że pogłoski o 
z a b u r z e n i a c h  w k r o a c k i m  Z a 
g ó r z u  były bardzo przesadzone. Za
bito tylko jednego chłopa, a raniono 
ciężko pisarza, przełożonego gminy w 
Bystryczy i trzech chłopów. Raport 
zaprzecza, jakoby zaburzenia te miały 
charakter groźny i wyraża nadzieję

Wiedeń, 1 września. Naj j .  Pan 
p r z y j m o w a ł  dzisiaj hrabiego Barry, 
hr. Paryża i książąt Chartres, Nemours, 
Alenęon, Aumale i Joinville.

Wiedeń, 1 września. Wiener Ztg. 
ogłasza r o z p o r z ą d z e n i e  m i n i- 
s t e r y a l n e  w sprawie handlu palo- 
nemi spirytualiami, dal^j przepisy o 
zabezpieczeniu okrętów przewożących 
podróżnych, wreszcie przepisy orybo- 
łostwie w miejscowościach "nadbrze
żnych.

Wiedeń, 1 września. (Tel. pryw.) 
Tutejsze katolicko-polityczne kasyno 
u r z ą d z a  j u t r o  u r o c z y s t o ś ć ,  z 
p o w o d u  j u b i l e u s z u  o d s i e c z y  
w i e d e ń s k i e j .  Baron Helfert wy
powie przy tej sposobności mowę na 
temat: „Historyczne znaczenie walki 
z 1683|roku“ , przyczem ma się wyra
zić ze wszechmiar pochlebnie o królu 
Sobieskim i Polakach i odeprzeć za
rzuty Onno Kloppa.

Peszt, 1 września. (Tel. pryw.) 
Prezes gabinetu T i s z a  jest zdania, 
by t y m c z a s o w o  n i e  m i a n o w a ć  
n o w e g o  b a n a ,  lecz wysłać do Kro
acyi komisarza królewskiego, zaopa
trzonego w nadzwyczajne pełnomoc
nictwo. Zadaniem tego komisarza by
łoby przywrócenie porządku i zawie
szenie na dawnem miejscu pozrzuca- 
nych godeł. Dopiero po powrocie u 
regulowanych stosunków zostałby za
mianowany następca hr. Pejacsewicza. 
W i a d o m o ś c i  z Z a g r z e b i a  są 
wielce niepokojące. Po Zagórzu uwi
jają się poprzebierani Judzie, nakłania
jąc lud do nieposłuszeństwa i rozdmu
chując nienawiść przeciw Węgrom. 
Pomiędzy ludem wiejskim ma pano
wać nadzwyczajne wzburzenie.

Be rlin , l września. P o g ł o s k i  
o s p o t k a n i u  s i ę  c a r a  z c e s a 
r z e m  n i e m i e c k i m ,  bądź w Szcze
cinie], bądź w Swinemunde, utrzy
mują się ciąg le , chociaż Neue Stetti- 
ner °Zeitung zaprzecza stanowczo do
niesieniu o p rzy g o to w a n ia ch , czynio
nych w zamku szczecińskim, wrzeko- 
mo na przybycie cesarza Wilhelma. 
Według innej wersy i , miano wysłać 
do Szczecina zapytanie, czy w prze
ciągu 24 godzin może być wszystko 
gotowe na przyjęcie.

Berlin, 1 września. P a r l a m e n t  
u ch w a lił  w drugiem czytaniu znaczną 
większością głosów traktat handlowy 
z Hiszpanią wraz z protokołem koń
cowym. Przeciw ustępowi protokołu, 
zawierającemu klauzule o spirytuso
w ych , wyskokach, głosowali tylko po
stępowcy, secesyoniści, socyaliści i po
słowie frakcyi ludowej. Parlament 
uchwalił .dalej żądane zezwolenie, aby

ke.ye km
Elikeiy 319 80,

przyjmowała wszędzie ludność z wiel
kim zapałem.

S alcń u rg , 1 września. Ks. B i
s m a r c k  po serdecznem pożegnaniu 
z hr. Kalnokym w y j e c h a ł  z f a 
m i l i ą  dzisiaj o godzinie 10 do G a
s t e i n .  Hr.  K a l n o k y  p o w r ó c i  
południowym pociągiem do W i e d n i a .

rclegrafowany kurs wiedeński.
W ied eń , *31 sierpnia 1383, god/ina 1 

min.*50. Losy kredytowe — • — , Węg. akcje 
kredyt. 293 50, Akcje angio-austr. 08*75, Ak» /«  
Kanim Union 112*80, Akcje kok: Karola I > 
dwika 295 50 Akeye kolei północnej 265'— , 
kkeye kolei południowej 15 I'
Alfćld 167 50, Akeye kolei 
Akeye kolei Lwowsko - Czeiniowieokiej i 67'— , 
Akeye kolei węg. północno-wschodniej 157 50, 
Wiedeńskie losy 123*25, Akcji kolei Rudolf.* 
—-•— , Akeye kolei. Albrechta — , - . Węgierskie 
obligacje państw, w złocie 98*25, Galicyjskie 
obligacje indemnizaeyjne 99*—  Losy reguła- 
Cisy 110 30, Losy tureckie 24 '— , Węgiers* 
renta 87 70, Akeye banku związkowego 105'— , 
Akcje banku obrotowego — — , Akcje kolei wę 
giersko-galicyjskiej •*— Akeye kolei państ*1 
woj —. Rubel ; apierowy 1*18— , Węgiara 
losy, 113'25, Marka Biemieofca — , TTsp
bienie mdłe.

W iedeń, 31 sierpnia ltssS, godzina 6 , 
min. — . Akcje kredytowe — *— , Anglo-Aiu. . 
—. — . Akcje banku Union — •— . Kolej Karo » 
Lud. — — .Południowa — -— , Renta napiera*
— ■— , Galicyjskie listy zastawne —•— , G:
cyjskie obligacje indemnizaeyjne . Galii
ski bank rustykalny 101*25. Losy z roku 1

N&poleondor — -— , Rubel pap. 
usposobienie

Wiedeń, 1 września 1883, godzina • < 
.uin. 40 Akeye kredytowe 293 '40, Anglo-Auni. 
108*75, Unionbank 112 75, Kolej Karola Ludu. 
— ■ — , Południowa 3 51*50 , Renta papieiow/
— *— , Galicyjskie listy zastawne — , Gali
cyjskie obligacje iudeninizacjne — *—■*, Galicyj
ski bank rustykalny *— . Losy z roku 185i
— *— , Napoleondor 9 49— Rubel papierow y 
1*18— . Usposobienie silne.

Telegramy zbożowe z d 81 sierpnia 
Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram, i0*80 do 
II*—  zł., żyto — do — '— zł., jęczmień

do — *•— zł., knkurudza — *— do -  
zł., owies — *— do — *— zł., okowita p«
i O 00O iii-.er procent 35'— do35'25 zł. B ud :~
P e s z t :  Pszenica 100 kilogr (najesień) 10.23, 
de 10'25 zł-, rzepak (sierpień-- wrzesień 
(o 17 — zł. B e r l i n  Pszenica żółta (mai- 
czerwiee) 190'— m , żyto — ' m ., spirit s 
56.75, olej rzepakowy 68 '— m. S z c z e c i  u; 
Pszenica — * — , rzepik — ' — . P a r v ż '  tn 
159 kilogr, 57 25 fr., olej rzepakowy 82 75

n

spiritus 
żyto — *— 
rndza — •-

—  fr. W i o o ł a w  Piszenica
owies spiritns ku

K o i o n i a :  Pszenica. — ■__

4

Odpowiedzialny redaktor: Adam Kreehowieoki

Pociągi kolejowe.
Ód 1 czerwca 1883 

podług zegaru lwowskiego
O d c h o d z ą  ze  L w o w a ,

Do Krakowa: o godzin. 10 min. 50 wie
czorem. pociąg pospieszny, c god 
min. 5 rano pociąg osobowy, o gc 
5 min. 9 po południu pociąg mięsza- 
i o godz. 6 min. 35 rano pociąg lokalny. 

Do Czerniowiec: o godz 6 min 30 r>
pociąg pospieszny, o godz. 12 min 
po południu i o godzinie 11 min. 10 w
nocy pociąg mieszany.

•t0 Podwołoczysh: z głównego dworca
... godz. 6 rano pociąg pospieszny, o g'< *
12 min 38 po południu i „• godz. i 
min. 31 wieczór

Do Stanisławowa
7 min.

pociąg mieszany, 
na S try j, rano ( g 

5 pociąg uiięszauy; wiec/,o o 
godz. 7 min. 10 pociąg omnibusowy 
godz. 11 rniu. 20 przed połudn 
lokalny Lwów-Szczerzec.

i )
pociąg



T e a tr  h r . S k a r b k a . i
R e p e r t o a r t y g o d n i o w y :  I

Z dniem dzisiejszym ( 1. września) 
przedstawienia wieczorne w teatrze hr. 
Skarbka, rozpoczynać się będą, o godz. 7.

Dzisiaj w sobotę: „Gaskończyk"
Jutro w niedzielę Isze przedstawienie 

popołudniowe w tym sezonie, o godz w pół 
do 4tej. Przedstawione będą: „Dzwony z
Corneville“ .

Wieczorem o 7mej: „Rozbitki" kom. w 
4 ak. J. Blizuhkiego.

W poniedziałek: „Gęsi i gąski* kom. 
w 4 ak. Bałuckiego.

Z dramatu Wincentego Rapackiego p. 
t.: „Odsiecz Wiednia" odbywają się próby 
pod reźyserją p. Żelazowskiego.___________  1

P r z y je c h a li do L w ow a
dnia 1 września 1883.

H o te l G e o rse a
Pp. 8. hr. Tyszkiewicz z Kijowa. M. hr. 

Łoś z Bortkowa. A. hr. Łoś z Bortkowa. T. !
Chrząszcz z Słowity. A. Czajkowski z Dusano-
wa. J. J. Migurski z Odessy. A. Pritzkow z 
Berlina.

H o te l Enropejnfei
Pp. W. Gniewosz z Potoka złotego. W . j

Osadca z Bukowiny. T. Żurowski z Myszkowie |
J. W aniszek z Czerniowiec Z Pick z Melnik.
Z, Librowicz z Petersburga L. Lis z Kamionki.

H o te l A n g ie lsk i |
Pp. M. C glecki z Koszlak. Z. Kahane

z Dublau. B. Głowacki z Oleska. J Wolański

z Czerniowiec. A. Gasparski z Monasterzysk. 
W. Bilowski z Korszmina

H o te l W a rsz a w sk i  
Pp. H. Pleskott z Czerniowiec. A. Pies 

kott z Czerniowiec. A. de Wildurg z Czernio
wiec. T. Tylkowski z Czerniowiec.

H o te l L a n g a
Pp. W. Seweryn z Rossyi

Wiednia, J.
H. Mandl z 

Polizer z Gracu. J. Fautl z Berna.

B T A M J S Ł A i r j E .

P i ą t y  m ię d z y n a ro d o w y
Targ na zboże, mlewo 

i chmiel
we Lwowie,

połączony i  wystawą chmielu krajowego
odbędzie się

w (luiach 25 126 września b.r.
Komisya wykonawcza. 

___________  (~812 1— 3)

Księżyc będzie w punkcie od/.iemnym (Apogeum) 51 
17, Ł 6, w punkcie przyziemnym vPerigeum) 17'120,u ..

Równanie czasu będzie przez cały wrześień n- 
jemne, w skutek czego zegary słoneczne wyprzedzać 
będą zegary zwykłe o ilość E. w prawdziwe po
łudnie.

Z szośeiu płanet, spostrzegać możemy wolnem 
okiem najpierw Saturna w gromadzie Byka (wscho
dzi na początku przed lOią, a na końou o Sh); po
tem w gromadzie Bliźniąt, Marsa i Jowisza. Mars 
wschodzi koło jedenastej a Jowisz ukazuje się na po
czątku września po pierwszej, zaś na końcu przed 
12 tą godziną.

mjobflcił) 
alkaliczna woda mineralna

S Z C Z U T O W U
napój oszeźwiaj§cy stołowy,

skuteczny bardzo na kaszel w chorobach 
szyi katarach żołądka I pęcherza.

P A S T Y L K I pektoralflo I dc trawieni*. 
Henryk ftiattonś, Czech*.,

Zwracamy uwagę
na

e ty k ie tę  i k o r e k
zopatrzne jak

lsi*WN*rB3»*enia wseieoroBoiirtciRne.
IZ obserwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie) 

z dnia 1 września 1883 o godzinie 7 rano 
Baromeir 736 25mm przy temp. 0°0. Psyche-, 

metr suchy-f-14.4"C Psychrometr wilgotny + 12.7^ '. 
Prężność pary 9.9mm. Wilgoć 82,,/.J Zachmurzenie 
0. Wiatr S4. Ozon 8.

Temperatura powietrza-j-U 5 ’R 
Barometr opada.

Stan baremetru nad poziom morza 761.05mm 
Najwyższa temp. dnia wczorajszego 20.4°C. 

Najniższa temp. w nocy 12.7°C.
 Ilość opadu mierzonego o 7 g. O.Ornm._______

Spostrzeżenia meteorologiczne.
(’/■ obserwatoryum c. b. Szkoły politechnicznej we 

Lwowie.)
<p -  49°50’ A 41°41' w. -  340*“ ,5

Dla 2 września 
E. =  — 0“  20,S4I, (-)» — 10b 44'11 54 »69 

Zaehód słońca Igo września 6Ij 43m,2 wschód 17o. 
16ai , 8.

W wrześniu nastąpi nów księżyca ld 3k 50,m 5 
pierwsza kwadra 9d 8bl3 ,m 9; pełnia 161 H bi7 ,m 3, 
ostatnia kwadra 23d 2h 26 m 9; nów 30d 19h 30,m4.

31 sierpnia lrtKS. eh 19
Stan barometru w milimetr. 732,55 732 8„ 73196
Stan termometru suchego 
w st. Cels. + 19  „ +  I6.5 + 13  8 

+ 1 1 ,
Stan termometru wilgotnego 
w st. Cels. +14 4 +14, a

Prężność pary w powietrzu 
w milimetr. • 9,5 10, ¥ 9 0

Wilgotność powietrza wzglę
dna w °/0. 56 76 77

Stan nieba. 4 0 1
Kierunek wiatru. w s. se
Moe wiatru. 4 1 3
Ilość opadu w 24g. mierz, do 2h 0.<nmo
Najwyższa temperatura w ciągu dnia, odczytana 
o 9h. +  20.5

Najniższa temperatura w ciągu dnia, odczytana 
o 9h- +  12 6

(N. B. 1/9 1883 od 12h w połud., do 12h w 
połud. 2/9).

Przy wietrze południowo-zachodnim i tempera
turze normalnej, stan nieba zmienny, pogoda niepewna.

Oennik lwowskiej Izby handlowej i przemyatowej.
Lwów dnia 31 sierpnia 1883. _____________

1. A k c y e  za sztukę.
Kol, g. Kar. Lud. po 200 zł. rn.k 
Kol.lwow.-ozer.-ja8. po200zł. w. a 
Banku hip. galic. po 20u zł. w. a 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a

3. L i,B i. zas t. za 100 zł.
Tow. kredyt galic. 5 pr- w. &.

4 Pr- w- a- § 
„ 5 pr. okresowe «• 

fow.kred. gal. 4. pr. w.a. lo iiil1/ , !. 
Banku hip. gaiic. 6 pr. w. a.

„ 5 pr- w- a- a
„ „ „ 5 pr. w. a. wy- °
losowane z 10 pr. premią . . P

Listy dłużne g. Z, kr.wł. 6 pr. w.a.
„ „ „ 5 pr. w. a. |

4. litaiy d łu ż n e  za 100 zł.
Ogóln. roin. kred. Zakład dla Gai- 

i Baków. 6. pr. los. w 15 lat

4 . O b ł l g l  za 100 zł.
fudemniz. galic. 5 pre. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 proc. w a. 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 p; w. a

A  L o s y  oiiauta Krakowa
, Stanisławów*

1). tfe n e ty .
Dukat bolenderski 
Dikat cesarski 
Napoleondor 
Półimperyał 
Bubel ressyjski srebrny 

„ B papierowy .
190 marek niemieckich .
Srebro. . . . .
(Tanowu w •«&»**

płacą żądają
walutą austr.

złr. ct. złr. et

293 — 
166 — 
288 -  
•250 —

296 
D 9 -  
293 -
25 5

98 90 
89 50 
98 90 
S6 60 

101 60 
97 50

93 90 
90 50 
99 90 
87 50 

102 60 
98 50

100 50
101 -

93

101 50 
103 50
95 —

98 75 99 7 .

95 - 98 —
101 25 102 50

18 — 20 -
32 — 24 -

5 55 5 65
5 56 6 67

44 9 54
9 75 9 85
1 54 1 04

1 16*/, 1 181/,
58 25 ; 9 —

Kurs giełdy wiedeńskiej
i dnia 28 sierpnia 1883.

1. D ł u g  p a ń s t w a ,  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-li8topad . , 78.40 78 55
luty-sierpień................................ 78 45 78 60

Jednolity dług państwa w srebrze
styezeń-lipiec . 79.10 79.25
kwieeień-paździeruik . . . 79.10 79 25

Losy z roku 1854 po 250 zł. m.k.4pr. 120.-- 120 50
„ „ 1S60 po 500 zł.w.a. 5 pr. 133.',0 134.—
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. 339 — 140.—

„ 1864 po 100 zł. 1"9 40 169.90
„ 1864 po 50 zł. 169 25 169.75

Kenty Cosi. po 42 Ur austr, . . 37 — 39.—
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 pre...........................  . 148.25 149.—
Austr. Asyg. skarb zwrotne 1882 5 pr — —. —
Kenta papierowa 5°/„ z r. 1881 . . 93.40 33.55
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 99.60 99.75

A. O U Iiig a c y e  indflian. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

Czech . .
Bukowiny , 
Galicyi . . .
Niższej Austryś 
Siedmiogrodu 
Węgier

106.50
99.—
99.—

99.50 
93 50

104.75 106.75 
98-50 99. — 
99 -  99.75

Bank Anglo-aust. 200 zł. omit. zł. 120 1 0 9 .-  109 25 
Inst. kred, dla handlu po 160 zł. . 233.75 294,— 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł 862.— 868.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . , — .— — ,—
Gal.bank. d. han. i prz, a200 zł. wpł.40pr.— .— — .—
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. . —.— — —
Bank dla krajów koronnych a 2.00 zł.

wpł. 50 pr. • - • . . — .— — —
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. 837 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze , — .
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. 581

8 '9 ■

Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m 
Roi. Preszow-Tarn. (w. c.) a 200 zł. 
PAłnor-Pi frnltd -t-o 1036 tii -r, V 2652

533 -
224 50 225

2657

płacą żądają 
294.50 
167 75

Kol Kar. Ludw. po 200 zł. m. E. 294 — 
Lwow-Cztrn. kolej po 200 zł. wa. w sr. 167 25 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 316 — 316 50 
Połud. kol. państw, po 200 złr. w.a. 150 25 150.50 
I. kol. węg. gal. a 300 zł. w srebrze 161 — 161.60

4 .  L i s t y  z a s t a w n e  losowane.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. — .— — — 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/, pr. w
złocie w 50 1......................................  9-5.25 95.50
„ „ „ „ premiowe po 3°/0 97.50 98.—

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1.6 nr. 101.50 102.50 
„ „ „ „ w 20 1. 7pr. 102.50 — .—
„ „ „ „ w 3 6 1 .5 h .p r  — .— —.—

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proet. 89.50 90.50
„ „ „ „ po 5 proct. 18.80 99.30

„ „ po 5 proet. w
37 latach zwrotne . . . 99.25 99.75

Gal. banku hip. po 6 proc. 101.50 101 90
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 proc. . 101 85 102.— 
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. 101.15 101.35 
Węg. Tow. ziem. ake. po 51/. proc —.— —. -

„ Zakł. kr. ziems. po 5Ł/« proc. 101 25 103.1—

5. O H IiSfH fiye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 95.25 95 75 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. oz.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . 93 75 94 —
Kol. pół. po 100 zł. .n. k. 105 — 105 50

„ „ po 100 zł. w. a. . . 101 -  101.50
Koi. gai. Kar. Lud. emisya % r. 1881

po 4'/« pr . . . 9 8  50 98.80
Kol. Lwnw.-Czer.-Jass. III. amis. a 300

*łr. 5 proc. w srebrze z r. 1865
s i. 1867
z r. 1868

95.— 
98.65 
95.50 
94 50 
94.75

s r. 187'*
Węg. gai. kol, a 200 ni, 5 pr. w. a.

O. L «  l y ,
lust. kr. dla ban. i pr. po 100 zł, w. * 172.75
OUr-go po 40 zł. aa. k. . 37.50
T-̂ -r- i.jay7*’> 'iu DutuL. i>- " i i r  Mf0  -

95.50
99 — 
96 — 
95.— 
95. -

173.25 
38 25 

1 0 -

żądają 
18.60 
19. - 
24 — 
40. 
38.80 
12.40 

6.50

21 —  
51 F 0 
48 25 
U .-  

727.60 
65.— 
27 CO 
40 6 I

płacą
Kegiavicha po 10 zł. m k. . . . 17.50
Losy miasta Krakowa po 20 zł, w. a. 18.50
Po/,yczka miasta Lubiany po 20 zł. 23 50
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 38. —
Paltiego po 40 zł. m. k.....................  38 40
Czerwon. krzyża austr. Tow.po 10 zł. 12.15

„ węgierek. „ po 5 zł. 6.30
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a. . . .  20.50
8*1 ma po 40 zł. m. b. 51 —
Sc. Genois po 40 zł. m. k. . . 48. -
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.) 23.50 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. 126. -
.  „ p o  50. zł. w. a. 84 50

Waldsteina po 20 zł. m. k. 2 7 __
Windisebgratza po 20 zł. m. k. . 4o -

7, Wefcałrt (na 3 aiesiąm)
Augsburg na 100 ii w. p. n. . . — ____ _
Berlin za 100 mark w. p. n. . . —
Franklurt za 100 maik w. p n. . ___________
Hamburg za 100 mark w. p, n. — — __
Londyn za 10 ft. szt. . 119 80 119 9-1
Paryż za 100 Ir. . . . . .  47.27 50 47 32 50

K u r s  s ło ta .
Dukat cesarski men. 5.54

„ pełnej wa^i . 5.65
Korona . . . .  —.—
30-frankówka 9 49 J
Rossyjski imperyał . 9.77
Talar związkowy . —.— .— -  .
Srebro . , — .— .—

Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowe;
Telegrafowany kurs wiedeński 

z dnia 31 sierpnia 1883.
Jednolity dług państwa w bauknotach 

„ „ w srebrze ,
Kenta w złocie . . ,
5°/„ austr. renta marcowa .
A«cye banku wiedeńskiego 

„ „ kredytowego . . . .
Londyn . . .  ,
Srebro
Napoleondor ,
Dukat cesarski -»»a.
i <V» w ity-łaV mf.5vi■ Ls,- VL

5.66 -
i. 67 -

0 9 50 50
79

ił. 0
‘ 8 30
79
99 45
93 35

o36
293 10
119 85

9 49
5 «•

58 40

j i j »  5*  ■  m m  m  mjm k  mn  w *  e s  n ®  € •  w *tu

Konkursa.
L 64jpr. (5829 2 - 3 )

Konkurs na posadę starszego kontrolo 
ra pocztowego oraz naczelnika urzędu poczto
wego w Krakowie na dworcu z poborami 
VIII klasy rangi czynnych urzędników i 
kaucyą 1.400 złr.

Podania należy wnieść do 4ech ty
godni w c. k. dyrekcyi poczt we Lwowie. 

Lwów, 29 sierpnia 1883.

L. 681. (5810 2— 8 j
Posada adjunkta kancelaryjnego przy

c. k. sądzie obwodowym w Tarnopolu, a 
w razie przeniesienia przy innym sądzie 
obwodowym w Galicyi wschodniej, w X kla
sie rangi, ze systemizowanemi poborami jest 
do obsadzenia.

Ubiegający się wniosą swoje należycie 
udokumentowane podania w drodze przepi
sanej do Prezydyum c. k. sądu obwodowego 
w Tarnopolu, najdalej do 20 września 1883 

Lwów, 29 sierpnia 1883.

L. 2889. (5828 1— 3)
Dyetaryusz z szybkiem czytelnem pis

mem, obznajmiony manipulacyą sądową a 
wykazujący się chlubnemi świadectwami, 
zostanie natychmiast za wynagrodzeniem 20 
złr. miesięcznie, przy sądzie tutejszym przy- 
jęty.

Ustrzyki dolne, 29 sierpnia 1883.

Licytacye.
L. 35102. (5833 1— 3)

S p r o s t o w a n i e .
Umieszczony w „Gazecie Lwowskiej" 

Nr, 176, 177 1 180 do 1. inser. 5102 edykt 
licytacyjny z dnia 30go czerwca 188:3 do 1. 
25107 w sprawie egzekucyjnej Piotra Bodaka 
przeciw małż. Adamskim o 2000 złr. w. a. 
p r o s t u j e  się w ten sposób: że wadyum 
wynosi „270 złr.“ w. a a nie 280 złr. w. a. 
jak mylnie wydrukowano.

G. k. sąd krajowy.
Lwów, dnia 25 sierpnia 1883.

L. 10586. (5091 1— 3)
Krakowski sąd krajowy podaje do wia

domości, iż celem zaspokojenia należytości 
Krakowskiej kasy Oszczędności w kwocie 
5873 złr. 39 ct, w. a. z n. odbędzie się li 
cytacya realności pod 1. 25 dz. I w Krako
wie Joanny Grossmannowej własnością bę
dącej, w dwu terminach, to je s t : dnia 30go 
października i 4 grudnia 1883, zawsze o go
dzinie 10 przed południem, na których ta 
realność tylko za cenę szacunkową 32.860 
złr. w. a. lub wyższą będzie sprzedaną.

Ceną wy wołania jest wartość szacunko
wa, wadyum zaś wynosi 3286 złr. w. a.

Resztę warunków sprzedaży, akt osza
cowania i wykaz hipoteczny przejrzeć można 
w registraturze sądowej.

Kuratorem wierzycieli, którzyby po dniu 
17 kwietnia 1883 do hipoteki weszli, lub, 
którymby rezolucya licytacyjna z jakichkol 
wiekbądź powodów przed terminem doręczo

na być nie mogła jest p. adw. dr. Kapiszew- 
ski w Krakowie.

Kraków, 8 sierpnia 1883.

L. 1029. (57*5 1 3)
G. k. sąd powiatowy w Rossowie za

wiadamia mających chęć kupienia, że w 
sprawie Mordka Gartnera przeciw masie le
żącej spadkowej po Piotrze Sapyczu Gzupin- 
daku o 118 złr. z pn. odbędzie się tu po 
musowa sprzedaż dłużniczej realności pod 1. 
k 277 w Jasienowie górnym położonej, cia
łu tabularnego niestanowiącej, w terminach 
a to dnia 24 września 1883, 29 październi 
ka i dnia 10 grudnia 1883, zawsze o godz. 
10 rano z tem, że na pierwszych dwóch ter
minach tylko za cenę szacunkową w kwocie 
200 złr. lub wyżej, a w terminie ostatnim 
i niżej takowej sprzedaną zostanie

Akta opisania, oszacowania i bliższe wa
runki licytacyjne wolno przejrzeć w t. s. re
gistraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiony kuratorem Franciszek Matias z Jasie- 
nowa.

C. k sąd powiatowy.
Kossów, 27 marca 1883.

L. 3197. (5699 1 - 3 )
C. sąd powiatowy Stsrasól podaje do 

publicznej wiadomości, że w tymże sądzie 
odbędzie się przymusowa publiczna sprzedaż 
realności 1. 12 w Grodowicach położonej, 
wedle wykazu hip 10, 11, 12 księgi grun
towej gminy Grodowice, dłużników Mikołaja, 
Iwana i Panka Katyńskich własnej, na zas
pokojenie pretensyi Zakładu kredyt, włość.

we Lwowie w kwocie 23 rat po 18 złr. w. 
a. dnia 25 września i 25 października 1883 
li tylko za lub wyżej ceny szacunkowej 600 
złr., zaś 28 listopada 1883 i poniżej tej ce
ny, każdym razem o godzinie 10 rano.

Wadyum wynosi 60 złr. w. a.
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

można w tutejszej registraturze przejrzeć.
Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli, 

którymby uchwała licytacyjna przed termi
nem z jakiegokolwiekbądź powodu doręczoną 
być nie mogła, lub którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego, to jest po dniu 5 lipea 
1883 do tabuli weszli, kuratorem p, Ludwika 
Topolskiego i tychże wierzycieli o rozp;saniu 
njniejszej licytacyi i ustauowieniu dla nich 
kuratora niniejszem zawiadamia.

Starasól, 5 lipca 1883.

L. 4487. (5638 1 - 3 )
Dnia 25 września 1883, o godzinie 10 

rano odbędzie się publiczna sprzedaż re
alności I. k. 6 w Porąbce iwkowskiej poło
żonej, Bartłomieja Twardosza własnej, celem 
zaspokojenia pretensyi Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie 5 rat po 6 złr. 
50 ct i reszty kapitału w kwocie 95 złr. 16 
ct. w. a.

Cena wywołania 150 złr.
Wadyum 15 złr. w. a.
Wyciąg hipoteczny i warunki licytacyj

ne przeglądnąć można w registraturze.
0 . k. sąd powiatowy.

Brzesko, dnia 30 czerwca 1883.



Licytaoye.
L. 1385. (5723 3— 3)

C. k. sąd powiatowy w Bodhajcaeh o- 
głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensji galicyjskiego Zakładu Kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 350 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się^ w sądzie tutej
szym egzekucyjna sprzedaż realności Jana 
Morawskiego vel Murawskiego pod 1. k. 2 
w Bekersdoriie położonej, wykazem hipotecz
nym dla tejże gminy 1. 42 objętej, w drodze 
publicznej iicytacyi w dniach 21 września 
1883, 25 października 1883 i 22 listopada 
1883, każdym razem o godzinie 10 rano z 
tern, że na pierwszym i arugim terminie re
alność ta tylko za cenę wywołania 1000złr. 
w. a. lub wyżej, na trzecim zaś także niżej 
takowej, jednak nie niżej jak za 900 złr. 
w. a. najwięcej ofiarującemu sprzedaną zo
stanie.

Wadyum wynoh 100 złr. w. a.
Resztę warunków l.cytacyjnych i wy

ciąg hipoteczny przejrzeć można w tutejszej 
registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli, którzyby 
możliwie po dniu 7 lutego 1883 jako dniu 
wystawienia wyciągu hipotecznego do hipo
teki weszli i tych wszystkich, Którymby u- 
ehwała licytacyjna doręczoną być mogła, u- 
stanowiono kuratora w osobie p. Piotra Ku- 
rysia z Podhajee.

Podhajce, dnia 20 kwietnia 1883.

L. 1081. (5720 3 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 150 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Jaśkowego 
Kością 3od 1. k. 21 rep. 22 i 57 w Wierz
bo wie położonej, ciała tabularnego niestano- 
wiącej, w drodze publicznej Iicytacyi w dniach
21 września 1883, 25 października 1883 i
22 listopada 1883, każdym razem o godzinie 
10 rano z tern, że na pierwszym i drugim 
terminie realność ta tylko za cenę wywoła
nia 700 zł. lub wyżej, na trzecim zaś także 
niżej takowej, jednak nie niżej jak- za 600 
złr. w. a. najwięcej ofiarującemu sprzedaną 
zostanie.

Wadyum wynosi 70 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i pro

tokół zastawniczego opisania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiono kuratora w osobie p. Piotra Kurysia 
z Podhajee.

Podhajce, dnia 20 kwietnia 1883.

L. 1386. ~  (5721 3 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 500 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Piotra i Małgo
rzaty małż. Toni, pod 1. k. 27 w Bekers- 
dorfie położonej, wykazami hipotecznemi tejże 
gminy 1. 67 objętej, w drodze publicznej Ji- 
cytacyi w dniach 21 września 1883, 25 paź
dziernika 1883 i 22 listopada 1883, każdym 
razem o godzinie 10 rano z tern, że na pierw
szym i drugim terminie realność ta tylko za 
cenę wywołania 2800 złr. w. a. lub wyżej, 
na trzecim zaś także niżej takowej, jednak 
nie niżej jak za 2300 złr. w. a. najwięcej 
ofiarującemu sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 28u złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych i wy

ciąg hipoteczny przejrzeć można w tutejszej 
registraturze. |

Dla niewiadomych wierzycieli, którzyby j 
możliwie po dniu 13 lutego 1883 jako dniu ' 
wystawienia przedłożonego w yciągu  hipotecz
nego, do hipoteki weszli i tych wszystkich, 
którymby uchwała licytacyjna doręczoną być 
nie mogła, ustanowiono kuratora w osobie 
p. Piotra Kurysia z Podhajee.

Podhajce, dnia 20 kwietnia 1883.

; wystawienia wyciągu hipotecznego do hipote- 
i ki weszli i wszystkich tych którymby uchwa
ła licytacyjna doręczoną być nie mogła, usta
no wio no kuratora w osobie p. Piotra Kury
sia z Podhajee.

Podhajce, dnia 20 kwietnia i 883.

L. 1079. "  (5719 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 200 złr. 
w. a. z pn odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Kiryły Bud
nego dawniej Dehida pod 1. k. 47 w Wierz- 
bowie położonej, eiała tabularnego niestano- 
wiacej, w drodze publicznej licytaeyi w dniach
21 września 1883, 25 października 1883 i
22 listopada 1883, każdym razem o godzinie 
10 rano z tem, że na pierwszym i drugim 
terminie realność ta tylko za cenę wywoła
nia 600 złr. lub wyżej, na trzecim zaś także 
niżej takowej, jednak nie niżej jak za 500 
złr. w. a. najwięcej ofiarującemu sprzedaną 
zostanie.

Wadyum wynosi 60 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych i pro

tokół zastawniczego opisania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiono kuratora w osobie p. Piotra Kurysia 
z Podhajee.

Podhajce, dnia 20 kwietnia 1883.

L. 4166. (5640 3— 3)
Sąd powiatowy kęcki odbędzie egzeku

cyjną sprzedaż realności Marcina Koziołka 
w Bujakowie pod Nk. 41 położonej, na po- 

. krycie pretensyi Franciszki Koziolkówny w 
[ sumie 105 zł. 50 et. z pn. w sądzie w 2 

terminach, w dniach 24 września i 15 paź
dziernika 1883, każdym razem o godzinie 
10 rano.

Cena wywołania i 670 zł. wadyum 167 zł.
Kuratorem dla niewiadomych ustanawio- 

no Kazimierza Gojskiego zastępcę notaryusza 
w Kętach a termin do lżejszych warunków 
na dzień 15 października 1883 godzinę 3
po południu.

Kęty, 4 lipca 1883.

sprzedaż realności 1. 4616 i 143 w Chyrowie 
położonej, wedle wyk hip. 243 i 244 księgi 
gruntowej gminy Chyro w, dłużników Ale
ksandra i Maryi Saharo w i innych własnej, 
tudzież realności objętych wykazami hip. 
343 i 344 tejże samej gminy, o ile takowe 
spadkobierców Onufrego Maeuskiego własność 
stanowią, na zaspokojenie pretensyi zakładu 
kredyt, włość, we Lwowie w kwocie 505 zł. 
26 et. w. a. dnia 25 września i 25 paździer
nika 1883 li tylko za lub wyżej ceny sza
cunkowej 1000 zł., zaś 28 listopada 1883 i 
poniżej tej ceny, każdym razem o godzinie 
10 rano.

Wadyum wynosi 100 zł.
Resztę warunków i wyciągi tabularne 

można w tutejszej registraturze przejrzeć.
Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli 

którymby uchwała licytacyjna przed termi
nem z jakiegoKolwiekbądz powodu doręczoną 
być nie mogła, lub którzyoy po wydaniu 
wyciągów^ tabularnych, to' jest po dniu 8 
lutego 188cj, do tabuli weszli, kuratorem p. 
Mikołaja Drohomiieckiego i tychże wierzy
cieli o rozpisaniu niniejszej iicytacyi i usta
nowieniu dla nich kuratora, niniejszem za
wiadamia

Starasól, 26 czerwca 1883.

Xertntne audj unter bem 5d)aj5ung§=jug{eicf) 
AusrufSpreife 503 fi. abgef)alten werben ntirb. 

Śabinnt begrdgt 50 fl. 30 ft.
“SaS iprotofoil ber ejefutiben 23efdjret* 

bung btejer 9ieaiitat, ber 8 djagung3aft, jo 
wic audj bie iibrtgen BijitationSbebingungen 
finb in ber Sdcgiftratur einjufeljen.

gum Sarator ber unbefannten unb jener 
©loubtger, benen ber Sijitationsbefcfjeib aus 
we[dj=tmmet fur etnern ©runbe nidjt jugeftellt 
Werben fonnte, unb wetdje nadj bem 16 San* 
ner 1883 jun §ipotef getungett jottten, wirb 
Emil Rad aul Mielnica beftefit,

Mielnica, 12 ifiłdrj 1883.

L. 1657. (5722 3— 3)
O. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 300 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Bernarda i 
Rozalii Burgerów, pod 1. k. )6 rep. 29 w 
Bekersdoriie położonej, wykazem hipotecznym 
tejże gminy I. 2 objętej, w drodze publicznej 
Iicytacyi w dniach 21 września 1883, 25go 
października 1883 i 22 listopada 1883, każ
dym razem o godzinie 10 rano z tem, że na 
pierwszym i drugim terminie realność ta tyl
ko za cenę wywołania 1500 złr. lub wyżej, 
na trzecim zaś także niżej takowej, jednak 
nie niżej jak za 1200 złr. w. a. najwięcej 
ofiarującemu sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 150 złr. w. a
Resztę warunków licytacyjnych i wy

ciąg hipoteczny przejrzeć można w tutejszej

L. 515. (5694 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Kosowie zawia

damia mających chęć kupienia, że w sprawie 
Abrahama Dresnera przeciw spadkobiercom 
po Łukienie Ślusarczyku o 70 zł. w. a. z pn. 
odbędzie się tu pomusowa sprzedaż realności 
pod ]. w Pistyniu położonej, ciała tabularnego 
niestanowiącej, w terminach a to dnia 24 
września, 29 października i dnia 10 grudnia 
1883 zawsze o godzinie iO rano z tem, że 
na pierwszych dwóch terminach tylko za 
cenę szacunkową w kwocie i 50 zł. lub wy
żej a w terminie ostatnim i niżej takowej 
sprzedaną zostanie.

Akta opisania i oszacowania i bliższe 
warunki licytacyjne wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Kosów, 28 marca 1883,

L. 8081. ~ “  (5472 3— 3)
W dniach 13 listopada 17 grudnia 1883 i 

29 stycznia 1884 o godzinie 10 rano odbę
dzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod liczbą kons. 
70 -1 3 6 (8 6  w Barańczycach małych powiecie 
Samborskim położonej, ciała tabularnego nie- 
stauowiąeej, w sprawie c. k. uprz. gal. za
kładu kredytowego włościańskiego przeciw 
Hryńkowi Iiczyszyn i Waśkowi Ilczyszyn 
pto. 137 zł 27 ct. w. a. z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
300 zł., wadyum 30 zł.

Na pierwszych dwóch terminach real 
nosć tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
na trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy in. d.
Sambor, d. 26 czerwca 1883.

L. 32845. (5702 3— 3)
C k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo
kojenia pretensyi c. k. uprzyw. gal. Banku 
hipotecznego we Lwowie 119 zł. 60 ct. i 
119 zł 60 ct. zpn. odbędzie się dnia 27go 
września 1883 i 8go listopada 1883 każdym 
razem o godzinie lOtej przed południem 
przymusowa licytacya do Josia Bernera we
dle dom 122 pag. 117/119 n. l l / l a  haer. 
należącej realności pod 1. 752/4 We Lwowie 
położonej, na których terminach realność ta 
tylko wyżej ceny wywołania 5250 zł lub 
przynajmniej za tę cenę sprzedana zostanie 
że jako wadyum kwota 525 zł. złożona być 
ma, wyciąg tabularny, warunki licytacyjne 
w registraturze sądowej przejrzeć lub odpi
sać wolno, .nareszcie, że dla nieobecnych 
wierzycieli hipotecznych tudzież dla wszyst
kich tych, którzyby po wydaniu wyciągu ta
bularnego, to jest po dniu 27 lipca 1883 
rzeczowe prawa na wspomnianej realności 
nabyli, lub którymby uchwały sądowe niniej
szej sprawy egzekucyjnej dotyczące z jakie- 
gobądź powodu doręczone byc nie m ogły , 
adwokat dr. Jahl kuratorem, a jego zastęp
cą adwokat dr. Rares mianowany został.

Lwów, dnia 11 sierpnia 1883.

3 1  3774. (5413 3— 3)
@eiten§ be§ f. f. 23ejirf$=®erid)te!3 in li

bertyn jur ©inbrtngung ber erfiegten gorbe* 
rung pr. 64 fl. J 2 fr. oft. f l ł®  ttnrb bie eje* 
futibe geilbietung ber uiit bem i)Sfdnbimg§proto = 
folie de praes. 30 Sanner 1882 $1.398 pfanb* 
meije befcfjnebeKen, feinen Xabularforper bil* 
benbenitt Obertyn gelegeneu ben ©jefuten Iwan 
unb Maria Dmytruk getjórigen jtuei ®runb= 
ftiicfe „Wakarówka w Żłoby “ ju  ©unften be§ 
Aron Scharf 9łedjtnel)mer beg Jozef Rzesnio- 
wiecki bemitligct unb Ijieju bie 2 ermine be§ 
15 Oftober, beS 19 91obemoer, unb beS 19 
®ejember 1883, Ijg. jebeSmal um 9 Ufjr S3or= 
mitfagS mii bem beftimmt, baj) beim erften 
unb jroeiten Sermine biefe ©runbftucfe blojj 
um ober iiber ben ©djapungStucrtf), beim 
britten aber and) unter bem SdjdjjungSUiertfjc 
werben oerauffert werben.

SDie ®aufiuftigen fónnen bie Sebingnijje 
in ber EjiergeridjtUdjen ŚRcgiftratur einfeljen.

® f. S8 ejirf§geridjt 
Obertyn, ben 26 Suni 1883.

L. 1554. (5679 3 — 3)
W  dniach 25 września, 19 październi

ka i 6 listopada 1883 o godzinie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie publiczna 
sprzedaż realności hipotecz. wykazem 1. 78 
gminy Czeluśnica objętej małol. Jana, Józe
fa, Maryanny, Piotra, Weroniki i Wojciecha 
Pętlaków własnej.

Oena wywołania wynosi 620 zł. poni
żej której realność ta dopiero na 3cim ter
minie sprzedaną zostanie.

Wadyum 6 pre.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono adwokata dr. p. Wiedigera w 
Jaśle.

Inne warunki, wyciąg hipoteczny i pro
tokół oszacowania, przejrzane być mogą w 
registraturze sądowej.

O. k. sąd powiatowy 
W Jaśle, dnia 1 maja 1883.

L. 54080. (5804 3— 3}
C. k. Namiestnictwo podaje niniejszem 

do powszechnej wiadomości, że zarządzone 
reskryptem wys. c. k. Ministerstwa handlu 
z dnia 10 sierpnia r. b. 1. 25140 dochodze
nie względem budowy stałego mostu na 
kolei Karała Ludwika na Wisłoee pod Dębicą, 
odbędzie się w dniu 17 września r. b. o go
dzinie 8mej z rana.

Wykazy gruntów, które w tym celu za
jęte być mają, wyłożone będą w urzędzie 
gminnym w Wolicy i u przełożonych obsza
rów dworskich w Kawęczynie przez 14 dni 
do publicznego przejrzenia.

Zarzuty przeciw wywłaszczeniu wnie
sione być mogą w ropczyckiem c. k. sta
rostwie albo przy komisyi na miejscu.

Lwów, dnia 26 sierpnia 1883.

L . 3840. (5513 3— 3)
Odnośnie do ogłoszenia z 13 paździer- 

dziernika 1882 1. 4419 obwieszczonego w 
„Gazecie Lwowskiej “ Nr. 6, 8 i 10 oznajmia 
się, że do iicytacyi niebularnej realności 
Franciszka Kowalskiego, 1. kons. 24(84 w 
Strymbie, na rzecz pretensyi Herscha Hei- 
mera per 177 złr. wyznacza pod dawniejszemi 

( warunkami czwarty termin licytacyjny na 
( dzień .15 października 1883, o 10 godzinie 

przed południem, na którym sprzedaż także 
: niżej ceny szacunkowej 300 złr. nastąpić 

może C. k. sąd powiatowy.
Nadworna, 11 lipca 1883.

L. 2488.

registraturze.
Dla niewiadomych wierzycieli, którzyby 

możliwie po dniu 7 lutego 1888 jako dniu

(5779 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi na zaspokojenie przyznanych 
Fioryanowi Bartysie i spól. kosztów sporu 
prowizoryalnego w kwocie 8 zł. 71 ct. w 
a. z pn. egzekucyjną publiczną sprzedaż x/3 
części z połowy łąki w Niepołomicach po
łożonej, wyk. hip 1. 505 ks. gr. gminy Nie
połomic objęt-j, a własność tabularną dłu- 
żniczki Maryanny Kmieciowej stanowiącej, 
w jednym terminie licytacyjnym a to dnia 
17 września 1 b88 o godzinie lOtej przed 
południem

Cena szacunkowa i wywmławcza wy
nosi 50 zł., wadyum zaś 5 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i wy
ciąg tabularny przejrzeć można w tutejszo
sądowej registraturze.

Niepołomice, d. 29 czerwca 1883.

L. 3112. (5698 3— 3)
O. k. sąd powiatowy w Starejsoli po

daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna

Gweta Lwowska Nr. 200 i  dnia 1 września 1883.

L. 435. (5682 3— 3)
O. k. sąd powiatowy w Mielnicy poda

je do wiadomości, że celem zaspokojenia pre
tensyi Jossla Akselrada w kwocie 400 zł. z 
pn. egzekucyjna sprzedaż realności pod ik. 
6 w Mielnicy położonej ciała tabularnego nie 
stanowiącej składającej się z domu mieszkał, 
i szopki, leżącej spad. masy Wolfa Mariasz 
własnej, na dniu 25 września, 6 listopada i 
4 grudnia 1883, każdym razem o godzinie 
11 przed południem w zabudowaniu sądowem 
a na ostatnim z tych terminów także i ni
żej ceny szacunkowej 503 zł., która jako ce
na wywołania się przyjmuje, przedsięwziętą 
zostania.

Wadyum wynosi 50 zł 30 ct.
Protokół egzekucyjnego opisania i osza

cowania realności jako też dalsze warunki 
licytacyjne leżą w registraturze do przejrzena.

Kuratorem niewiadomych tych wierzycieli, 
którymby uchwała licytacyjna z jakiegokol
wiek bądź powodu doręczoną być nie mogła 
i którzyby po 16 stycznia 1883 do hipoteki 
weszli, ustanawia się Emila Rada z Mielnicy. 

Mielnica, 12 marca 188-3.

L. 12934. (5526 3 - 3 )
i O. k. sąd powiatowy w Drohobyczu w 

sprawie egzekucyjnej kasy Oszczędności 
miasta Drohobycza przeciw Ottonowi Frómel 

: pto. 300 złr. w. a. z pn. ogłasza, że dnia 
22 października 1883 w gmachu sądowym 
w biurze Nr. 6. o godzinie 10 rano odbędzie 

, się licytacyjna sprzedaż realności dłużnika 
pod 1. k. 97 Zojtowska góra w Drohobyczu 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej.

Cena wywołania, a zarazem cen i sza
cunkowa wynosi 200 złr. zaś wadyum 5 prc. 
ceny wywołania.

Realność powyższa zostanie na tym 
terminie i niżej ceny szacunkowej sprzedaną.

Resztę warunków licytacyjnych oraz 
akt opisania i oszacowania powyższej real
ności można przejrzeć w tutejszo-sądowej re
gistraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Drohobycz, 20 lipca 1883.

- L. 6525. (5471 3— 3)

Rf. 435. , r
<Bom f. f. S3ejirfggericf)te w  Mielnica 

wirb funbgmacfjt, bajj jur £ereinbttngung ber 
gorberung be& Jossel Akselrad bon 400 fl. 
fsJt®. bie ejefutioe geilbietung ber sub Nr. 
6 in Mielnica gelegenen feinen XabuIarforper 
bilbenben, au3 einem 2Bofjnt)aufe unb ©djopfe 
beftefjenbeu, ber liegenben IJłacfjfafjmaffe be3 
W olf Mariaseh eigeuitjumlidj geijongen jfteali* 
tat am 25 ©eptember, 6 9lobetnber unb 4 2>e* 
^ember 1883 jebeSmal um 11 Utjr 33ormittag3 
im ©cridjtggebaube, unb an bem lejten biejer

\ i ± O O)
W  dniach 13 listopada 1883, 17 gru

dnia 1883 i 23 stycznia 1884, o godzinie 
lOrano, odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa publiczna sprzedaż realności pod 
1. k. 37(72 w Barańczycach powiecie Sam
borskim położonej, ciała tabularnego niesta
nowiącej, w sprawie c. k. uprzyw. Zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw Kaśce 
Nebesnej i spadkob. Wasyla Nebesnego pto. 
66 złr. 83 ct. w. a. z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
400 złr.

Wadyum 40 złr.
Na pierwszych dwóch terminach real

ność tylko za lub wyżej ceny wywołania, na
trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszo-sądowej registraturze przejrzeć.

0 . k. sąd powiatowy.
Sambor, d. 14 czerwca 1883.
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LI 5517. (5485 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Komarnie po

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
pretensyi Zakładu kredytowego włościańskie
go w kwocie 95 złr. 12 ct. w. a. od Jana 
Zembeli mu się należącej, odbędzie się 
lieytacya realności pod 1. k. 29 w Klicku, 
wykazem hip. 65 i połowy realności wyka
zem hip. 95 księgi gruntowej gminy Klicka 
objętej, na jednym terminie dnia 11 paździer
nika 1883 o godzinie lOtej rano w biurach
tegoż sądu.

Cena wywołania 400 złr. w. a ; wa- 
dyum 5 prc. ceny szacunkowej.

Eesztę warunków licytacyjnych, tudziez 
wyciąg tabularny, protokoł zastawniczego o- 
pisania i protokół oszacowania można przej
rzeć w tutejszo-sądowej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych niewiado
mych, lub którymby uchwały nie mogły bye 
doręczone został kuratorem p. Łuszpinski z 
substytucyą Jana Wierzbickiego z Komarna. 

Komarno, dnia 21 lipea 1883.

L. 2305. (5752 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Myślenicach 

zawadamia, iż w celu ściągnięcia wierzytel
ności galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w kwocie 300 złr przepiowa- 
dzouą będzie w dniach 20 września, 19 paź
dziernika i 19 listopada 1883, każdym razem 
o godzinie 10 z rana, przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod 1. kons. 75 w Dol
nej wsi, do dłużnika Jozefa Wróblewskiego
należącej.

Cena szacunkowa wynosi 900 złr. 
Wadyum 90 złr.
Wyciąg hipoteczny, tudzież bliższe wa

runki licytacyjne przejrzeć można w registra- 
turzo*

Myślenice, dnia 5 sieipnia 1883.

L. 2930. . . (5596 2 - 3 )
Dnia 24 września 1883 i dnia 24 paź

dziernika 1883, o godzinie 10 przed połud
niem, odbędzie się w sądzie tutejszym egze
kucyjna lieytacya połowy realności pod 1. 83 
w Podgórzu położonej, w sprawie egzekucyj
nej Towarzystwa rękodzielników w Krakowie 
przeciw Antoniemu Świątkowi o 800 zł wa. 

Cena wywołania 4003 złr. 31 ct. w. a. 
Wadyum 400 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyi, akt oszaco

wania i wyciąg hipoteczny przejrzeć można
w sądzie.

Podgórze, dnia 14 lipca 1883

L. 14685. . •(,5547J 21' 3)
C. k. sąd powiatowy miejsko delego- 

wany w Tarnowie podaje do wiadomości, że 
celem zaspokojenia wierzytelności Hendli 
Reichowej w kwocie 250 zł. w. a. z pn. od
będzie się dnia 28 września 1883, dnia 29 
października 1883 i dnia 29 listopada 1883, 
każdym razem o godzinie 10 przed połu
dniem egzekucyjna sprzedaż przez licytacyę 
realności pod 1. 32 w Pogórskiej Woli po
łożonej, dłużnika Tomasza Zdeba własnej. 

Cena wywołania 540 złr w. a.
Wadyum 54 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyi i akt osza

cowania przejrzeć można w tutejrzej registra-
turze. . . 1000

Tarnów, dnia 2 sierpnia 1883;

L. 9415, '  , (5544 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy del. miejs. w Ko

łomyi ogłasza odnośnie do edyktu z 16 sty
cznia 1888 1. 16229, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Abrahama Aszkenazy w kwo
cie 240 złr. 84 złr., 24 złr. i 20 zł. zpn. po 
potrąceniu kwoty 70 złr. w drodze publicznej 
licytacyi w dniu 28 września 1883, o godzi
nie 10 rano, realności dłużników w Kujdań-
cach położone, a to:

1. P o ło w a  realn ości w edle 1. w yk. hip. 
112 Jury recte Jurka Szewczuka Wasyla n.
d. 89 1. k. 136 480|3, 56&J1 i 565|2.

2. i ealność wedle 1. wyk. hip. 72 Wa
syla Fediuka własna n. d. 5. l.k. 135 (457(2)
i 458, wreszcie

3. Połowa realn ow ci w edle 1. wyk. nip. 
95  T an azego  Fediuka Jakow a w łasna I. k.
150 i 8 , za cenę wywołania, ad 1. 130 złr. 
ad 2. 46 z łr ., ad 3." 50 złr. lub też za ja - 
kokolwiekbądż cenę, najwięcej ofiarującemu 
sprzedane będą. ,

Resztę warunków licytacyjnych uchwa
łą z dnia 16 stycznia 1883 1. 16229 pozo
staną nietknięte.

O. k. miejs. del. sąd powiatowy. 
Kołomyja, dnia 30 czerwca 1883.

L. 7637. (5585 2— 3)
W dniach 19 listopada, 19 grudnia 1888 

i 30 stycznia 1884 o godzinie 10 rano od
będzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod Nr. kons. 
103— 108(96 w Barańczycach, obwodu Sam
borskiego, położonej, w sprawie c. k. uprz. 
zakładu kredytowego włościańskiego przeciw 
Iwanowi Wojtowicz pto. 140 zł. 64 ct. w. 
a. z pn.

Cena szacunkowa wynosi 300 zł. w a., 
wadyum 30 zł.

Na pierwszych dwóch terminach real
ność tylko za lub wyżejjceny wywołania, na

trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną 
| będzie.
* Resztę warunków licytacyjnych wolno 

w tutejszosądowej registraturze przejrzeć.
C. k. sąd powiatowy m. d.

Sambor, dnia 15 czerwca 1883.

wiadomych jest adwokat dr. Schoen w Kra
kowie.

Kraków, 28 lipca 1883.

L. 4073. (5586 2— 3)
Sąd miejsko delegowany w Wadowi

cach ogłasza, iż w dniach 12 października 
|i 9 listopada 1883, o godzinie lOtej przed 
| południem, odbędzie się w gmachu sądowym 
’ przymusowa sprzedaż połowy realności pod 
lk. 175 w Kleczy górnej położonej, ciała ta 
bularnego niestanowiącej, na rzecz Sebastya- 
na Jaworskiego o 34 zł. 23 ct. w. a. z pn. 
w pierwszych dwóch terminach za lub wyżej 
ceny szacunkowej 127 zł. 50 ct.

Wadyum wynosi 20 zł.
Reszta warunków w sądzie do przej

rzenia.
Wadowice, 31 lipca 1883.

L. 1712. (5780 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Wiśniczu po

daje do publicznej wiadomości, iż w dniu 
19 września 1883, o godzinie 10 rano, odbę
dzie się w tut. sądzie publiczna przymusowa 
sprzedaż połowy realności pod Nk 77|e5 w 
Wiśniczu nowym leżącej, protokołem z 14 
stycznia 1880 1. 1395 na 2225 zł w. a. o 
szacowanej, po bezskutecznie zarządzonej tut. 
sąd. rezolucją z 19 kwietnia 1882 1. 1944 
licytacyi, na jednym terminie, celem zreali
zowania rozbiorowej masy Abrahama Blasen- 
steina i rozdzielenia jej pomiędzy wierzycie 
li, pod warunkami ułatwiąjącemi.

Cenę wywołauia stanowi kwota 2225 
zł. a zakład wynosi 222 zł. 50 ct. w. a.

Resztę warunków z aktem zajęcia i 
oszacowania, można przejrzeć w tut. sąd. 
registraturze.

Wiśnicz, dnia 15 sierpnia 1883.

L. 36423. (5659 2— 3)
C. k. sąd powiat, m. d. we Lwowie o 

głasza, że biurze Nr. VI tegoż sądu w celu 
zaspokojenia pretensyi Rubina Krocha, cesyo- 
naryusza Izraela Ber Sandel, w kwocie 21 
zł. 44 ct. z pn. odbędzie się dnia 25 wrześ
nia, 25 października i 26 listopada 1883 
każdym razem o godzinie 10 rano przymu
sowa lieytacya sum 200 żł. i 72 zł. wedle 
dom. 245 pag. 422 n. 36 on. w stanie bier 
nym części realności 1. 204 m. we Lwowie 
położonej, i w stanie biernym sumy 400 zł. 
jak dom. 85 pag. 346 n. 18 i 19 on na tej 
realności na rzecz dłużnika Antoniego Le- 
derera zaintabulowanych, przy których to 
dwóch terminach pierwszych tylko za lub 
wyżej ceny wywołania, przy trzecim zaś za 
jakabądź cenę sprzedaż nastąpi.

Cena wywołania sum 200 zł. i 72 zł. 
wynosi wartość nominalną, wadyum 28 zł 
w. a.

Resztę warunków licytacyjnych tudzież 
wyciąg tabularny przejrzeć można w t. s 
registraturze.

O czem się chęć kupienia mających . 
wszystkich wierzycieli, którzyby pod dniem 
5 lipca 1883 do tabuli weszli, lub ktoryraby 
uchwały sądowe niniejszej sprawy egzeku
cyjnej dotyczące z jakiegobądź powodu do
ręczone być nie mogły, do rąk ustanowionego 
dla nich kuratora adw. dra. Blizińskiego, , 
którego zastępcą adw. dra. Rogalskiego za- | 
mianowano, uwiadamia się.

We Lwowie, dnia 30 lipca 1883.

L. 13655. (5529 1— 3)
Dnia 23 października, 26 listopada i 

28 grudnia 1883, zawsze o godzinie 10 rano 
odbędzie się w sprawie Mateja Siegmana 
przeciw Leibie Mager pto. 75 zł. przymuso
wa publiczna licytacyjna sprzedaż 50%  u- 
działów z sześciu szybów bez Nrów na 
gruncie Romana Szemelaka, 25°|0 udziałów 
w jednym szybie bez Nr. na gruncie Roma
na Szemelaka, 25°|0 udziałów w szybach Nr. 
813, 814 i 819, 25 prc. udziałów w trzech 
szybach bez Nrów na gruncie Hrynia Husy- 
czaka, 50 prc. udziałów w szybach Nr. 547. 
548, 549 i 550 w Borysławiu położonych, 
ciała tabularnego nie stanowiących. Na 
pierwszych dwóch terminach sprzedaż nastą
pi za lub wyżej ceny szacunkowej na trze
cim nawet poniżej takowej.

Cena szacunkowa co do 50 prc. udzia
łów w sześciu szybach bez Nrów. na grun
cie Romana Szemelaka kwotę 210 zł.; 25 prc. 
udziałów w szybie bez Nr. na gruncie Ro
mana Szemelak kwotę 17 zł. 50 ct ; 26 prc. 
udziałów w szybach Nr. 813, 814 i 819 
kwotę po 17 zł. 50 ct .; 25 prc. udziałów 
w szybach trzech bez Nr. na gruncie Hrynia 
Husyczaka kwotę 52 złr, 50 c t .; 50 prc. u- 
działów w szybach Nr. 547, 548, 549 i 550 
kwotę po 25 zł. wynosi.

Wadyum 10 prc.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest dr. adw. Popławski w Drohobyczu.
C. k sąd powiatowy.

Drohobycz, 11 lipea 1883.

szym egzekucyjna sprzedaż realności Adolfa 
Kotlarskiego, pod 1. k. 92, 87, 118|118, 81 
82, 131, 69, 57 188, 213, 142, 42(17, 150 
w Wierzbowie położonej, ciało tabularne 
stanowiącej, w drodze publicznej licytacyi w 
dniach 21 czerwca 1883, 17 października
1883 i 8 listopada 188-3, każdym razem o 
godzinie 10 rano z tern, że na pierwszym i 
drugim terminie realność ta tylko za cenę 
wywołania 4000 złr. w. a. lub wyżej, na 
trzecim zaś także niżej takowej, jednak nie 
niżej jak za 3600 złr w. a. najwięcej ofia
rującemu sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 400 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych i pro

tokół zastawniczego opisania i oszacowania 
przejrzeć można w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiono kuratora w osobie p. Piotra Kurysia 
z Podhajec.

Podhajce, dnia 10 marca 1883.

L. 6611. (5584 1— 3)
W dniach 13 listopada, 17 grudnia 

1883 i 23 stycznia 1884 o godzinie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod lk. 56 i 57 
w Sąsiadowicach obwodu Samborskiego po
łożonej, wyk. hip 317, 318 i 319 objętej w 
sprawie c. k. uprz. zakładu kredytowego 
włościańskiego przeciw Demkowi, Waśkowi 
i Seńkowi Senica pto 320 zł. 59 ct. w. a. 
z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
1600 zł., wadyum 160 zł.

Na pierwszych dwóch terminach real
ność tylko za lub wyżej ceny wywołania na 
trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć.

Dla z pobytu niewiadomych wierzycieli 
i innych, ustanowiono kuratora adw. dra. 
Budzynowskiego z substytucyą adw. dra. 
Fiternika.

O. k. sąd powiatowy m. d.
Sambor, d. 29 czerwca 1883.

L. 1078. (5718 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 350 złr. 
w. a z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Naści Marusz- 
czak pod 1. k 130 rep. 129 w Wierzbowie 
położonej, ciało tabularne stanowiącej, w 
drodze publicznej licytacyi w dniach 21go 
września 1883, 19 października J 883 i 14go 
listopada 1883, każdym razem o godzinie 10 
rano z tem, że na pierwszym i drugim ter
minie realność ta tylko za cenę wywołania 
1200 złr. lub wyżej, na trzecim zaś także 
niżej takowej, jednak nie niżej jak za 1000 
złr. w. a. najwięcej ofiarującemu sprzedaną 
zostanie.

Wadyum wynosi 120 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych i pro

tokół zastawniczego opisania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiono kuratora w osobie p. Piotra Kurysia 
z Podhajec.

Podhajce, dnia 30 marca 1883.

L. 4091. (5649 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Śniatynie po

daje do wiadomości, że w celu zaspokojenia 
pretensyi w kwocie 510 zł. i 1212 zł. w. a 
z pn. przez Joeia Reiner wywalczonej od
będzie się w dniach 28 września i 29 paź
dziernika 1883, każdym razem o 10 godz. 
w budynku sądowym egzekucyjna lieytacya 
realności dłużnika (Jhaskla Reiner w wyk. 
hip. 1. 485 ks. g ł grn. Uście wpisanej a na 
4272 zł. w. a. oszacowanej, tylko za lub
powyżej tej ceny.

Cena wywołania 4272 zł., wadyum 10% .
Termin do ułożenia warunków ułatwia

jących wyznaczony na 31 października 1883 
o 9 godzinie przed południem.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany dr. Ebermann, adwokat.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy można przejrzeć w tut. sąd.
registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Śniatyn, 9 kwietnia 1883.

L. 3290, (5580 1 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi, celem zaspokojenia zaległych 
rat procentów zwłoki i resztującego kapitału 
w łącznej ilości 500 zł. w. a z on. na rzecz 
galic. zakładu kredytowego ziemskiego w Kra 
kowie, egzekucyjną publiczną sprzedaż real
ności pod Nk. 155 w Niepołomicach poło
żonej, własność tubularną dłużnika W ojcie
cha Gwizdka stanowiącej, w jednym terminie 
licytacyjnym a to dnia 8 października 1883 
o godzinie 10 przed południem.

Cena wywołania wynosi 1200 zł. wa
dyum zaś 120 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i w y
ciąg hipot. tej realności przejrzeć można 
w tutejszosądowej registraturze.

Niepołomice, d. 3 sierpnia 1883.

L 437. (5730 8— 3)
GWr. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 100 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Semka i O- 
nufrego Sadowskich pod 1. k. 93 w Haliczu 
i Siołku położonej, ciała tabularnego niesta
nowiącej, w drodze publicznej licytacyi w 
dniach 19 września 1883, l ig o  października 
1883 i 2go listopada 1883, każdym razem o 
godzinie 10 rano z tem, że na pierwszym i 
drugim terminie realność ta tylko za cenę 
wywołania 500 złr. lub wyżej, na trzecim 
zaś także niżej takowej, jednak nie niżej jak 
za 400 zł. w. a. najwięcej ofiarującemu sprze
daną zostanie.

Wadyum wynosi 50 złr. w. a 
Resztę warunków licytacyjnych i pro

tokół zastawniczego opisania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiono kuratora w osobie p. Piotra Kurysia 
z Podhajec.

Podhajce, dnia 10 marca 1883.

L. 17623. (5543 1— 3)
0. k. sąd delegowany miejski w Kra

kowie ogłasz1, iż ceiem zaspokojenia nale- 
żytości e. k. uprz. galic. zakładu kredytowe
go włościańskiego w kwocie 178 zł. 33 ct. 
z przynależytośeiami odbędzie się w tutej
szym c. k. sądzie w jednym terminie a to 
dnia 9 października 1883 o 10 rano licy
tacja realności 1. 78 w W yciążu, Jacentego 
Bętkowskiego własnej.

Cena wywołania 1400 z ł., wadyum j 
140 zł.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych nie- *

L. 556. (5716 3— 3)
C. k sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 600 złr 
w. a. z pn odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Bazylego Ma- 
ruszczaka pod 1, k 149 rep. 18 w Wierzbo
wie położonej, ciało tabularne stanowiącej, 
w drodze publicznej licytacyi w dniach 21 
września 1883, 25 października 1883 i 22 
listopada 1883, każdym razem o godzinie iO 
rano z tem, że na pierwszym i drugim ter
minie realność ta tylko za cenę wywołania 
1700 złr. lub wyżej, na trzecim zaś także 
niżej takowej, jednak nie niżej jak egzekwo
wanej pretensyi z pn. Dajwięcej ofiarującemu 
sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 170 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych i pro

tokół zastawniczego opisania przejrzeć można 
tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiono kuratora w osobie p. Piotra Kyrysia 
z Podhajec.

Podhajce, dnia 10 marca 1883.

L 552. (5715 3 - 3 )
C- k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głaszs, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 250 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Karola Hamer
skiego pod l. k. 154 rep. 153|84 w Wierzbo
wie położonej, ciała tabularnego niestano
wiącej, w drodze publicznej licytacyi w dniach
21 września 1883, 25go października 1883 i
22 listopada 1883, każdym razem o godzinie 
10 rano z tem, że na pierwszym i drugim 
terminie realność ta tylko za cenę wywoła
uia 650 złr. lub wyżej, na trzecim zaś także 
niżej takowej, jednak nie niżej jak za 500 
złr. w. a. najwięcej ofiarującemu sprzedaną 
zostanie.

Wadyum wynosi 65 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych i pro

tokół zastawniczego opisania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano
wiono kuratora w osobie p. Piotra Kurysia 
z Podhajec.

Podhajce, duia 10 marca 1883.

L. 604 (57 i 7 3— 3)
O. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 1600 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutej-

L. 659 (5553 3 - 3 )
W dniach 20 września, 18 paździer

nika i 15 listopada 1883 o 10 z rana prze
prowadzoną zostanie przymusowa sprzedaż 
realności tabularnej wyk. hip. 1. 133 i 136 
ks. gruntowej Zborów objętej, Kazimierza i 
Stanisława Grygierów własnej, na zaspoko
jenie wierzytelności zakładu kredytowego 
włość, we Lwowie w sumie 630 zł, 72 ct. aw.

Warunki przejrzeć można w registra
turze.

O. k. sąd powiatowy.
Zborów, dnia 31 marca 1883.
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L. 602. (5725 3— 8)

C. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 
głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 100 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna sprzedaż realności Bartłomieja 
Diaków pod 1. k. 71 rep. 19 w Dobrowo- 
daeh położonej, ciała tabularnego niestano- 
wiącej, w drodze publicznej licytacyi w dniach 
19go września 1883, 17 października 1883 i 
8 listopada 1883, każdym razem o godzinie 
10 rano z tem, że na pierwszym i drugim 
terminie realność ta tylko za cenę wywoła
nia 200 złr lub wyżej, na trzecim zaś także 
niżej takowej, jednak nie niżej jak za 170 
złr. w a najwięcej ofiarującemu sprzedaną 
zostanie.

Wadyum wynosi 20 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych i pro 

tokół zastawniczego opisania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano 
wiono kuratora w osobie p. Piotra Kurysia 
z Podhajec.

Podhajce, dnia 10 marca 1883.

stał za marnotrawcę i dla tegoż kurator w 
osobie Iwana Łuczyńskiego z Czyżykowa u- 
stanowiony.

C. k. sąd powiatowy 
Winniki, 3 sierpnia 1883.

L. 1209. (5764 3— 3)
Dla Tymka Mycyka, gospodarza z No

wosiółek, uchwałą c. k. sądu obwodowego w 
Przemyślu z 28 lutego 1883 1. 2211 za 
marnotrawcę uznanego, ustanowiono Iwana 
Orynicza, gospodarza z Nowosiółek kurato
rem.

O. k. sąd powiatowy.
Baligród, 16 marca 1883.

2503. (5826 1 - 3 )
Na mocy uchwały c. k. sądu obwodo

wego w Przemyślu, przedłuża się nad mało
letnim Tymkiem, synem zmarłego w Bali
grodzie Jacka Najduszyńskiego, któremu 
matka Ewa Najduszyńska opiekunką, a Osyf 
Bełej współopiekunem ustanowieni są, opie
kę na czas nieograniczony.

C, k. sąd powiatowy.
Baligród, dnia 13 czerwca 1883.

sy rozbiorowej Karola Gruchola, w miejsce 
tymczasowego zarządcy adw. dra Romano
wskiego, wybrany i zatwierdzony, zaś kan
dydat adwokatury Izydor Baumann zastępcą 
zarządcy zamianowany został.

"Lwów, dnia 25 sierpnia 1883.

L. 438. (5727 3— 3)
O. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza, że na zaspokojenie niespłaconej reszty 
pretensyi galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 200 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
egzekucyjna s] rzedaż realności Józefa i Wa
syla Pyziów, pod 1- k. 62/130 rep. 127 w 
Katuzowie położonej, ciało tabularne sta
nowiącej, w drodze publicznej licytacyi w 
dniach 19 września 1883, 17 października 
1883 i 2go listopada 1883, każdym razem o 
godzinie 10 rano z tem, że na pierwszym i 
drugim terminie realność ta tylko za cenę 
wywołania 500 złr. lub wyżej, na trzecim 
zaś także niżej takowej, jednak nie niżej jak 
za 350 złr. w. a. najwięcej ofiarującemu 
sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 50 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i pro

tokół zastawniczego opisania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano- 
wiono kuratora w osobie p- Piotra Kurysia 
z Podhajec.

Podhajce, dnia 29 marca 1883.

L. 13453. (5527 3— 3)
Dnia 19 listopada 1883, o godzinie 10 

rano odbęd";e się w biurze Nr. 5. przymu- 
susowa publiczna licytacyjna sprzedaż real
ności pod 1 k. 88 star, 134now w Stebniku 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej, 
masy nieobjętej spadkowej, Naehmana Kop- 
pel własnej, w sprawie IDrscha Oha|esa 
przeciw masie, n ie o b ce j spadkowej Nacb- 
mana Koppel o 100 złr. w. a. z. pn

Cena szacunkowa wywołania wvnosi 
210 złr.

Poręczne 10 prc.
Na tym terminie realność ta za jaką 

kolwiekbądź cenę sprzedaną bęuzie.
C, k sąd powiatowy.

Drohobycz, 10 lipea 1883.

Upadłość

L. 32111. (5524 3 - 3 )
O. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie wzywa posiadacza zaginionego wekslu 
z daty Lwów 21 sierpnia 1865 na 120 zł. 
opiewającego, jeden miesiąc a dato płatnego, 
przez Chanę Reiter wystawionego, na Sa
muela Reitera indosowanego, przez Feliksa 
Neronowicza akceptowanego, by weksel ten 
w przeciągu 45 dni od dnia ogłoszenia e- 
dyktu, sądowi tem pewniej przedłożył, ile 
że po bezskutecznym upływie tego czasu 
rzeczony weksel skutku prawnego pozba
wiony i za amortyzowany uznany będzie.

Gdy miejsce pobytu p Feliksa Ne
ronowicza nie jest wiadome, został dla nu go

. —  w niniejszej sprawie o amortyzaeyę wekslu
miejsca pobytu niewiadomego pozwanego adw. dr. Majewski kuratorem, a tegoż za- 

Wojciecha Lisowskiego kuratorem ad sctum stępcą adw. dr Pająk mianowany.
Andrzeja Rychtera z Wieliczki, polecając ; Wzywa się zatem p. Feliksa Nerono- 
pozwanemn, ażeby na termin na dzień 13 wieża, aby do obrony swych praw służących 
listopada 1883 wyznaczony się stawił i ku- ; środków ustanowionemu kuratorowi dostar-
ratorowi potrzebnej informacyi udzielił, lub ' czył, lub tuż innego zastępcę sobie obrał
innego pełnomocnika wybrał. 1 i go sądowi wymienił, gdyż inaczej ze za-

W ieliczta, dnia 2 sierpnia 1883. i niedbania wyniknąć mogące szkodliwe na
stępstwa sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 4 sierpnia 1883.

Rozmaite obwieszczenia.
‘j. 4574. (5654 1 - 3 )

C. k. sąd powiatowy w Wieliczce w spra
wie Maryanny Lisowskiej z Wieliczki prze
ciw Wojciechowi Lisowskiemu o 160 zł. 
z pn. w skutek pozwu de praes. 2 sierpnia 
1883 1. 4574 ustanawia dla nieobecnego
„  tiaKtiIii y\ł J ----L

L.

L ‘ i,95,54' ,  > ■ (5671 1— 3)C. k. sad krajowy w Krakowie zawia- 
damia Edwarda i Helenę Stanowskieh, z miej- 
sca pobytu niewiadomych, iż na 'zadanie 

j Simona Baumingera wydano przeciw nim 
! nakaz zapłaty sumy wekslowej 200 zł w. a 

(5821) i z Pn . na podstawie wekslu z daty Kraków 
sąd obwodowy w Kołomyi ogła- j 7 maja 1880 i że ̂ takowy doręczono usta-

L.

3869 
C. k. 

sza, iż dla
adwokat dr _____________ ................. ..
a Salamon Wieselberg jego zastępcą, zamia 
nowany został.

Kołomyja, dnia 19 kwietnia 1883.

x    lYiaauw s nand o zapłacenie dwócl
a „u I 7 maja 1880 i że takowy doręczono usta- 'p o  113 zł. 40 ct. w. a. i

są w owy w y «  i nowionemu dla nich kuratorowi adw. drowi j tału 1405 zł. 8 ct. w. a.
o m y  r n h o i . . .  .  i Wilkoszowi a snbstytucya domej a miejsca pobytu ,

Maramorosa stałym » » > ■ £ » £ •  | S ^ d r a  Ablam owioa. 5 J 1  Ha J  aameinei W L  .Wieselberg jego zastępcą, zam ia -. dU"- „  ■ ■ -

L. 7842. (5820)

Kraków, 6 sierpnia 1883.

L.

33567. (5557 3 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie w spra

wie c. k. uprzyw. gai. akcyjn. banku hipo
tecznego we Lwowie przeciw Ernestynie 
Hand o zapłacenie dwóch rat pożyczkowych 
po 113 zł. 40 ct. w. a. i resztująeego kapi-

z pn. dla niewia- 
, „ egzekutki Ernestyny

I Hand zamężnej Sieber ustanow iono knra- 
i tora w osobie adw. dra Jahla z zastęp- 
; stwem adw. dra Blizińskiego, celem_ 1. i. -*   - —  CtidlU dur6~

(5626 1— 3) J czenia t. s. uchwały z dnia 14go lipca 1883
krajowy jako handlowy we * 1 28545 i wszelkich następnych w

30635.
, — , 9- u a, uuiowy we j i  zooćk) i wszelkich następnych w "tej

Sąd obwodowy mianuje w miejsce za- j Uwowie zawiadamia'niewiadomych z miejsca | wie wydać się mających uchwał, 
mianowanego zastępcę Prokuratora Państwa i P<%tu Abrabama^Dricha i Dreislę Koppel, j Doręczając powołaną uchwałę ustano- 
t i .  j wionemu kuratorowi, wzywa się Ernestynę

spra-
. rr - x --------- ---------- ----- ------

Leona Andrzejowskiego, komisarzem konkur- , jz w sprawie egzekucyjnej Rebeki Mahi 
sowyrn masy rozbiorowej Chaima Sruia Ufe- jako cesyonaryuszki Abrahama TTr^Ua /  
ra, c. k. radcę Doboszyńskiego. ‘  * -  ™ - unena 1 Da*

Kołomyja, 16 sierpnia 1883.

L. (5819)

„   urieiitt i u  u-
wida Mahla przeciw Wolfowi i Dreisli Kop
pel o 147 zł. 81 ct. w. a. z pn. ustanowił 
dla nich kuratorem ad actum adwokata dra 
Bodeka z zastępstwem_ adw. dra Raresa, ce-lyggrt . - ___ t-r  ----- *

C. k. sąd obwodowy ogłasza, iż w i lem doręczenia im uchwały z dnia 4 listo- 
sprawie konkursowej Jakóba Hirseha, w Pada 1882 1. 43680, jako też później wydać 
miejsce dotychczasowego zamianował korni- ’ s>ę mających uchwał
sarzem konkursowym c. k. radcę sądu kra
jowego Franciszka Barańskiego.

Kołomyja, 16 sierpnia 1883.

L. (5798 2 - 3 )
O. k. sąd obwodowy w Przemyślu po

daje do publicznej wiadomości, iż w miejsce 
c. k. adjunkta sądowego p. Ludwika Hubla, 
zamianował c. k. adjunkta sądowego p. Jó
zefa Lorenza w Przemyślu komisarzem kon
kursowym do upadłości Ozyasza Steuera. 

Przemyśl, 1 sierpnia 1883.

, Wzywa się tedy Abrahama Uricha i 
j Dreislę Koppel, aby ustanowionemu kura- 
! torowi potrzebne do obrony praw swych 
I środki dostarczyli, albo innego zastępcę są- 
* dowi wskazali, złe skutki bowiem z zanied

bania wyniknąć mogące sami sobie przypi
sać będą musieli.

i We Lwowie, dnia 28 lipca 18S3.

-- -- - 1  ------
Hand zamężną Sieber, ażeby temuż lub jego 
zastępcy w należytym czasie potrzebnych środ
ków obronnych udzieliła, lub w sądzie osobiście 
albo też przez innego zastępcę się zgłosiła, 
gdyż inaczej wszelkie z tąd wynikłe skutki 
sama sobie przypisać będzie musiała.

Lwów, dnia U g o  sierpnia 1883.

L.

L.

36371.
C. k. sąd krajowy 

otwiera niniejszem konkurs

98/pr. (5814)
! Dla VI zwyczajnej kadencji sądów 
i przysięgłych, których posiedzenia w c. k. sądzie 
j krajowym karnym rozpoczną się dnia 29go 

(5806 2— 3) listopada 1883 o godzinie 9tej przed połu- 
we L w ow ie,! dniem zamianował Jego Eiiscellencya p. pre- 

na wszy- 1 zydent c. k. sądu krajowego wyższegol l  T» 1 '• - -

L 5792. (5761 3— 3)
Celem ściągnięcia należnych galic. akc. 

Bankowi hipotecznemu we Lwowie sum 
56 zł. 70 ct. 56 zł. 70 ct., i 905 zł. 4 et. 
w. a. z pn. przeprowadzoną, zostanie w je 
dnym terminie dnia 24 września 1883 o 9 
godzinie rano w B. IV przymusowa licyta 
cyjna sprzedaż realności pod ]. k. 103 parc. 
kat. 493 w Kołomyi, Hersza Leiby Blitzera 
własnej, a to także poniżej ceny wywołania 
2400 zł. w. a.

Wadyum wynosi 5 pr. ceny wywołania 
t. j. kwotę 120 zł.

Resztę warunków licytacyjnych jako 
też wyciąg hipoteczny przejrzeć można w 
tus. registraturze.

O tem zawiadamia się z miejsca po
bytu wiadomych wierzycieli do rąk własnych, 
zaś Izaka Schónfelda z miejsca "pobytu nie
wiadomego i niewiadomych wierzycieli do 
rąk kuratora pana adw. Herdliczki.

C. k. sąd obwodowy 
Kołomyja, 21 czerwca 1883.

Kuratele.
L 4473. _ (5795 2 - 3 )

Hryńko Kaczorowski z Czyżykowa uz
nany został za marnotrawcę i dla tegoż ku
rator w osobie Hryńka Socha z Czyżykow a 
ustanowiony.

C. k. sąd powiatowy 
Winniki, 3 sierpnia 1883.

2 - 3 )L. 4170. (5794
Wasyl Romanów z Mikłaszowa uznany 

został za marnotrawcę i dla tegoż kurator 
w osobie Jana Szaradowskiego z Mikłaszowy 
ustanowiony

C. k, sąd powiatowy 
Winniki, 20go lipca 1883.

___ ,n,    .........  « —■ •> onj _ uj uvuu « • 0<£U.U Jil OiJU Wtgu .
stek ruchomy, jakoteż na wszystek nierucho- } Przewodniczącym wiceprezydenta c k. 
tuy, a w krajach, w których obowiązuje u- sądu krajowego: Karola Lidia, a zastępcami 
stawa konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 jego rade w sądu krajowego: Albina Mogil- 
Nr. 1. D. p. p., położony majątek Chaima nickiego, Karola Fiigera de Rechtborn, Fran- 
Becka. kupca we Lwowie. ciszka Bogdanyego, Jakóba Finkla, Ludwika

Kierownictwo tego konkursu porucza Majewskiego, Wincentego Lewickiego, Wła- 
s>£ panu c. k. radcy Łopuszańskiemu, jako dysława Samolewicza, Teofila Sawczyńskiego,
’  - 1 I r T  ■ L  u\ T T  1 1 1 T-v . .  .  .  .  ■

32256. " (5518 3 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie wzywa 

wszystkich, którzy by byli w posiadaniu "za
ginionej 2 pr. obligacyi za dostarczenie 
ziemiopłodów (Natural-Lieferungs-ObligatioD) 
z dnia 1 listopada 1829 1 9759/1002 na 
145 zł. 40 ct. wal. wied. na gminę Bieliny 
i Mokradle obwodu Rzeszowskiego opiewa
jącej, a dnia 2 stycznia 1863 Ser. 486 wy
losowanej, aby tę obligacyę w przeciągu 
jednego roku, sześciu tygodni i trzech dni, 
licząc od trzeciego ogłoszenia tego edyktu 
w Gazecie Lwowskiej, tutejszemu c. k. są
dowi krajowemu okazali, gdyż inaczej obli- 
gacya wspomniona za umorzoną zostanie 
uznaną. Lwów, 4 sierpnia 1883.

L.

komisarzowi konkursowemu, zaś tymczaso
wym zawiadowcą masy ustanawia się pana 
adwokata dra Bodeka, wzywając zarazem 
wierzycieli, aby po przedłożeniu dokumen
tów, służących do wykazania ich pretensyj, 
poczynili swe wnioski co do zatwierdzenia 
tegoż, lub ustanowienia innego zawiadowcy 
masy i a|jy przedsięwzięli wybór wydziału 
wierzycieli, w którym to celu wyznacza się 
termin na dzień l ig o  września 1883, go
dzinę 10tą przed południem.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym sądzie krajowym, 
wedle przepisu ustawy konkursowej pod 
rygorem zagrożonych tamże szkodliwych 
skutków prawnych przed upływem 81 paź
dziernika 1883 i podać ją na terminie na 
dzień 27 list. 1883 godz. l o  przed poł. wy
znaczonym do uznania płynności i ozna
czenia prawa pierwszeństwa, chociażby nawet 
o nią spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon
ków wydziału wierzycieli —  inne osoby, po
siadające ich zaufanie.

Na terminie, wyznaczonym do wyka
zania płynności zgłoszonych wierzytelności, 
ma być usiłowane przyprowadzenie do skut
ku ugody w myśl §. 68 ust. konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane oędą w „Gazecie 
Lwowskiej". !

Z c k. sądu krajowego.
Lwów, dnia 28 sierpnia 1883.

Ludwikajj Habdank Białoskórskiego, Leon- 
tyna H-łyńskiego i Pawła Simonowieza. 

Prezydyum e. k. sądu krajowego karnego 
Lwów, dnia 29go sierpnia 1883.

L. 31711. (5571 3— 3)
Ces. król. sąd krajowy we Lwowie ni

niejszym edyktem wiadomo czyni, że Towa
rzystwo wzajemnego kredytu we Lwowie 
przeciw Leopoidynie Seroczyńskiej i innym 
pto 315 zł. pod dniem 24 lutego 1883 
i 8243 podanie egzekucyjne wniosło i o 
pomoc, sądową prosiło, a ponieważ miejsce 
pobytu Leopoldyay Seroczyńskiej jest nie- 
wiadomem, c. k sąd krajowy celem dorę
czenia ts. uchwały z 10 marca 1883 1. 8243 
i na jej koszt i

33684. (5788 3— 3)
0. k. sąd krajowy we Lwowie uwia

damia niniejszem Wilhelma Mullera, byłego 
właściciela dóbr Wesoła z przyległ, że u- 
chwała tutejsza z 18go listopada 1882 i. 48750 
intabulacyę c. k. uprzyw. gal. akc. Banku 
hipotecznego we Lwowie za właśeiela dóbr 
Wesoła, Magierów i Ujazd dozwolono i u- 
chwałę tę ustanowionemu dla Wilhelma 
Mullera kuratorowi adw. drowi Błażejowr- 
skiemu doręczono.

Lwów, dnia 17 sierpnia 1883.

L. 10227. ~ (5490 3 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie po

daje do publicznej wiadomości, że Hersc-h 
Leichter wniósł przeciw niewiadomym z ży
cia i miejsca ponytu Stefanowi Dąbrowskie
mu i Tadeuszowi Łempickiemu a w razie 
ich śmierci również przeciw niewiadomym 
domniemanym spadkobiercom tudzież masie

_________ _ spadkowej Teperowskiej pozew o wykreśle-
szkodę, tutejszego adwokata ! nie z wykazu hipotecznego majętności Pioir- 

dra Jahla z substytucya adwokata dra Standa kowice, części Pękałówka pozwanych włas-
kuratorern mianował. “ nej, parcel 88, 89 i 90 o uznanie prawa

Niniejszym więc edyktem wzywa Łe- własności i zaintabulowanie na rzecz powoda 
opoldynę Śoroczyńską, aby w należytym dla tegoż prawa własności co do parcel 88,

i sądowi 89 i 90 w Pękałówce z prośbą o zarządze-
obrony nie adnotacyi sporu.
zanied- W  skutek czego do wniesienia obrony
będzie termin dziewięćdziesięciodniowy zakreślony

'' został.
Gdy pozwani Stefan Dąbrowski i Ta

deusz Łempicki również też domniemani ich

• • . •/ 
czasie innego zastępcę wybrała
oznajmiła, słowem stosownych do 
środków użyła, gdyż wynikające z 
bania skutki sama sobie przypisać 
musiała.

Lwów, dnia 11 sierpnia 1883.

L. 3996. (5579 3— 3)
mej spadkobiercy z życia i miejsca pobytu 

Zawiadamia się Adama Golaehowskiego, j są znani, zamianowano dla tychże, równie 
iż przeciw niemu wniósł Izaak Krumholz j też dla masy spadkowej -Teperowskiej kura- 
pozew de pr. 24 lipca 1883 1. 3671 pto : torem adw. dra Pietrzyckiego z substytucja 
63 zł. 91 ct. i adw. dra Psarskiego. Winni zatem pozwani

Gdy miejsce pobytu Adama Golachow- j zgłosić się do ustanowionego kuratora, i do- 
skiego jest niewiadomem, przeto ustanawia j starczyć mu środków obrony, lub innego

- . - - a oznaj-

L. 4474.
Iwan Dielich z Czyżykowa uznany zo

L. 35482. (5811 2- 3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie oznaj

mia, że na podstawie dokonanego dnia 22 
(5796 2— 3) 1 sierpnia 1883 wyboru, adw. dr. Adolf Rares

się dla" tegoż kuratora w osobie 
Eisa z KryDicy z wezwaniem, by o miejscu

pełno- 
z za- 
będzie

Wacława ! zastępcę sobie obrać i tego sadowi
. _  —1 " j  "

pobytu sąd tutejszy zawiadomił, lub 
cnika ustanowił, inaczej złe skutki 
niedbania tego sam sobie przypisać 
musiał.

Z c. k. sądu powiatowego
większością głosów wierzycieli, zarządcą ma- 1 Krynica, 10 sierpnia 1883.'

^  v/J-U.U.j~
mić, inaczej spór wdrożony z kuratorem za
mianowanym ze skutkiem prawnym przeciw 
niezgłaszającym się pozwanym przeprowa
dzonym zostanie.

W Tarnowie, dnia 26 lipca 1883.
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L. 2884. (5618 1— 8)

Zawiadamia się Władysława Penkalę, 
że przeciw temuż Feliks Abstander wniósł 
skargę 4 maja 1888 1. 2884 o wykreślenie 
ze stanu biernego realności w mieście An
drychowie pod 1. k. 20 położonej Tom. III 
pag. 27 n. IV on. na rzecz Władysława 
Penkali zaintabulowanego prawa zastawu 
dla sumy 105 zł. m. k. z pn. z powodu za- 
dawnienia.

Gdy życie i miejsce pobytu tegoż nie 
jest wiadomem, ustanawia się w celu zastę
powania go kuratorem adwokata dra Iwań
skiego w Wadowicach, zalecając pozwanemu, 
aby na terminie dnia 2j października 1888 
do rozprawy sam stanął, albo potrzebne do- 
kumenta kuratorowi udzielił, lub innego o- 
brońcę wybrał i o tem c. k. sądowi doniósł, 
w ogóle aby wszelkich do obrony środków 
prawnych użył, w razie bowiem przeciwnym 
wynikłe z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisaóby musiał, t

C. k. sąd powiatowy 
Andrychów, dnia 5 maja 1883.

L. 18700. ( r 670 1— 8)
O. k. sąd krajowy w Krakowie zawia

damia niewiadomego z miejsca pobytu Lu- 
1 dwika Heintzego, że dozwolił na zasadzie 
1 w drodze egzekuc.yi aktu notaryalnego z dnia 

10 listopada 1880 I. R. 172 i 3 na rzecz Le- 
i ony ze Stadnickich Bzowskiej zeznanego, 
! egzekucyjnej intabulaoyi prawa zastawu dla 
i resztującej sumy dłużnej 5000 zł. z więk- 
| szej 2Ó000 zł. z procentem 6 pr od Igo 
' kwietnia bieżącym i resztą kary umownej 
j 1250 zł. oraz kosztami 23 zł. 98 et. w sta- 
I nie biernym dóbr Jawornik, tudzież egze- 
I kucyjaej sekwestracyi decho em dóbr wzmian
kowanych i egzekucyjnego oszacowania ta
kowych i że ustanowił dla niego na jego 
koszt i niebezpieczeństwo kuratorem adwokata 
dra Abłamowicza ze substytucją adwokata 
dra Schflna.

Wzywa się zatem Ludwika Heintzego 
aby podał sądowi albo kuratorowi swe miej
sce zamieszkania, lub innego zastępcę za 
uwiadomieniem sąd / ustanowił, ile że skutki 
zaniedbania sam sobie przypisze.

Kraków, dnia 10 sierpnia 1883.

L. 15331. (5791 1 - 3 )
Celem usunięcia niedogodności, jakie 

się dotychczas z winy stron przy doręczaniu 
posyłek za powziątkiem z żyjącemi zwie
rzętami (pijawki, pszczoły, drób i króliki) 
z Niemiec i do Niemiec wydarzały, żądać 
będą urzędy pocztowe przy odbieraniu tychże 
posyłek od nadawców oświadczenia, co się 
ma stać z odnośnemi posyłkami w razie 
gdy adresat takowych w przeciągu 24 go
dzin po awizowaniu go nie odbierze.

Oświadczenie to ma być stósownie do 
okoliczności nietylko na adresie przesył
kowym lecz i na adresie samej przesyłki 
w jednej z podanych form umieszczone:

1) Jeżeli natychmfast nie odbierze
zwrócić;

2) Jeżeli natychmiast nie odbierze
sprzedać;

3) Jeżeli natychmiast nie odbierze
telegraficznie na mój koszt uwiadomić.

Co się niniejszem do publicznej wia
domości celem zastósowania podaje.

Z  c. kr. Dyrekcyi poczt
Lwów, dnia 23 sierpnia 1883.

N a  w r a t  i I.

A r t y k u ł y  g u m o w e ,  kiszki gumowe do 
srazu i do ściągania wody. wina. pi-, a, 
kwasu, płyty gumowe i t. p. 

i t u r y  c y n o w e  i  o ł o w i a n e .  
M a s z y n k i  do korkowania, korki i kapslo 

do butelek, masa, do lakowania butelek, 
pipy do beczek — poleca

Hubner i Hanke
we L w o w ie .

(f 458 4-)

azar Markiewicza

4. 15331. (5791 1— 3)
B a  Ifk/łH OycSHfHA HfĄ0CT4T0WH0CTf H. 

I4KH AC CH)fA flOpA 3A KHHki CTO0CN’k 
npH ACP̂ MfHIC IIOCMAOKA 34 nOCA'kEp4H'(f AVh 
CA JKilOHHAłH 3K'kpATAA\H (niAKKH, riMOAhJ, 
APOKTk H KP^AHKh) 3’k HdiMfHUHHKJ H A« 
tHiUfHHHNH CA8M4AHCA, eSA^TA nOMTOKll 
OlfPAAU npn OTEHpAHIO TAKN^A MCCklACK'k 
H4 IIOACTAB  ̂ ptCKpnnTS BklCOKCrC H- K. 
A\HHHCT£pcTK4 T4HAAIC 3'k 6 T. M- «|. 23792 
?K4A<1TH ©TA N4AAT£AfH ©CBkAHfNA, m15 
CA A\46 CT4TH CA TE1MHJKA IKMkJAKA.YMI 
BA CA8M4IC, 6CAH 4APfC4TA TAKCKll BA 
npoTArS 24 toa h n a  no abhscbahic ro Hf 
OTEfpt.

Ą o T k IS H f  O C B^ A W fH kt M4I0TA HOCH- 
AATtAil TAKA H4 COfipOKO ANO/W A 4 A PtC 'k  
nOMTCKOA\A I4K H H4 4ApKrk nOCklAK*łi C4- 
A\OH nÓCAA CECTOAT£4kCTK4 BA NACTSflfcS- 
(O llH  CnOCOKA K k ip 4 3 H T H  1

1) 6cAHT0T34CAHf OTE£p(-3K£pH9TH;
2) OcAH T0TH4CA Hf OTEfpt - npOAJTH ;
3) (SCAH T0TM4CA Hf OTKfpt - TfAfrpA- 

iJlHHHO H4 /HOH K0UJT4 34B’kA«/WHTH.
L{J0 CHA\A A® OEL|IOH KdiAOAtOCTH M 

34CT0C0K4NA nOAA6CA
H3A 4. K r4A. ĄlIpfKUjH IlOHTA
AkBOBA, AHA 23 AKPSCTA 1888. - 

Na a p AT HAk .

L. 7965. (5745 1 - 3 )
C k. sąd powiatowy w Delatynie za

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia
domego Mendla Ber Preming, że Schifra 
Rand na mocy prawomocnego wyroku z dnia 
31 marca 1879 1 1282 przeciw spadkobier
com Josla Preminga celem zaspokojenia wy
walczonej pretensyi w7 kwocie 210 zł. z pn. 
uzyskała na mocy uchwały z dnia 29 gru
dnia 1882 1. 11753 egzekucyjne zapowiedze- 
nie na kwotę 130 zł. jemu u Moszka Pre
ming należną, dalej że podaniem z dnia 7 
marca 1883 1 2389 prosiła o egzekucyjne 
zapowiedzenie jemu należnej u Herscha So- 
bel kwoty 200 zł i że uchwałą c. k. sądu 
krajowego wyższego we Lwowie z 24 kwiet
nia 1883 i. 7763 uzyskała taż Szifra Rand 
prenotacyę prawa zastawu dla powyższej wy
walczonej sumy w stanie biernym realności 
spadkobierców Josla Preming własnej, w De- 
latynie pod nr. 318 położonej, że dalej c e 
lem doręczenia powyższych u hwał ustano
wiono dla niego kuratora w osobie Chaima 
Preminga. Wzywa się tedy z życia i miejsca 
pobytu niewiadomego Mendla Ber Preming, 
ażeby swoje miejsce pobytu albo tutejszemu 
sądowi albo też kuratorowi wskazał, gdyż 
inaczej skutki swego niezgłoszenia się sam 
sobie przypisze.

Delatyn, 20 sier nia 1883.

Doniesienia prywatne.

H n n n n n n n m n n n n n n
Uznanie.

Pan BEDNARSKI, właściciel pierwszego 
koncesjonowanego Zakładu do zaprawiauia 
i froterowania posadzek przy ulicy Garncar
skiej 1. 4. zaprawiał u mnie posadzki masą 
woskowo - kauczukową bezwodną, własnego 
wynalazku, która swoją dobrocią przewyższa 
wszystkie dotychczas używane farby i masy. 
Połysk tej masy na posadzce jest trwały, 
piękny i nieulegający zniszczeniu, tak, że 
Zakład pana Bednarskiego i masę woskowo- 
kauczukową polecam jak najgoręcej. gdyż i- 
stotnie zasługuje na największe rozpowszech
nienie. Lwów

Ludwik Burzyński
(5340) Właściciel realności 1. d. 4.

X X X X X X X X X S X * f X X X X

81. 15331. (5791 1— 3)
Um ben Unjufoiiunticfjfeiten, tneldje btśljer 

ardj Śkrfdjulben ber i)3artl)eien bei ber Śe* 
eóung non Ułodjnatjmefenbungen mit lefcenben 
Ijieren: (SBlutegel, SSienen, ©effiegef unb 
indjen) au3 unb nad) $eutfd)lanb ju  Jagę 
eten ju fteueru, werben bie f. f. ipoffómter 
rt ©runbc £). łpanbelś aJtinifteriatcrlaffeS 
jut 6 I. 2Iit8. 9łro 23792 ait bie S3erjenber 

SSetlangen ftetlen, baf? biefetben it)rerfcit§ 
i jebem faffc ber Slnnafjme non gebadjten 
ienbungen eine ifleftimmung bariiber treffen, 
aś mit ben ©enbungen 311 gefcfje êrt fjabe, 
enn beren Gśmpfangnaijme burd) bem Abreffa- 
n nid)t binnen 24 ©tunben nacf) gefćjcf)ener 
oifirung erfolgt fei.

®ie bieSbejuglićfie SSerfiigung ^aben bie 
erfenber jotnot auf bet 23egteit * Abreffe a(S 
id) auf ber Abreffe ber ©enbung felbft nad) 
mftanben im nad^ftegenber SBeife junt Auś= 
:uc! ju brtngen:

1) SBenn nic^t fotuort bejogen ^uriief ;
2) SBenn nidjt fonort be^ogen * oerfaufen;
3) SS3cnn nidjt fofort bejogen = telegrafifd)e 

ac^ri(|t auf meine Słoften.
2Ba8 t)iemit p r  aUgemeinen ^łenntni^ 

rb barnac^aĄtung gebrarfjt toirb.
Lemberg, am 23 Anguft 1883.

N a w ra t i 1.

Ą . %
A. Balski
we LWOWIE, Halicka I. 20

p o le c a
Wszelkie potrzeby k u c h e n n e  i domowe. 

N a c z y n i a  żelazne i blaszane, ema
liowane.

Wielki wybór wszelkich w yrobów  n o żo 
w n iczych  z fabryk angielskich i in
nych pierwszorzędnych.

N a rzę d zia  r z e m ie ś ln ic z e . I ł łu ta  
angielskie r z e ź b ia rsk ie .

P rz y b o r y  i o zd o b y  d o  ro b ó t p i
łe c z k o  wy cli.

W y ro b y  słynnej fa b ry k i B e r n d o r -  
fe r s k ie j z chińskiego srebra i alpako- 
we, j. t. łyżki, łyżeczki i t. p.

Największy wybór we Lwowie
S am ow arów  prawdziwie rossyjskich w ce

nach bardzo niskich.
K u c h n i n aftow ych  z powodu swej 

praktyeznośoi nieraid powszeehnio za gra
nicą używanych, po złr. 3, 4, 5.50, 7 zł.

W ień ców  grobow ych  b la sza n y c h , 
najtrwalszych i gustownych, od 90 cent. 
do złr. 5, zaś z kwiatami porcrlauowemi 
od złr. 4.50 do 1<J złr.

Wyborna H e r b a ta  chińska z tych samych 
składów co Orłowa w Warszawie, w ce
nach po zł. 2, .3, 4 i 5 za l/a kilo,

(51S8 8-24)

D
i  J J ^ T - Pierwszy gkia:ł wyrobów 

krajowych w e L w o w ie , 
P la c  M a r y a e k i  l 1 0 , utrzymuje na skła

dzie i poleca:

P ł ó t n a
w y ro b u  k r a jo w e g o

akoteż różne przeroby z tychże, a mianowicie: 
ju k  g o to w e  

k a l e s o n y ,  k o s z u l e ,  p r z e ś c i e r a d ła ,  
s i e n n i k i ,  ś e t e r e c z fc i ,  t n a g l « w n i k £ ,  

m o c  - e  w o r y  E b o ż o w e ,
również (7 30 ?)

r ę c z n ik i ,  o b ru s y , se rw ety , isc- 
r o n i ł  i ,  s k a r p e t k i ,  p o ń c z o c h y ,  .* i -  I 

H m k.3  iS p . wyroby krajowe. \

J f o i i  p l u s  u l t r a

Eawst Jawa
obecnie nadeszła, bardzo aromatyczna, silna, 
bardzo smaczna, grubo-ziarnista, kilo po 1 z l .  
3 6  c t . ,  dalej następujące gatunki, bardzo 

wyborne i czyste, 1 kilo kawy netto 
P erłow a  Ceylon, nieb. . . .  1 złr. 98 ct.
P erłow a Costaricca ziel. . . 1 „ 68 „
P erłow a  Mauilla, jasna . 1 „ 65 „
Arabska Mokka 1 „ 84 „
Afrykańska M okka . . 1 „ 54 „
Menado (złota jawa . . . .  1 „ 60 ,
Kuba, najprzedn. wielkoziarn. 1 „ 80 „
Ceylon, bardzo przednia, nieb. 1 „ 70 „
D om ingo, wybrana . . .  1 „ 40 „
Santos, bardzo moena. , 1 „ 20 „
Babia, bardzo smaczna . . .  1 „ 18 „
Jamnika, mocna i dobra . 1 „ 14 „
W ybiórki dla sług . . . . — „ 96 „
wysyła pocztą za pobraniem w balonach po 48/4 
kilo netto wagi, do wszystkich miejsc franco, 
tak, że odbiorcy nic ponoszą żadnych kosztów.

R .  M a i l i  w Tryeście.
(5480 6-12)

poleca. (5458 3—?)
E iib n e r  i H a n k e

L. 17243111. Oes.

uprz. kolej Lwowsko-
f m .

król. (5835)

Czerniowiecko-Jasska.
( l d u i e  Ea . i * k>

W a r u n k o w e
Z a t r z y m a n i e

osobowo-towarowych pociąg, nr, 3 i 4 w przestanku
W  © ł e z  k o w c e .

W powołaniu się na ogłoszenie z dnia lOgo lutego 1882 r., dotyczące 
otwarcia przystanku w Wołczkowcach między stacyami Zabłotów i Śniatyn 
dla przewozu osób i pakunków mięszaneini pociągami nr. 5ty i 6ty 
ogłasza się niniejszem, że począwszy od 15 września b, r. także i kursujące 
osobowo-towarowo pociągi, a to nr. 3 w kierunku do Suczawy, zaś nr. 4 
w kierunku do Lwowa — w Wolczkcwcach celem wsiadania i wysiadania 
podróżnych, niemniej przyjmowania i wyładowania pakunków —  warunkowo, 
to jest w razie obecności podróżnych do wsiadania lub wysiadania tamże —  
zatrzymywać się będą.

Dla podróżnych odjeżdżających z Wołczkowiec, wydawane będą tamże od 
wyż powołanego dnia bilety wszystkich trzech klas wagonowych, tudzież bi
lety wojskowe do każdego osbawo-towarowego pociągu Nr. 3, 4, 5 i 6, je
dnak tylko do najbliżej położonej sąsiedniej stacyi Smatyn względnie Zabło
tów, w których potrzebne bilety na dalszą jażdę nabyć należy. Przewóz po
dróżnych do Wołczkowiec, również wszystkie osobowo-towarowe pociągi za 
opłatą biletów aż do następnej dalszej stacyi, to jest do Sniatyna względnie 
do Zabłotowa, uskuteczniać będą

Pakunki w Wołczkowcach lub do W ołczkowiec także do wszyktkich o- 
sobowo-towarowych pociągów przyjmowane będą jednak pod warunkami ogło
szenia na wstępie powołanego.

Obliczenie naleźytości za jazdę z Wołczkowiec, jako też do Wołczko
wiec, tudzież za przewóz pakunków przeznaczonych do Wołczkowiec, nastą
pi według oznaczeń ogólnej Taryfy dla ruchu miejscowego, ważnej od dnia 
1 października 1876 r., jednak na podstawie odległości od najbliższej, wzglę
dnie do najbliższej od Wołczkowiec stacyi kolejowej.

Lwów, dnia 31 sierpnia 1883.
Dyrekcya ruchu. 

O O O O O  O O O O  X O C O O O O O O O O O

Ogłoszenie licytacyi. 8
(5401 4— 4)

G a lic y js k i

Zakład zastawniczy i kredytowy
LW0W, ulica Teatralna, w gmachu Teatralnym,

podaje do powszechnej wiadomości, że zapadłe zastawy, 
a mianowicie: przedmioty złote i srebrne, drogie kamienie, 
futra, suknie, bielizna, towary łokciowe i wszelkie inne 
przedmioty, zostaną w myśl §. 19, 20, 24, 26 i 27 w 
dniach 10, 11, 12 września 1883 w zwykłych godzinach 
urzędowych w lokalnościach Zakładu przez publiczną licy- 

tacyę najwięcej dającemu za gotówkę sprzedane.
Uprasza się także właścicieli odnośnych kwitów o podjęcie nadwyżek za 

sprzedane zastawy.
Q  l i w ó w ,  dnia 9 sierpnia 1883.

000000000(0000000000o!
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"KTinipjszem polecam moją od 20 lat istnie-
jaea

F A R B I A K S I Ę
pod firmą :

W . Mieding
przy ul. Jagiellońskiej 1. 20 we L w o w i e .

Przyczem zapewniam, ze mój Zakład 
w niczem nie ustępuje podobnym zakładom 
po za granieami naszego kraju.

Wszelkie zlecenia z prowiueyi uskutecz
niam jak najsumienniej.

CENY CMI Alf KOWANE. 
_______________________ (3011 1 3 -? )

: s e :

Loterya Kincsem
węgierskiego klubu jeździeckiego (Jockey Club) 

w Buda - Peszcie.
Ciągnienie pod kontrolą rządową

rozpocznie się
d n i a  2 2  p a ź d  r . l e r s i i t e a  1 8 8 3 .

mianowicie

ot ac as as as se ae acs
K Koncesyonowana ?rzez l i  Rzat w d ie r s li
n
M 
£  
n
K
n  
“
K 
N
5
N 
N 
N  
N
a 
N 
M 
W 
N
6

losów wygranych 10.000
1 na . '  . 50.000 złr.
1 „ . . . 20.000 n
1 „ . . 10.000 Tl
1 „ 8.000 ?j
1 „ . . . 6.000 U
1 B ’ • • 5.000 Tl
2 po . . . 4.000 »
3 „ . . . 3.000
5 „ . . . 2.000 TJ

k o sztu je ty lk o
i t. d.

1 z ł. w . a .
i jest do nabycia w A dm inistracji „Gazety 
Lw ow skiej11. Na prowincyę za przesłaniem 
1 z ł .  15  ct., z których 15 ct. przypada na 
porto i rekomendaeyę przesyłki.

2 0
W
K
n
H

K
H
K
M
N
K
K
K

n
N
“
M
%
“

Dr. A. Majewskiego J
we Lw ow ie (w Kisielce)

o t w a r t y  p r z e z  c a ł y  r o k
przyjmuje chorych z zupełnem zaopatrze
niem i d o c h o d z ą c y c h  do kuracyi, 
która się odbywa od 6 — 8 godziny rano i
od 4 — 6 godziny popołudniu pod 
zorem lekarza.

nad-
(3113 47— ?)

► -•-♦ -O
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♦
ł
♦
♦
ł
♦
♦
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[ z s s a e s e : . j o e :
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r e a l n o ś ćN ow a  
p i ę t r o w a

frontowych
z zabudowaniem ofieynowem, której 
przyznano 251etnie uwolnienie od po

datków-, zawierająca razem z kuchniami 26 części 
mieszkalnych, położona w zdrowej i pięknej okolicy 
miasta częśei lszej," jest z wolnej ręki pod bardzo 

korzystnemi warunkami do sprzedania.
Do renlnośei tej należy także frontowy grunt 

budowlany, pod drugą takąż realność, służący obecnie 
jako ogród w objętości 120 sążni kwadr., z frontem 
10 sążni.

Dochód ezysty wynosi 8 /„ a nabywca potrze
buje tylko .000 do S000 kapitału w gotówce

Bliższa wiadomość w Adrninistracyi „Gazety 
Lwowskiej

K O O O O O O O O O K
Wydatek w Gorzelni
zależy od f e r m e n t a c j i  s a c i c r u ,  do któ
rego niezawodne czyste, t e z  d o m i e s z k i  

krochmalu D r o ż d ż e  potrzebne są. 
Sławna fabryka A D .  I G ,  M A E T -  

S T Ę K A  i  S Y S A  w e  W i e d n i n  8 1 .  
f f l a r x ,  która już w roku 1878 na wystawie 
światowej otrzymała d y p l o m  h o n o r o w y  
jako n a j w y ż s z e  wyszczególnienie, wyrabia 
d r o ż d ż e  dla g o r z e l n i ,  które to jedynie 
na składzie dla c a ł e j  G & l f c y i  u t r z y 
m u j e  i poleea handel (5830 1— 8)

Karola Bałłabana
w e  L W O W I E ,

ulica Halicka 1. 296, pod „Złotym kogutem.„

K O O O O O O O O O K

5  i*«  zn a c z n ie  z n iżo n y  cli 
c en a ch . ||

- śdk sa wfe stt
sp ro w a d zo n a  w p rost z H a su b u rg a , jak 

wiadomo w n a jle p s z y m  gatunku.

Karol Er. B o r i M t  i  l i t e m
w workach o 4 3/. netto wolna od portoryum
i kosztów opakowania za opłata cła przez odbiorcę 

i pobraniem należytośoi.
Mocca prawdziwa arabska,wyśmien. 43/4 kil.
Menado wyborna w smaku . . . n n
Ceylon Perłowa wyborna i łagodna „
Melange (mieszana) poleea się szcze

gólnie ..............................................B I?
Ceylon Plantation, bardzo dobra w

s m a k u .....................
Jawa złotożółta, najwyborniejsza . „ „
Kuba niebios kawo-zielona, wyśmienita „ „
Mocca afryk. wyborna i wydatna „ „
Santos doskonała i silna . . „ „
Rio dobra w s m a k u ..........................„ „ -
Herbata w najlepszych gatunkach po ll* kilo od zł 

do 6 zł. ' (7042 i 8 —?)

zł. 30 
zł. 40 
zł. 40

5 zł. 30

5 zł — 
4 zł. 70 
4 zł. 40
3 zł. SE1 
3 zł. 55 
3 zł. 25 

i

L. 738. (b5838 ! — 13)

Obwieszczenie.
Wydział powiatowy Czortkowski 

poszukuje kwalifikowaaego inżyniera 
do zrobienia trasy, wypracowania pla
nów i kosztorysów projektowanych 
dróg w powiecie, około 46 kilometrów 
wynoszących za wynagrodzeniem po 
20 zł. wa. od jednego kilometra.

Wzywa się kompetentów, by przy 
złożeniu dowodów kwalifikacji poda
nia swe wnieśli najdalej do 15 wrześ
nia do Wydziału powiatego.

Czortków, 5 sierpnia 1888.______

© o d u ó e o o ł o ó o s o d d

Okólnik.
j

Mimo rozesłanego Pp. Korespondentom 
; przypomnienia o nadesłanie pieniędzy za 

sprzedane akcye —  wielu dotąd nie odpowie
działo. Dyrekc-ya z tego powodu zmnszoną 
została do odroczenia losowania na mhsiąc 
październik b. r. Gdy nadto i zakup dzieł 
sztuki do rozlosowania zawisł od stanu fun
duszów Towarzystwa, przeto wzywa się po
nownie Pp. Korespondentów, by najpóźniej 
do 25 września. 1883 r. zebrane pieniądze 
i wykazy nadesłać zechcieli. Pozostawienie 
niniejszego ogłoszenia bez skutku, spowoduje 
utratę prawa udziału w tegorocznem loso
waniu.

Kraków, dnia 28 sierpnia 1883 r. 
(5792 2 3) D y r e k e y a  
T o w a r z y s t w a  Przyjaciół s z tu k  pię 

knych w Krakowie.

Pięć medali zasługi i Dyplom uznania!
za niezrównane środki kosmetyczne

i toaletowe!!
A n t i l e n t i l i a

usuwa p i e g i ,  o p a l e n i e  s ł o n e e a n e ,  p l a m y  w ą t r o b i a u e ,  nadaje twarzy białość, 
delikatność i przejrzystość. — (J e u a  2  z ł .

W O D A  f l J O Ł K O w I
niepoi ównany środek, usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądki, pierzchnienie i łuszczenie się 
skory i wygładza zmaiszczki, pory. Twarz odświeża i nadaje nieporównaną delikatność. C en a 1 z ł.

m a g n o l i n a
skóra sucha, szorstka i zgrzybiała pod wpływem M a g n o lio  y staje się miękką, przejrzystą i 
delikatną. M a g n o lin a  usuwa czerw on ość n o s a , niszczy w ągry" t. j. czarne punkciki, 

które najwięcej osiadają w okolicy nosa. Cena tego znakomitego środka 1 z ł. 5 0  ct.

Farby olejne
laKierowe,

Masę do zapuszczania podłóg

zupełnie do użycia gotowe, do malowania drzwi, okien, podłóg, dachów, domów, 
sprzętów ogrodowych i gospodarskich, narzędzi rolniczych i tym podobnych, farby olejno-

lakierowe, farby bursztynowe.
własnego wyrobu, 
w najlepszym g a 

tunku.
-i .  angielskie z fabryki

*KST lakiery powozowe prawdziwe
w s z e l k i e g o  r o d z a j u  l a k i e r y  d o  r o b ó t  w e w n ę t r z 

n y c h ,  z e w n ę t r z n y c h ,  d o  d n e w a ,  i e l a n  i s k ó r ,
w s z y s t k i e  g a t n u k l  f o r t o  s u c h t c h ,  poleca

Skład fabryczny farb, lakierów, produktów chemicznych oraz
Handel materyałow

w e  L w o w i e  

Bynek.HUBNER & HANKE
» »  f  k w ., ,

m r  Pre? s» salraką ufras. 5 ^
przynajmniej wystarczała na spłacenie tam 1 r ^  ^

nieodebrania przesym . w
[5458 4—?]j

Wodę kolonską flakor, e*entów 40j 80 zjr. 1.50.
P p r f i l H I V  En w zo rangielskich i francuskich sporządzone. Jaśminowa,
I C l l u i u j  Chypr. beliotrop. hiacynt, konwalia, róża itp. od 35 cent. <

rn  . r  P W . l l i n  11 * lewandowa ambrowa do skrapiania sukien i odświeżania po
" U U T . « ,  * wietrzą w pokojach, flakon 50, 70, 90 cent. i złr. 1.50.Ocet toaletowy

fiołkowa, opoponaks 
do 3 złr. flakon

do nacierania ciała, ma obszerne 
flakon 50 centów i 1 złr.

zastosowanie w damskiej toalecie

O rientalina  czyli P u d r w  p ły n ie
nadaje twarzy piękną i przyjemną białość, odświeża i konserwuje. Cena 1 złr.__________

PUDR K SIĄ ŻĘ C Y  BIAŁY
jest prawdziwym unikatem w sztuce kosmetyeznej, nie zawiera żadnych metalicznych pierwiastków 
przyjemnie przylega do twarzy, nadaje śliczną naturalną i bardzo przyjemną białość i delikatność

Cena pudełka 1 złr.___________________

I* U D U  K S IĄ Ż Ę C Y
c i e l i s t o - r ó ż o w y  dla blondynek i c i e l i s t o - ż ń ł t a w y  dla szatynek i brunetek po 70 cent 
_____________  1 złr 20 ct. i 1 złr. 60 et________________________

D R E M  O R Y E J f T A L A Y  B I A Ł Y
ciełisto-rńżow y dla blondynek i cie listo-żółtaw y dla szatynek, nadaje twarzy naturalna 
białose delikatność i przejrzystość. Twarz martwa pokryta bruzdami, nierówna, szorstka, zostaje 

całkiem odświeżoną i odmłodzoną. — Cena 1 złr. 20 ct.____________

P I L I P T C N
włosom siwym i wypłowiałym po kiikukrotnem użyciu przywraca piękny, kolor. P i l i p t o n  nie 
farbuje, Lecz tylko odmładza- włosy, które pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pier

wotną barwę. C e n a  f l a k o n n  1 z ł .  5 0  c t .

najsilniejsze wypadanie włosów w przeciągu dwóch tygodni wstrzymuje, cebulki włosowe wzmacnia 
i do wytwarzania i porostu włosów pobudza. Miejsca wyłysiałe pod działaniem tego środka po- 

krywają się pięknym włosem. — ę a ł y  f l a k o n  8  z ł .  P 6 ł  f l a k o n n  1 z ł .  (>Q ct-,

N I G R E T 1 N A
wyborny środek do natychmiastowego farbowania włosów na trwały i piękny kolor czarny lub 

ciemny ; jest zupełnie nieszkodliwy i w zastosowaniu bardzo prosty. C e n a  1 z ł .

w przeciągu 20 dni niszczy zupełnie nagniotki b e z  b o lll . 
Pudełko 40 centów.

0 l 6 j e k  t a n i n o w y  °^zyszeza skore, wzmacnia i pobudza włosy do porostu. Flakonik 

P o m a d a  c h i n o w a  wzn)ao^ a eebulki włosowe i zapobiega wypadaniu włosów’. —

W o d t ł  o f a t i a l r o  zmywauia włosów, zapobiega tworzeniu się łupieżu, ożywia i utrwa-
'JU .tl tlltjJJS a-d i, ja barwę i połysk tychże. — Flakon 80 ct.

J. I H N A T  OWI CZ,
magister farmacyi i chemik sądowy.

Fabryka we Lwowie, Filia w Krakowie Sukiennice Nr. 20.
(48S4 6—V)

któraby 
pocztowych w razie]

Składy towrów abanku Union
w  " W ” i e c i r A i u L

a) Franzensbruckeiistrasise 17,
Siacya wiedeńskich kolei połączonych, w pobliżu kanału dunajowego,

b) na Prateiąuai,
Stacja kolei nadbrzeżnej dunajskiej i przystani towarzystwa żeglugi parowej

na Dunaju,

c) na dworcu kolei Północnej, 
d) na dworcu kolei Państwowej.

B a n k  U n i o n  w  W i e d n i u  przyjmuje na skład za obciążeniem zaliczką 
i w komisową sprzedaż wykazanych mu towarów, uskutecznia tychże wysyłkę, za
łatwia manipulację ełową, udziela zaliczki na recepis, jakoteż waranty.

Składy towarów na Praterąuai i dworcu kolei Północnej, korzystają z taryfy 
reekspodycyjnej. _ ■ • ,

Bliższych wiadomości udzi la się jak najchętniej, jakoteż przesyła się dokła
dne taryfy na żądanie bezpłatnie.

Bank Union zwraca szczególną uwagę na komisową sprzedaż gal. rumuń
skiej i rossyjskiej nafty, udziela komitentom przy skonsygnowaniu tego artykułu 
czterotygodniowego składu bezpłatnie, na wszystkich dworcach kolejowych, stykają
cych się w Wiedniu iinij.

Bank Union rozporządza nader obszernemi

rezerwoarami spirytusowemi
i załatwia k migowe kupno i sprzedaż tego artykułu.

Bank Union otworzył z dniem Igo sierpnia nprzyw. oddział dla B o ś n i i  
i H e r c e g o w in y  z siedzibą w S e r a je w ie ,  załatwia tamże wszystkie w zawód 
b a n k o w y  i  h a n d lo w o  - k o m is o w y  w c h o d z ą c e  t r a n s o k e y e  wznm m ie 
szczególnie t o w a r y  n a  sk ła d , za o b c ią ż e n ie m  z a l ic z k ą  i do s m id a l l  

B i  powierzonych mu towarów, pod najprzystgpniejszemi warunkami.

Dyrekcya banku Union. B
(5338 4 - 6 )  |
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I  GŁÓWNY SKŁAD DLA GAL1CYI

I  m f * Pom iar SzKła i toiarii " W
I  W e Lwowie, u lie a  T r y b u n a ls k a  1. 6 .
I J E R ł O Ż O n L y  -JKWT =K»« » lOdKI.ML

Łyżki i widelce do sałaty
z bukszpanowego drzewa

para po 60 ot., 80 ct, 1 zł., 1 zł. 20 et., 1 zł. 50 ct.

XXX* XXXXOXXXXXXX
W  prost z Ameryki

w yborna K I W A ,
kosztuje we Lwowie 

5  k i lo  7  z łr . 5 0  c t. 
na prowincyi 

4 3/4 k io . 7  z ł. 7 0  ct. franco.
P ro szę  sp rób ow ać. * 9 1  

Adres: „ S J i r iu s z “ , Lwów, ulica 
Zimorowicza 1. 10. (5786 2 4)
XXXXXXXXOXXXXXXX

do brow aru  lub g o rze ln i,
H O  0 dwóch piętrach, 6 met. do kwa. 
11 A z fraac- dziurk. blachami, kom- 
i j I piętna, z wszystkiemi drzwiezka- 
ł "Ł ł*  mi i zasówkami, tanio do sprze

dania. — Bliższe w Administracyi. (5787 -3 2)

niższych klas gimnazyalnych, z oby
watelskiego wiejskiego domu, znajdzie 
pomieszczenie wraz z całem utrzyma
niem i korepetyeyami, za miernem 
wynagrodzeniem. Bliższa wiadomość 

w redakcji „Gazety Lwowskiej'1. (552 -t 5—5)

Z dniem Igo września rozpoczyna 
się w koncesy onowancj szkole mu
zycznej

Ludwika Marka
p rzy  u l. T e a tr a ln e j 1, 10 ,

Kurs szkolny.
Nauka gry na fortepianie podzieloną, 

jest na trzy oddziały: 1. Dla początkują
cych. 2. Wyższy. 3. Do wydoskonalenia 
gry. Kurs nauki śpiewu solowego Statut 
i rozkład nauki otrzymać można bezpłat
nie w szkole. Ćwiczenia wspólne i pro- 
dukc.ye odbywają się pod kierownictwem 
dyrektora, dla uczni i uczennic wszyst
kich oddziałów bezpłatnie.

(5834 1 4)

Większą partyę, bez zarzutu bardzo delikatnego
wyprzedaję ko
misowo Ceny są 
bardzo mierne, 
jednakowoż nie 
wydaje się niżej 
5 nowych ryz. 

10 nowych ryz wy
syła się do całej 
Austryi, z wyjąt
kiem Dalmaeyi i 

  krajów nadbrzeż
nych franco do stacyi kolejo
wej odbiorcy. (5664 2-10) 

Proszę żsdae próbki. 
P ap ier- D ru ck sorten -V er- 

lagsgcscliiift von
M o r itz  F r is c li

Wiedeń I. Hohenstaufengasse 9.

K a w y  ek sp ort
Moją od lat bardzo zaszczytnie znaną z naj

wyborniejszych i bardzo aromatycznych kaw 
najprzedniejszą (5481 6-20)

Hamgurską mięszaninę
wysyłam teraz po 4  z łr . 9 2  cen ty . 

Oprócz tego zalecam : 
dobrą S an to s . . .  . po 3 złr. 78 ct.
najlep. C a m p in a s . . po 4 złr. 17 ct.
najprzed. P e r ło w ą  kawę po 4 złr. 80 et.
najp. żół. J aw ę . . . .  po 5 złr. 40 ct.
najprzed, P o r to r lc o  . po 5 złr. 63 ct.
najwyśm. J aw ę . . po 5 złr. 89 et.
wyśmien. C ey lo n  . . .  po 6 złr. 34 ct.
w pocztowych pakietach 43/, kilo wagi bez 

opłaty pocztowej za pobraniem
W i l l i .  P i lb e r g  w Hamburjli.

P ra co w n ia  
sukien  dum sklcli

poleca się Szanownej P. T. Publiczności z wyrobem 
wszelkich w zakres krawiecezyzny damskiej wcho

dzących artykułów:
Suknia pojedyncza . . od 3 złr. 
Suknia strojna . . .  od 4 złr.

Wszelkie zamówienia n a  p ro w ln cyę  przy 
nadesłaniu stanika na miarę, wykonuje w ozuaezo- 
nym czasie pod ug najświeższych ż u n  a ) i

Ludmiła Piziiska
przy u l. K r a k o w s k ie j 1. 1 na 1 piętrze (róg 

od Rynku)

ITarby o lejn e
w tubach, farby tuszowe, akwarelowe, farby 
do malowania porcelan środki do retuszo
wania, olejki i werniksy do robót artystycz
nych, pendzle, płótna malarskie, palety, 
stalugi i wszelkie przyrządy do malowania 

i rysowania — poleca

Hubner i Hanke
we L w ow ie.

(5458 4 ?)

Oliwa do maszyn,
smarowidło do wozów,

poleca

Hubner i H anke
we LWOWIE.

________________________________________ (5458 4 - ? )

Chińsko-Rossyjska
H E R B A T A .

Zupełnie świeży transport 
poleca handel

Karola Bałłabaaa
ulica Halicka, pod „Złotym kogutem 

w e Lwowie.
7a kilo Congo cesarskiej 
7* kilo Familijnej

złr. 2 .J20 
złr. 3.20 
złr. 4.20 
złr. 5.20

kilo Melang de Moskau 
kilo Melang Emperiai
kilo oryginalny, opakowany

S o u c k o n g ........................... /dr. 4.—
kilo wyśmienitych wysiewek

własnych . . . . zie. 1.70
(5831 1 - ? )

i
i-

♦
♦
♦
♦

Proszek na owady i mole. 
Tynktura na owady. 

Ksmforę i pieprz biały
poleca

Hubner i Hanke
w e L w ow ie. I!

(5458 4 -?) ^

P a n a

N m f i Ł
KA PIS Z UCZ

{ f» r ^ % g r  * w Paryżu

ZIÓŁKA pi i z n c: /. v s z (; z a ,i a (; t;

W

Jl
\li f •'X ,/! ■ >![ 

i T. / r  %i ^

rośliny i kuinli, 
stanowią środek
przeczyszczający , 
najprzyjemniejszy 
i najtańszy. Oso 
liy, bez różnicy 
pici i wieku, mo
gą go zażywne 

bez oderwania się od zajęć. Użycie ich 
oswohadza od zu/lct/micnin i' żółci, klóre 
się. od czasu do czasu skupiają w żołądku; 
iiirzymuję one slolec wolu". podniecaj: 
funkcYP Irawienia i cycki)Iu yę krwi ula- 
I w i a i ji". Własności te sprawiają, że użycie 
icli skutkuje pomyślnie przeciw luwrolom 
rjtuwy, miijnmom, mdłościom, bir.iu .sercu, 
nirstrinoiiościotn, za! ward.zenian i w.sze! 
kim dolegliwościom, poehouząeijm zzafk/j 
mienia kiszek lak iolądkn.

We LWOWIE vy aptekach: pp. K. Muter
I.ASCHA, NAHMKA I KkZYŻAHOWSKIECO CtC.

_____________________(3695 8 - 1 8 ) ___________

>oo«»oo©oo«xxx
KKwas siarkowi g

Magnezit
poleca

Hubner I H anke
we Lwowie.

Sd O O O C O © < «d a m 3o< $

k u racyjn ą  188&
polaca rzeczyw iście  dobra

H E R B A T Ę
Izydor Wohl

Właściciel jedynego wyłącznego handlu herbaty 
w e  L w o w i e ,  Sykstuska 6.

(3717 1.4-12) ________________

% drukarni Wt. Łozińskiego «L Owneckiego 1. 12 dom Warner?.

^ O O O O O O O ł
Zmiana lokalu. (J)

W i n n n r n n a  dojrzałe i słodkie, po
w m u y r o n a ,  i  zyr. r0 0t., s iiw k i
i  m e lo n y  po 1 złr. 25 ct., wysyła w 5cio 
kilowych koszach z opakowaniem i franco do 
każdej stacyi pocztowej (5629 4-?)
E D .  R I T T I N G E R ,  właściciel winnicy 

W e rśch e tz  (Połud. Węgry). 
u a m g a N ^ n a a n sn a B iD M ń M H M n i

9 JÓZEFIN! DĄBROWSKIEJ 9
9
9

Z dniem 15go lipca p rze n ie sio n y  
z o sta ł H A G A Z T N  su k ie n  d a m 
sk ich

z placu Halickiego 1. 14, na
p la c  M a r i a c k i  1. 8 ,

dom księcia Ponińskiego, róg wałów Het
mańskich, naprzeciw hotelu Langa.

[5757_ 3 -1 2 )
" O O - G O O -

$

Dla jednorocznych ochotnikowi
Zupełne umundurowania,

Szczegółowe cenniki gratis i franco.

W. Schwaab & Comp.
Uniformirungs-Aiistalt „zum Feldmarschall Radetzky“

W  I  E  I N \
(5775 2 2) :M- O j p e i *  m l  m  3L ML ^  25 O .

M A ^ A Z Y J f  M A W O S C I

E. MACHAYSKIEGO
dawniej

E . I I ,  P  E  U l  T  U  C  H  i  E .  M  A  €  H  A  Y  S K  I
L w o w i e ,  plilc M aryacki w gmachu Banku hipotecznego vis-!i-vis H otelu Ueorge’a 

p o l e c a  W ie lk i wykftr n a jm o d n ie jszy c h  e le g a n c k ic h  p a r a s o l e k  
a n g i e l s k i e  h począwszy od 2 złr. do najbogatszych.

E  11 - t o n t -  c a  s po złr. 5.50, 6.50 i t. d. (5370 5 - 5)

PARASOLE angielskie jedwabne, nowego systemu, p° zł. 6.50, 7, s itd.

Wielki wybór n a jm o d n ie j
szych  w a ch la rzy

I po złr. 1, L 50. 2, 'i do najbo
gatszych.

i l> !a  d a m  najmodniejsze au- 
i gielskie hymalaya rotondy, okrycia 

i l * ł a » z c z e  Watterproof

j G o r s e t y  paryskie po zł. 5 i

iM ajm odsiiejsze p e le ry n -
1 k i  dla dam, czarne, sznelkoee, 
ubierane koronkami i jetami, po 

złr. 4, i:, 9 do 24 złr.

[ C h u steczk i Eeharpes koron 
kowe, czarne i białe, 
od złr. 2 50 do 20.

P o ń c z o c h y  francuskie kolo
rowe fil d’eeos?e we wszystkich 
najnowszych kolorach i jedwabne 

po złr. 1.5u.

| S k a rp e tk i angielskie fil d’ 
ecosse wełniane i jedwabne 
tuzin po złr. 7, 8, 9 i t, d.

i K a f t a n i k i  fil d’ecosse weł 
niane, począwszy od 1 złr. 

do najlepszych jedwabnych.

K a p e l u s z e  męskie filcowe 
najnowszego fasonu, czarne, bron- 
zowe i popielate po złr. 4 i 5.

K a p e lu sz e  s k ła d a n e
atłasowe, po złr. 1'1, 11

C y l i n d r y  Huhiga po zł. 8 i 9

K a p e l u s z e  słomkowe i pa
nama, oraz czapki do podróży.

K a p e l u s z e  filcowe dla dam,

R  k a w l c z k i  męskie, znane 
z dobrego gatunku 

po złr. 1.30 i złr. 1.8 K

R ę k a w ic z k i d a m sk ie
o 3, 4 i 10 guzikach, po zł. 1.30 

złr. l .F0.
K o s z u l e  męskie, białe i kolo

rowe, po 3 złr. itd.

K o łn ie r z e  i m a n k ie ty
w najnowszych fasonach.

C h u s t k i  batystowe, płócienne 
i fularowe

pół tuzina złr. 3, 4, do naj
cieńszych.

Wyroby z bron/.u, porcelany, szkła drzewa i skóry, w wielkim wyborze.
C e n y  n iższe  j a k  d a w n ie j, b a rd zo  p r z y stę p n e .

Zamówienia zamiejscowe uskuteczniają się odwrotną pocztą.

Papier !( ę. k.
g >|STIo nm.3Bf

■ejprjoiiąia

Zawiadamiamy niniejszem, że na tegoroczny sezon zaopatrzyliśmy nasz magazyn obficie 
w Hiij)ejis/.e JE M D k W W  W M K i W Ł »  Począwszy od Landauskich powozów o czterech 
siedzeniach, kolasek, na pół krytyc* f..otonów, faetonów do powożenia dla panów i dam, aż. do 
dorożki, wozu gospodarskiego i tarantasów, /nachodzi się wielki wybór najlepszych wyrobów tego 

rodzaju, do których zwidzenia każdego najuprzejmiej zapraszamy.
S K .E A l łY  / n a j d i i j ą  s i ę  w e  L w o w i e  p r z y  n l i c y  K a r o l a  J .u d w ik a  I. 5  I 3 1 .

§ € H U § T A Ł A  i S P fiL
k. uprzyw. uadworua fabryka powozów, odszezególniona kilkoma dyplomami honorowemi 

i wieloma medalami, a między temi pierwszem uznaniem na wystawie przemyskiej. 
Zawiadamiamy zarazem, że wysełamy na prowineye rozmaite angielskie lakiery powozowe 

w najlepszym gatunku do użytku dla naszych gości lub dla lakierników powozów i innych 
przedmiotów. (1362 51—?)

P ł a s z c z e  gumowe watterproof] 
i reyersible suknem pokryte 

po złr. 15, 16, 17 itd. — oraz 
p roch ow ce angielskie po zł. 7 1

P le d y , sz a le  i k o łd ry
angielskie nowe wzory 

po złr. 10, 12, 14, 16 itd.

Najmodniejsze s z a l e  i  p l e d y  I 
dla dam po zł. 12, 14, 18 itd.

K u fr y , torby i necesairy 
da podróży w wielkim wyborze. I

Wielki wybór 
n a jm o d n ie jszy ch  

k ro wut
damskich i męskich.

S zczotk i wszelkiego rodzaju | 
grzebienie i lusterka.

S cy zo ry k i, nożyczki i brzy
twy angielskie.

Skład perfumeryi
fra n c u sk ie j i a n g ie lsk ie j |

S K Ł A D  
W o d y  k o lo ń sk ie jl

po ct. 50, złr. 1, 1.50 i 3.

'O RUI


